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Polska nie odpowie wcale na notę Sowietów 
lub zwięźle powoła się na swe dotychczasowe stanowisko. 


Fatalne wrażenie histerycznych wywodów p. Litwinowa w całej Europie. 


Tel. wł. „Kurjera Łódzkiezo*. 
| Warszawa. 13 czerwca. 
W kołach politycznych ostatnią notę 
iwietów potraktowano z wielką po- 
ściągliwościa. Przedewszystkiem pod- 
ono, że na tom jej i treść oddziałały 
więcej wewnętrzne stosunki sowiec- 
Nota wyglada jako teza agitacyjna 
propagandy wewnętrznej. Kiedy rząd 
ski odpowie na te note — niewiadomo. 
eli odpowie, to ograniczy Sie do krót- 
i repliki i wskazań, że zasadnicze swo- 
| enóą określił w pierwszej nocie. 
Jhdania sowieckie, noszące charakter nie 
Wyklewyzórowany i niezwykle bezczełl 
| , zie mogłyby być A przez 
j 


s rząd. 
Polska dała całkowite 
| zadosyćuczynienie. 
f Co mówi min. Zaleski. 
Polska Agencja Telegraliczna, 
Genewa, 13 czerwca, 
Pan Minister Zaleski w wywiadzie z 


fownikiem informacyjnej S. A. T. przy 
ize Narodów, powiedział, co następu- 


; 
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"Treść noty ZSSR doszła mnie wczoraj 
Mo. gdy opuszczałem Paryż, udając się 
Benen: Nota ta przekonała mnie, że 
"Moskwie zdają sobie sprawe z całkowi 

f szczerości naszego patępienia mordu, 
fkonanego na osobie ministra Wojkowa, 

rego strata wzbudziła powszechny żal. 
Ńłępiając czyn szaleńca, rząd polski był 

Wrazicielem pow szechnych uczuć jedro 

yślnei opinii publicznej. Ca sje tyczy żą 
ań zawartych w nocie sowieckiej, to 

Ad polski skłonny był dać odnośne Za- 
Kćuczynienia, Śledztwo w sprawie o- 

Winego mordu prowadzone jest z całą 
Ferzią, a morderca stanie przed sądem 
r źnym. Pozatem nie już nie mam do 

brzucenia do tego, co było powiedziane 

mrzednio. Rząd polski nie tolerował 1 
* bedzie tolerował na swem terytorium 

Minych  organizacyi terorystycznych, 

śerowanych przeciwko iakiemukolwiek 
listwu, to też władze polskie dokonały 
kregu rewizyj i aresztowań w środowi 

fach monarchistycznie nastroionych e- 

irantów rosyjskich, co jednak. jak się 
je. nie naprowadziło na wyraźne ślady 

Wanizacyj terorystycznych. skierowa- 
ch przeciwko ZSSR. 


GŁOS POTĘPIENIA. 
Berlin. 13 czerwca. 
„Vossische Zeitung“ wskazuje dzisiaj, 
uż pierwsza nota Sowietów do rządu 


Skiego ntrzymana była w tonie ostrym * 


1 rząd sowiecki od poczatku zmierzał 
łego. aby zamordowaniu posła Woiko 
i inadać charakter incydentu. który po- 
isiajec w bezpośrednim związku przyczy 
bym z konfliktem angielsko-sowieckim 

Dziennik podkreśla, że rzad polski w 
Al w jak najszerszym zakresie żądania 
ny sowieckiej w przedmiocie zadość 

Kzynienia, co dow odzi. że: marszałek Pił 
judski pragnie zlikwidowania nbecniego 
laprezenia miedzy Warszawa a Moskwą. 
| OR ze strony Polski —. pisze 

/ 
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„WVossische Zełtung* — która nie pozwa- 
lata, aby ze wzgłędu na prestige państwa 
wywołać jakiekolwiek trudności. spotka- 
ło się z powszechnem uznaniem i poklas- 
kiem. Oczekiwano, że rząd sowiecki rów- 
nież potrafi tọ uznać. Nowa nota rządu so 
wieckiego przynosi jednak rozczarowanie 
Żądania Sowietów, mimo uprzejmej for- 
my zewnętrznej i oświadczenia gotowoś- 
ci dojścia do porozumienia. sa utrzymane 
w tonie, który wywołuie wrażenie ułty- 
maty wne, 

O ile wogóle istnieje związek między 
konfliktem angielsko-sowieckim , a mor- 
derstwem, dokonanem na osobie posła 
Wożkowa, to ma ôn charakter psychologi 
czny. az tak nieuchwytnego zwiazku nie 
można stwarzać podstaw dla notv oficjal 
nej. Żadną miarą nie uchodzi. aby rząd 
polski miał przyjmować na siebie rolę ko 
zła ofiarnego, na którego zwała się winę 


` za ufeporozumienie między Anglią a So- 


więtami i aby miał ponieść odpowiedzial 
NOŚĆ za wypadki, w których nie zawinił. 
Nota sowiecka nie mogłaby być ostrzej- 
sza nawet wówczas, gdyby Polska przy 
stąpiia do osławionego bloku antysowiec- 
kiego. Tego Polska nie uczyniła i niema 
widoków, sby to miała uczynić. l/ltyma- 
tywny charakter noty prowadzi do zao- 
strzenia komiiiktu rosyjsko-polsk:'ego. — 
Rząd sowiecki, nie godząc sie na !okaiiza 
cię incydentu z Polską wystawił złe świa 
dectwo swej woli do utrzymania pokoju 
i dowiódł, że ze względów: wewnętrziuo- 
politycznych dąży do postawienia całei 
sprawy na jak najszerszej podstawie. 


KOWERDA PRZED SADEM. 
Telegram własny „Kuriera Łódzkiezo”. 
Warszawa, 13 czerwca. 

_ Borys Kowerda stanie przed sadem 
raźmym w środe rano. Bronić go będą ad 
0% Andrejew. Paschałski i Ettyn- 
gier 


JAK SPĘDZA CZAS ZABÓJCA WOJ- 
KOW 


(Warszawa, 13 czerwca. 

Zabójca Woikowa — Borys Kow erda 
znajduje się w dalszym ciągu w wiezieniu 
śledczem przy ul. Dzielnej. Kowerda sic- 
dzi w seraratce na pierwszem piętrze. 

Zdenerwowanie obserwowane począt- 
kowo minęło zupełnie. Więzień jest spo- 
koiny. nieco apatyczny. 

Przez cały czas pobytu Kowerdy w 
więzieniu nie odwiedzał go nikt z rodziny 
przyjaciół ani znajomych. 

Kowerda je pożywienie więzienne, nikt 
mu „wałówki” nie przysyła. Przez cały 
czas więzień siedzi nieruchomo na pryczy 
i rozmyśla. 


Niemcy na czatach. 
Już zapowiadają interwencję 
w razie wojny. 

Agencja telezraficzna „Express™ 

Berlin. 13 czerwca: 
„Der Tag" pisze, że koła emigracji ro- 
syjs skiej 'zapomniały już 0 losie Denikina, 
Wrangla, Judenicza | Kołczaka i spodzie 
wają się, że przy pomocy państw. zachod 


Jutro Borys Mowerda staje przed sądem 


nich i nowozorganizowanych oddziałów 
białej armii szybko doidą do celu. Jest 
zrozumiałem, że Polska Odgrywa w pla- 
nach emigracji rosviskiej całkiem wyjąt= 
kową rolę. Ta sytuacja nasuwa pytanie, 
czy Niemcy będą mogły zachować neu- 
tralność. Jeśli na Ukrainie albo na Białej 
Rusi wybuchnie wojna, która pociągnęła 
by za sobą nieobliczalne skutki dla całej 
Europy. Niemcy nie będa mogły Odgry- 
wać roli obserwatora. Wobec tego już 


doraźnym. 


dziś należałoby przekreślić cała błędna 
przeszłość i rozpocząć nową politykę za- 
graniczną. 


WRAŻENIE SOWIECKIE] NOTY. 
Polska Agencja Telcgraiiczna. 
Genewa. 13 czerwca. 
Nota rządu Sowietów do Polski stan 
wita dziś przedmiot ożywionych rozmów. 
w kołach genewskich. Ultymatywny jel 
charakter wywołał niemiłe wrażenie, 


Flotylla angielska w Gdyni. 


Przyjęcie oficerów angielskich w Warszawie. 


Tel. wł. „Kurjera Łódzkiego", 
Warszawa, 13 czerwca. 
Jak już donosiliśmy do Gdyni zawitała 
fiotylle angielska. Oficerowie maryldt- 
ki angielskiej na zaproszenie Ministerstwa 
Spraw Wojskowych wyjechali do War- 
sząwy, guzie byli -przez niedzielę i ponie- 
działek. W niedzielę złóżyli wizyty w 
Belwederze i komandorowi Świrskiemu, 


następnie zwiedzali miasto itd. W ponie- 
działek złożyli wizyty wiceministrom, sze 
fowi sztabu generalnego, posłowi angiel- 
skismu, byli na śniadaniu, które wydał dla 
nich marszałek Piłsudski, a wieczorem 
w peselstwie na raucie. W nocy wyje- 
chali da Gdyni. Odjazd do Rygi nastąpi 
prawdopodobnie w czwartek. 

raki Gak sirere CE, 


Diorga: skutki angielskiej blokady finansowej wober Sowietów. 


Bankructwo światowej firmy z powodu wstrzymania przez 
`- Wielką Brytanję redyskonta sowieckich weksli. 


Wiedeń, 13 czerwca. 
Telegram własny „Kuriera Łódzkiego”. 


Jak już doniosty depesze, jedna z naj- 
większych Światowych firm metalurgicz- 
nych Jakób Neurath i S-ka ogłosiła upa- 
dłość z powodu odmowy ze Strony ban- 
ków angielskich zdyskontowania weksli 
sowieckich, jakie ta firma przyjęła wza- 
mian za dostarczone na długoterminowy 
kredyt towary. Jest to pierwsza Ofiara 
blokady finansowej. zastosowanej przez 

Anglie wobec Sowietów. Straty firmy 


Neurath wynoszą dwadzieścia milionów 


szyłlingów. 

W sferach przemysłowych, które się 
zaangażowały w dostawach dla Sowietów 
wybuchła panika, albowiem teraz nie 1i- 


-lega już watpliwości, że zamknięcie ryn- 


ku pieniężnego Wielkiej Brytanji dła re- 
dyskonta weksli sowieckich zada handlo- 
wi z Rosją cios śmiertelny. 

Powaga położenia, jakie się obecnie 


wytworzyło jest zrozumiała, jeżeli się 
zważy, że rząd angielski potrafił zmusić 
takie firmy do podporządkowania się swo 
im postułatom, jak Dom Bankowy Rot- 
szylda (Londyn), Schroeder (Londyn, No- 
wy Jork), Lazare Frères (Londyn), Sa- 
muel Jafiet (Londyn), Seeligmann (Lon- 
A Goschen (Londyn) ; Erlanger (Lon: 
yi . 


„Binki-Roller 
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niezbędny w porze letniej. 


Gimnazjum Humanistyczne 


im. ks. Ign. Skorupki (T2 


„Oświata ”) 


w Łodzi, ul. ks. Skorupki Ne 13, tel. 2-98. 


Egzaminy wstępne do wszystkich klas (prócz 8-ej), dokony- 
wane systemem lekcyjnym, trwają nadal. 
Zapisy i informacje w kancelarji szkolnej codziennie od godz. 
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„KIMRIFR ŁÓDZKY. — Wioref£. 14 czerwca 1927 rok. 


Otwarcie sesji Rady Ligi w Genewie. 


Słabe szanse zabiegów Stresemanna. 


solidarne stanowisko Francji oraz Anglji. 


Zdecydowane i 


« (Telegram własny „Kuriera Łódzkiego“. 

5 Genewa, 13 czerwca. 

Wczorajszy wieczór upłynął bez spe- 
tialnych spotkań ministrów. 

Kwestia zmniejszenia sesji rady z 4 na 
3 rocznie budzi wielkie zaciekawienie. 

W kołach sekretariatu Są temu prze- 
ciwni, choć sekretarz ieneralny, Drum- 
mond, w raporcie, jaki miał do opracowa» 
nia w tej kwestii dla rady nie wypowiada 
się kategorycznie. j 

Przedstawiciele «qadigtw mniejszych, 
specjalnie skandynawskich, są temu prze- 
ctwni, uważałąc, że zmniejszy to autory- 
tet rady i utrudni decyzie w sprawach na- 
głych. 

Przyjazd ministra Zaleskiego wywo- 
łał wielkie zaciekawienie. Minister jest 
oblegany przez dziennikarzy zagranicz- 
nych. domagajacych się wywiadów. 


INAUGURACJA OBRAD. 


Polska Agencja Telezraficzna. 
Genewa, 13 czerwca. 

Szwajcarska Agencja Telegraficzna. 
Dziś zrana odbyło się pod przewodni- 
ctwem Chamberlaina poufne posiedzenie 
Rady Ligi Narodów, inaugurujące obrady 
15-6i sesji Rady. Ustalono ostatecz'iy po- 
rządek dzienny bieżącej sesji. Następnie 
przedstawiciel Rumunji Tutulesco zrefero 
wał szereg spraw finansowych, m. in. pre- 
liminarz budżetowy Ligi Narodów na 
r. 1928. 


STANOWISKO FRANCJI WOBEC NIE- 
MIEC. 


Gdańsk, 13 czerwca. 

„Danziger Neuste Nachrichten“ dono- 
szą z Genewy, że ogólne zdziwienie wy- 
wołuje fakt, że wczoraj do późnego wie- 
szora nie odbyła się poutna konferencja 
pomiędzy Briandem, Chamberlainem i 
Stresemannem. 

Na zapytanie o przyczyny, odpowie- 
dział jeden z kierown. członków 'dele- 
gacji francuskiej, że atmosfera jest za zim 
na i Briandowi nie śpieszy się do rozmowy 
ze Stresemannem. W każdym razie nie 
będzie można złożyć obecnie obowiązują- 
cego oświadczenia w sprawie zmniejsze- 
nia liczby francuskich wojsk okupacyj- 
nych w Nadrenii. 

W dalszym ciągu „Danziger Neueste 
Nachrichten* donoszą, że w otoczeniu 
Brianda przyjęto zimno wiadomość, że 
Niemcy zamierzają przedstawić konferen- 
cii ambasadorów memorjał, dotyczący 
zniszczenia twierdz wschodnio-pruskich. 
Ze strony delegacji francuskiej oświad- 
czono, że mimo tych materiałów kontrola 
twierdz wschodnio-pruskich musi być 
przeprowadzona. 


NASTROJE GENEWSKIE. 


Jak się dowiaduje nasz korespondent 
manewr Stresemanna w sprawie kontroli 
zburzonych fortyfikacyj polega jakoby na 
tem, iż wzamian za ewentnalne dopuszcze 
nie kontroli, Niemcy będą żądały redukcji 
wojsk okupacyjnych Nadrenji. 

Teza ta jednak jest mało prawdopo- 
dobna, gdyż Niemcy sprzeciwiają się kon- 
troli właśnie dlatego, że fortece, skiero- 
wane przeciw Polsce są przez nich tak u- 
miejętnie zniszczone, iż mogą być w kał- 
dej chwili i w najkrótszym czasie przy- 
wrócone do dawnego Stanu. 

W każdym razie rozmowy genewskie 


wykażą, która z powyższych hypotez jest 
więcej słuszna. 

Z drugiej strony zwraca uwagę fakt, 
że pisma francuskie, czerpiące inspiracje 
z kół urzędowych, zdradzają tendencje c- 
szczędzania Litwy, zwłaszcza obechego 
rządu litewskiego, przynajmniej w sporze 


wytoczonym Litwie przez Niemcy w spra 
wie Kłajpedy. 

Jedynie Gańvain w „Journal des De- 
bats“ wykazuje, że obecny rząd kowień- 
ski bynajmniej nie zasługuje na większe 
zauianie, niż poprzednie rządy litewskie. 

Gauvain stwierdza niewykonanie 


Br. 161 1 


S 


J i 
przez Litwę traktatów i żąda za 
nia wojny z Polską, tudzież otwarcia) 
wigacji na Niemnie. Pozatem w kołag 
politycznych panuje mniemanie, że głów, 
nym przedmiotem rozmów genewskie A 
dzie Moskwa, ponieważ Świat cywiliżg, 
wany nie może pozostać obojetnym wy. 
bec nowego szału teroru, który ogariaj 
PA AE 3 
ngliz niewątpliwie ponownie zataji 
od Stresemanna, aby obnażył swe oblicz 
i wypowiedział się ostatecznie albo za 
pallo, albo za Locarno, | 


20: 1 


dblężenie zamienione) w twierdzę redakcii. Action Fraupaig 


1000 „kamelotów” broni Daudeta przed aresztowaniem. | 


Daudet idzie dobrowolnie do więzienia, aby uniknąć rozlewu krwi. | 


(Telegram własny „Kurjera Łódzkiego“). 
Paryż, 13 czerwca. 
Dzisiaj na Rue de Rome rozegrały się 
krwawe walki przed gmachem znanego 
rojalistycznego dziennika „Aktion Fran- 
caise“, Powodem była decyzja uskutecz- 
nienia aresztowania naczelnego redakto- 
ra tego pisma i zarazem przywódcy iran- 
cuskich monarchistów Leora Daudeta, 
który został skazany za zniesławienie szo 
iera Bajota, zdaniem Daudeta, jednego z 
uczestników morderstwa. dokonanego na 
osobie syna Daudeta, jak ojciec jego twier 
dzi. przez policję polityczna francuską. 
Daudet oświadczył, jż dobrowolnie are 
sztować się'nie pozwoli. Od kilku dni 0- 
szańcował się w gmachu redakcyjnym 


Rosja w odmetach krwawego teroru 


Szał zemsty ogarnął. sowieckich oprawców. i 


pod strażą uzbrojonych oddziałów „kame 
lotów królewskich". Kameloci zbudowali 
barykady w gmachu „Action Francaise". 
W ciągu nocy z dnia wczorajszego na dzi 
siejszy ściągnięto przed „Action Fran- 
caise“ znaczne siły konnej żandarmerii I 
dokonano kompletnej izolacii gmachu. — 
Sprowadzono także straż ogniową. Akcję 
burzenia barykad rozpoczęto dziś o godz. 
Crang. 1 

Kameloci królewscy w liczbie przeszło 
1000 podięli walkę z żandarmerią. Na wia 
domość o walce przybył na miejsce pre- 
fekt policji paryskiej, na którego powita- 
mie ukazał się wśród walczących sam Le- 
on Daudet. Prefekt wygłosił do Daudeta 
płomieńnną patrjotycznią mowę. zaklinając 


go, aby nie dopuszczał do przelewu ką 
francuskiej w bratniej walce, Daudet 
powiedzfał, oświadczając, że nie prag 
wojny cywilnej i skończył przemówię 
okrzykiem „Vive la France". Po mo 
Daudeta kameloci rozstąpili sie. Dat 
w towarzystwie swego wydawcy Dek 
wsiędli wraz z prefektem do samocho 
odwiezieni zostali bezpośrednio do 4 
zienia. p 
Jak donoszą pisma, w czasie 
chów które miały miejsce przed gmac 
redakcji „Action Francaise" ranieni 2 
l} zastępca szefa policji mmnicypalnej 
policiantów. l i 


$ 
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Masowe egzekucje i aresztowania. 


Telegram własny „Kurjera Łódzkiego”. 


Moskwa, 13 czerwca. 
Teror wywołany zabójstwem war- 
szawskiem Woikowa, trwa w dalszym 
ciągu. Według nadchodzących wiadomo- 
ści, masowe egzekucje po Moskwie nastą 
piły w wielu młastach prowincionalnych. 
Rozstrzelano kilkunastu ludzi w Błagowie 
szczeńsku, Czelabińsku; Władywostoku i 
Tule. Szczególnie ostre formy przybie- 
ra teror w Gruzji, gdzie egzekucje doko- 
nyware są zarówno na gruzińskich, jak 
rosyjskich kontrrewolucjonistach. W cią 
gu dni ostatnich rozstrzelano 16 osób w 
Tyflisie i Erywaniu. Do Charkowa przy- 
był znany komunista Jarosławski, który 
ma za zadanie bezwzględne zgnębienie 
„kontrrewolnacii”. 


ARESZTOWANIA I REPRESJE. 
Paryź, 13 czerwca. 


„Chicago Tribune“ donosi z Rygi, że 
czerezwyczajka dokonała szeregu areszło 
wań. W. najbliższym czasie należy ocze- 
kiwać dalszych masowych egzekucyj i ze 
słań na Sybir. Jednocześnie kryzysowi 
ekonomicznemu towarzyszy bezrobocie, 
kióre zaostrza się coraz bardziej. W sa- 
mej Moskwie jest przeszło 200 tysięcy 
bezrobotnych. W szeregu miast przemy- 
słowych centralnej Rosji dokonano maso- 
wych aresztowań wśród robotników, któ- 
rzy urządzali demonstrację przeciw przy- 
gotowaniom wojennym. 


I KOMUNISTÓW MORDUJĄ... 
pi Moskwa, 13:czerwca. 
Na wybitną osobistość systemu sowie 
ckiego w Berlinie należał do głównych 
Władimira Turowa, został dokónany w po 
bliżu Moskwy, pod miejscowością Bitza, 


przez nieznanych sprawców zamach, 
dimir Turow został zamordowany. 
szych szczegółów brak. Turow był 1 
1923 zastępcą atache handlowego so 
ckiego w Berlinie i naleeżał do-głów 
przywódców systemu komunistycznej 


Najlepszy zwiastun pożyczki amerykańskii 


Wielka zwyżka złotego na giełdzie nowojorski o] 


Telegram własny „Kuriera Łódzkiego". 
Warszawa, 13 czerwca. 

Z Nówego Jorku nadeszły depesze, że 
w sobotę nastąpiła na giełdzie nowoior- 
skiej znaczna zwyżka kursu złotego. W 
sobotę, dnia 11 płacono za 100 z?. na giel- 
dzie nowojorskiej do 14 dolarów. podczas 
gdy w-piątek dnfa 10 b. m. płacono za 100 
złotych tylko 12 dol. Sobotni kurs giełdy 
nowojorskiej odpowiadałby na naszej gie! 
dzie kursowi 7.142 zł. za dolara. Nagła 


Na widowni politycznej. 


KONGRES P. S. L, 
Zapowiedziany w- Poznaniu kongres P, S. L. 
„Piasta* nie będzie miał charakteru masowego, 
gdyż wezmą w nitn udział poza członkami rady 
naczelnej 1 zarządów okręgów jedynie ci człon- 
kowie stronnictwa, którzy otrzymają zaproszenia 
imienne, 


Otwarcie sesji Rady Ligi w Genewie. 


Chamberiain. 


Stresemann. 


zwyżka złotego na giełdzie nowojo 
tłumaczona jest w kołach finansowy 
miarodajnych bliskim terminem reafi 
pożyczki i otwarciem kredytów 
wych w wielkich bankach ameryka 

i europejskich do dyspozycii Banku 


iego. 

Wiadomość o zwyżce złotego nad 
z dwóch zupełnie niezależnych od $i 
źródeł! przez radjo do Warszawy. 


PLAN GOSPODARCZY. 


Na środowem posiedzeniu komitetu ekoi 
cznego ma być ustalony plan gospodarczy, H 
planu będzie dozwolenie wywozu, ale dopia 
całkowitem zaopatrzeniu rynku wewnętrzn 


KONFERENCJA STRONNICTW, 
Zapowiedziana na, wczoraj konferencja i 
stawicięli stronnictw sejmowych w sprawi 
morządów została odłożona do środy. < 


ZATWIERDZENIE "WYBORÓW W 
SZAWSKICH. 

Ministerstwo Spraw Wewnętrznych zatw 
ło wybory do rady miejskiej w Warszaw 
rzucając protest list nr, 7 i 10. | 


WYJAZD MIN. SKŁADKOWSKIE 
Minister spraw wewnętrznych, Sk adkow 
wyjechał w poniedzialek- na inspekcję Woj 
twa łódzkiego. Chce zwiedzić kilka powiś 
szereg gmin. 3 
—0— K 
Pakt wieczystej przyjaźni: | 
nów Zjednoczonych z up 
Telezram własny „Kurjera Łódzkiego: s 
K Paryż, 13 czerw 
Ambasador amerykański w Pati ' 

Herrick, oświadczył obecnie oficjakie 
dowi francuskiemu, że rząd Stanów I 
neczonych rozpocznie z Francją TOSR r 
nia w sprawie paktu wieczystej PRZE ( 

i usunięcia wszelkich możliwości Kr 
wojennych między. Stanami Zjednoczę 
mi a Francją -= ' ~ 
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Łódź, 13 czerwca, 
Przewidywania, iż rząd Sowietów po 
pokojeniu swych nerwów wkroczy wre- 
gole. na tory logicznej Oraz rzeczowej 
wymiany postulatów w związku Zz za- 
ordowatiem pos, Wojkowa, zawiodły, 
ty, całkowicie. Druga nota rządu 
sklewskiego, wręczona późnym wie- 
m w sobotę posłowi Rzeczypospołi- 
d w Moskwie, p. Patkowi, jest znamien- 
jm dowedem, iż dzisiejsi czerwoni dykta 
rzy Rosji zatracili zupełnie poczucie 
ywistoścj oraz wszelkiego umiaru. 


4, utrzymana coprawda w tonie wy- 
suszenia a nieszczerze ugrzecznionym, za 
era w swej treści uogólnienia oraz insy 


W Neta sowiecka wkracza ną płaszczy” 
dyskusji; bardzo zresztą niebezpiecz- 
Hdlą siebie. Zarzuty bowiem, wysuwa- 
przez p. Litwinowaą całą siłą logiki 
cié się muszą właśnie przeciw rzą- 
i Z. S. S. R. 
Cóż bowiem za tematy porusza owo 
fono chaotyczne i naszpikowane znaną 
| brze z odezw komunistycznych frazeo- 
pia wypracowanie sowieckiego komi- 
at do spraw zagranicznych? Po 
wkowych wyrazach zadowolenia z 
1 Poda potępiającego stanowiska rządu 
tnit polskiej wobec faktu zabóistwa, 
ad Sowietów rzuca się w nurty zawiłej 
fe yki słownej, usiłując udowodnić, iż 
mach warszawski stanowi „jeden z 
elawów systematycznej i planowej 
miki ze związkiem sowietów ze strony 
inych sit światowej reakcji ; przeciw- 
ków pokoju", Dalej, niewiadomo w ja- 
R utnieszczona jest cała tyrada 
ów oraz gromów potępienia, rzu- 
mych na W. Brytanję, które n wiele 
fba taktowniejszem 1  skuteczniejszem 
floby skierować pod właściw, -adresem 
mbardziej, że rząd angielski nie ukrywa 
Maimniei swych pogladów na niezbyt 
Wna rolę, jaką Rosja Sowiecka i ukryty 
ta płaszczykiem jej dyplomacji Komin- 
m odgrywają na terenie stosunków mię 
narodowych. 
TW dalszym ciągu nota z wielkiem kra- 
Mmówstwem i niemałym patosem Oma- 
į rzekomo istniejące „Szeroką rozgałę- 
Me“ na terenie Rzeczypospolitej „bia- 
Mhandyckie"* organizacje terOrystyczne, 
latające przeciwko rządowi związko- 
m“ i zarzuca władzom polskim, iż za 
ało okazują energii z ich zwalczaniu i 
widacii. 
| f Na tej płaszczyźnie, zdaje się, trudno 
Mzie dojść do osiągnięcia równorzęd 
Mh wymiarów wzajemnego zrozumie- 
Jak sowiety poimująa ową „likwida- 
E tak znienawidzonych przez siebie or- 
nizacyj rosyjskich patriotów, dała tego 
wody dostatecznie przekonywujące 
oletnia krwawa działalność ezereza 
Mczajki. Ceną cwego „uświadomienia“ 

a męka, pognebienie. godności ludzkiej 
1 cie około miliona obywateli rosyi- 
ch , których jedyna winę stanowiło po- 
Vdzenie lub zbyt słaby, zdaniem bolsze- 
kich reformatorów, entuzjazm dla. no- 
To rógime'u. Owe sw*iste, zaprawdę, 
ycie rozwiązywania problemów poli- 
mych í społecznych istnieją nadal w 
j swej okazałości w Rosji bolszewie- 
ii co tak dosadnie zostało ostatnio za- 
*mrcntowane całemu światu rozstrze- 
km bez sądu 21 patriotów rosyjskich, 
LĄ znanego ze swego liberalizmu i hu- 
Mritarnej działalności ks. Pawła Dołgo- 

Kby a. 

Jednak pod wzgledem zapatrywań na 
Miobnie uproszczeny system działania 
isiałaby wyniknąć zgoła znaczna różni- 
Pzdań miedzy Z. S. S. R., a państwami 

Wrżuazyjnemi*. Jeśli o takiej „likwida= 
fi myślał p. Litwinow w swej nocie, to 


acie zeola fantastyczne i niedopuszczal -. 


trudno nie przypomiłeć, że przecież 0 
wiele, stokroć q wiele więcej wewnętrz- 
rego zamieszania i nieładu wywołuje w 
Polsce chyba dobrze znana rządowi So- 
wietów akcja różnych Organizacyj wy- 
wrotowych, dziwnym zbiegiem okoliczio- 
ści właśnie z Moskwy czerpiących zarów- 
no moralne, jak i materialne natchnienie 
Oraz poparcie, Przeszczepianie zatem 
sowieckiego systemu „walki z kramołą* 
na erunt Polski mogłoby, mieć cał- 
kiem dla bolszewickich władców niepo- 
żadane konsekwencje. 

Dowodem wietkiego a niezasłużonego 
zainteresowania Polską jest ustęp noty, 
który głosi, że: „w posiadaniu rządu 
związkowego znaiduie się obfity materiał, 
iustrujący tolerancję, a w poszczególnych 
wypadkach nawet worOst pomóc, Okazy- 
waną przez władze połskłe Crganizaciom 
i osobom, prowadzącym planową i niepla- 
nowa aktywna walkę z rządem zwiazko- 
wym droga organizowania teroru lub sa- 
nadów bandyckich na terytorium ZSSR. 
W naibliższym czasie NKIP pozwoli sobie 
przedstawić Panu pewien materiał w tei 
sprawie.“ 

Rząd nasz mégtby bez jakichkolwiek 
trudności a ze znacznie większą słuszuc - 
ścią, jako swego rodzaju pendant, przesłać 
na te wywody następująca Odpowiedz- 
„W posiadaniu rzedu polskiego znajdaie 
się hardzo Gbfity materiał, ilustrujący ie- 
zbicie nietylko pomoc, ale nawet współ- 
udział czynników sowieckich w Organi- 
zacjach. majacych na celu wywołanie w 
Polsce krwawych zamieszek, utrudnienie 
stosnków życia wewnętrznego, rozkład 
i rozprzężenia armiji, oderwanie cześci te- 


„„KURJER_ŁODZKI”. — Wtorek. 14 czerwca e roku. 


rytoriów Rzeczypospolitej, akcje sabota- 
żu, dywersji, zamachów terorystycznych 
na obiekty państwowe, jak to koleje, mo- 
sty, prochowiie, wreszcie prowadzenie 
planowej i nieplanowej aktywnej walki z 
istniejącym w Polsce, a uświęconym przez 
nieękrępowańą żadnemi Ograniczeniami 
welę narodu ustrojem państwowym. W 
najbliższym czasie M. S. Z. pozwol; sobie 
przedstawić Panu niezbity materiał w tej 
sprawie”. 

Rząd polski jednak w daleko idącej in- 
tenci nie zaostrzanią stasimków ` miedzy 
Rzeczypespolitą, a Z. S. S. R., do sasiado- 
wania z którym zmusił nas bieg wypad- 
ków dziejowych, tego drażliwego momen- 
tu nie wystrwał wcale. Przeciwnie, w 
cəfym tym tragicznym incydencie zama- 
chu zajał postawę nawskroś lojalna i 
tohnaca niezaprzeczalną dobrą wola, dając 
całkowitą satystakcie rządowi Sowietów 
w grzmicach godności oraz autorytetu 
państwa sttwerennego, 

Stanowiska Polski spotkało sie z uzna- 
niem i anrObatą Opinii całego Światą cy- 
wiizowanero. Jest niezaprzeczalne a u- 
dowodnicne, że w tym smutnym fakcie 
zabółstwa, dckonanego przez zrOzpaczo- 
nego w swych uczuciach patriotvcznych 
miodzieńca - Resianina, niema i rie mtże 
być jakiejkolwiek winy ani rządu, ani spo- 
łeczeństwa polskiego. Jest natomiast ©- 
czywiste, że właśnie stosunki, wytworzo- 
ne przez system bolszewicki w Rosii, wy- 
wołały te straszliwą atmosferę nienawi- 
ści i zbrodni, która krwawemi oparami za- 
mgliła dusze rosyjską i pchnęłą ją w 0b- 


ięcia rozpaczy, dyszącej nieposkromioną 
żądzą zemsty. 


Jakaż bezgraniczna zaiste 


ŚWITY POLITYCZNE. 
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Manowce sowieckiej sofistyki. 


ti 
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a tchnacą swoistym cynizmem hipokrezją 
musi się wydać ów ton rozdzierających 
swe szaty z oburzeniem i piętnujących 
cryn Kowerdy dzisiejszych władców roz 
piętej na krzyżu męczeństwa i teroru Ro- 
sji! Przecież oni właśnie ze zbrodni tt 
czynili system i wznieśli ją na wyżyny — 
racji stanu, Przecież oni właśnie potoka: 
mi krwi zlewali teren swej władzy, w 0: 
błakańczej nadziei, że dręcząc i rożstrzeli 
wując miliony ludzi zagłusza głos. prote- 
stu przeciw swemu nielitościwemu rógl- 
me'owi i zabiją duszę narodu. - Ostatnio 
znów Menżyński, godny następcą ktwa- 
wego Dzierżyńskiego, masowo. rOzstrze- 
liwuje jęczących w lochach turm bolszee. 
wickich więźniów, wywełując oburzenie 
i wyrazy wstrętu w całym Świecie cywi* 
lizowanym. Tak wyglądają belszewiccy 
moralizatorzy w świetle rzeczywistości. 
Zarzuty, stawiane przez rząd. sowiec- 
ki Polsce w ©statniej nocie są tak goło: 
słówne i techna taka, obliczoną na efekt 
wewitętrzno - agitacyiny przesada, że ma 
żna jedynie przejść nad niemi; do porzadku 
dziennego, bowiem trudno silić się na zpi- 
janie owych fantastycznych 1 na niczem 
nie opartych wywodów. Żadania, umie- 
szcz0nę jako résume na końcu noty p. Li 
twinowa w cześci rzeczowej i odpowied: 
niej zostały już przez rząd polski zasto- 
sowane, Dalej ustepliwość nasza już pójść 
nie może i dlatego trudno zrozumieć, q Cc 
właściwie chodziło rządowi Sowietów 
przy redagowaniu tei odpowiedzi, któr: 
nie nie wyiaśnia, natomiast wiele kompli. 
knuje i utrudnia sytuację. Niezawodnie naj- 
bliższa przyszłość to wykaże. š 
Czesław Gumkowski. 


Stolica Polski na widowni Światowel. 
Miedzynarodowy tydzień Warszawy. 


Warszawa, w czerwcu. 
Ubiegły tydzień w Warszawie prze- 
szedł rzeczywiście pod znakiem ziazdów 
międzynarodowych: „Międzynarodowy 
Kongres Medycyny i Farmacji Wojsko- 
wej”, „Międzynarodowy Raid Samocho- 
dowy*, „Międzynarodowy Konkurs Hip- 
piczny“ { wreszcie „międzynarodowy“ 
odczyt prof. Delaisi o gospodarczych za- 
gadnieniach współczesnej Efropy. Na 
tym ostatnim warto zatrzymać się chwi- 
lẹ ze względu zarówaio na wybitną oso- 
bistość prelegenta, jak i na sam temat. 
Otóż prof. Delafsi konstatuje, że Eu- 
ropa znajduje się nod przemożnym wpły- 
wem koncepcii tak zwanego „nacionaliz- 
mu ekonomicznego. Stąd system pro- 
tekcjonizmu i prohibicjonizmu, czyli owe- 
go nieprzepuszczalnego kordonu celnego, 
który uniemożliwia naturalny ruch towa- 
rów i wymianę bogactw międzynarodo- 
wych. Jest to problemat pierwszorzęd- 
nei wagi dla naszych czasów. Obecny 
stan kategorycznie przeczy faktowi wza- 
jemnej gospodarczej współzależności na- 
rodów. Ale niepodobna znieść za jednym 
żamachem owych kordonów celnych — 
gdyż sprowadziłoby to ruinę przemysłu í 
wztnmogło bezrobocie, Należy to czynić 
stopniowo, a zacząć od ustalenia maksy- 
malnej wysckości opłat celnych, które 
r.astępnie trzeba periodycznie obniżać. Je- 
dhiożześkić wprowadzona być musi racjo- 
nalizacja przemysłu, to jest wyspecializo- 
wanie się w pewnych kierunkach najbar- 
dziej dla danego kraju wskazanych. Uko- 
róonowaniem sprawy będzie złączenie 
wszystkich państw europejskich w jeden 
wielki kontynentalny związek celny. 
Jednakże — mówi pan Delaisi — jeśli 
nieodzownym postulatem naszej epoki jest 
— abyśmy byli inteńńacjonaligtami pod 
wzęgtędem gospodarczym, nie znaczy to 
wcale. iżbyśmy nimi mieli być pod wzzlę- 
dem politycznym. Narody $ą zbyt PE 
nem, potrzebnem i świętem nanzędzfet 
osiągania moralnego postępu, iżby olo 


było granice między niemi zacierać. Zre- 
sztą Polak, Niemiec, Francuz są to bardzo 
swoiste zcałkowane jednostki — nie jak 
naprzykład węgiel. który zawsze jest ta- 
kim samym węglem. choćby pochodził z 
Polski, Francji czy Niemiec. 

Hasłem naszem powinno być „narody 
politycznie niezależne w gospodarczo zje- 
dnoczonej Europie". Opinia publiczna 
zrajduje się jeszcze pod przemożnym 
wpływem poięć „nacionalizmu ékonomi- 
cznego”*. Przerobić więc trzeba ludzi 
przedewszystkiem psychologicznie, i tak, 
by zrozumieli, do jakiego stopnia potężnie 
wpływa dziś na stosunki wzajemne zależ- 
ność gospodarcza. 

Żyć dłużej w ściśle odgrodzonych 

i 


kompartymentach tak, jak dotąd — nie- 
podobna. Epoka, w której odległości nfe 
istnieją, nie może pogodzić się z rogatka- 
mi celnemi na każdym kroku. Tak, jak 
ongiś lokomotywa przerwała kordony 
celne między państewkami Rzeszy- Nie- 

1ieckfej (co stworzyło bogactwo i dobro- 
byt tej ostatniej), tak samo dziś uznanie 
wzajemnej zależności gospodarczej świa- 
ta rozbije barjery celne między naroda- 
m. Wyzwolone z krępujących ich Kaj- 
dam handel i przemysł stworzą nowe wa- 
runki rozkwitu dla zjednoczonej w jeder 
wspólny organizm ekonomiczny Euro- 
py. 

Oto treść odczyłu wybitnego ekono: 
misty i świetnego pisarza p. Delafsi, 


O czem piszą inni? 


PRZEGLĄD PRASY. 


GENEWSKA PARTJA. 

„Gaz. Warsz. Por. (13 b. m.) podaje: 

„Żadna jeszcze dotąd sesja rady Ligi nić od- 
bywała się pod znakiem tak silnie zaznaczonej 
angielsko -francuskiej entente cordiale. Dzięki 
zerwaniu stosunków dyplomatycznych z Sowieta 
mi przez- Anglię, entente przybrała charakter 
ostro przeciw kimunistyczny i przeciw sowiecki, 
ale zarazem i przeciw niemiecki; mianowicie w 
tym sensie, że mocarstwa zachodnie starają się 
wywrzeć na Berlin decydujący nacisk, by go 
skłonić do wyrzeczenia się polityki „dwóch stoł- 
ków“ t. j. równoległości Lokarna i „traktatu: ber- 
lińskiego* z Moskwą. e FP" 


ANTYKLERYKALIZM CHŁOPSKI. 

„Kurier Polski* (13 b. m.) 

„Po P. P. S. zebrały się na obrady w War- 
Szawie i inne stronnictwa lewicy, a mianowicie 
radykalne stronnictwa chłopskie ażeby określić 
swoje stanowisko wobec rządu Marszałka Piłsud- 
skiego. Deklaracje ich nie mają coprawda cha- 


rakteru wyraźnej opozycji, mie mniej jednak są 
obiawem pewnej pretensji do tego rządu za to 
mianowicie, że, mówiąc słowami posła Daszyń- 
skiego, przewrót majowy był rewolucją bez kon- 


„sekwencji rewolucyjnych. Do wyrazów więc liol 


du dla osoby J. Piłsudskiego dołączyły się żale 
do osoby premiera że rząd jest za mało rady 
kalny. 

Zarówno Związek Chłopski, jak i „Wyzwo: 
lenie", idą tu ręka w ręku z P. P. S., zapowie* 
działy zwalczanie wszelkich zmian w ordynac) 
wyborczej, z góry połępiając je jako reakcyjne. 
Zarówno Związek Chłopski jak też i Wyzwolenie 
domagają się oddzielenia. w Polsce kościoła od 
państwa. Ostrze uchwał obu ziazdów nosi piętno 
wybitnie antyklerykalne, co jest objawem bardzi 
znamiennym, jaka że chodzi przecież o stronni: 
ctwo chłopskie. "To zaś: poparcie jakie stronni: 


' twa te rzekomo udziełają obecnemu rządowi w 


formie hołdowniczych wyrazów dla osoby jego 
premiera nie na wiele się przyda, I jest dla tego 
rzadu raczej dosyć kłopotliwe.* 
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- Londyn, w czerwciL 
w) Rabindranath Tagore, marzyciel 
Wschodu, apostoł pokoju między Wscho- 
dem i Zachodem, znów przemawia. Po 
uiedawnym pobycie w Europie i powrocie 
do ojczyzny, egzotycznych Indyj, pierw- 
sze to słowa wielkiego filozofa i poety. 
Oto, co mówi Rabindranath Tagore na 
łamach „The Atlantic Monthly“, nadeszłe- 
go dziś do Londynu. 

„Prosi mnie Pan (redaktor Atlantyku), 
bym przemówił do Ameryki, bym podał 
przyczyny odmowy wygłoszenia odczy= 
tów w U. S. A. Pragnie Pan wiedzieć, 
dlaczego bawiąc ostatnio w Europie, omi- 
nąłem brzegi amerykańskie”, 

Takim wstępem rozpoczyna się rewe- 
lacyjny artykuł Rabindramatha Tagore; 
na łamach miesięcznika amerykańskiego. 

Oto odpowiedź na zapytanie amerykań- 
skiego redaktora: 

Było to w roku 1926. Na pobojowi- 
skach europejskich lała się obficie krew 
w imię ideałów ogólno-światowych. Ra- 
bindranath Tagore bawił w Japonii. Stąd 
poprzez słoneczną Kalifornię przybył do 
Babelu nowoczesnego, New Yorku, by 
głosić swe ideje pojednania Wschodu ze 
Zachodem. Wśród sky-skraperów, dra- 
paczy chmur i zmaterjalizowania miesz- 
kańców Nowego Świata przemilkły bez 
echa głębokie myśli poety indyjskiego. 
Marzyciel Wschodu pozostał marzycie- 
lem... Gdy ucichła wrzawa wojenna w 
Europie a dekadencja ducha i brak idei 
ciążyć począł, jak zmora, ponad światem, 
popłynął po raz drugi dó U. S. A, by sto- 
wem mocnem głosić nową, skrystalizo- 
waną ideę sc'darności ras ludzkich i po- 
mostu: Wschód — Zachód. Na meetin- 
gach i w salach odczytowych głosi swe 
idee. Spotkała go rzecz straszna i nie- 
oczekiwana: goniący za sensacją sztab 
fabrykantów „duchowego narkotyku*, re- 
porterzy amerykańscy, puścili w świat 
bombę, która zraniła boleśnie subtelne 
uczucia piewcy wolności i pojednania 
ludzkości. Puszczono o Rabindranacie 
Tagore wieść, że przybył do Ameryki ja- 
ko tajny emisarjusz i agent propagandy 
niemieckiej, że pracuje w kierunku obale- 
nia władzy angielskiej w Indjach, że po- 
biera pieniądze z Berlina na podsycanie 
ruchu rewolucyjnego w swej ojczyźnie i 
że nadnżył zaufania i prostoduszności 
Yankesów. W San Francisko, w Kalifor- 
nji pracowała mianowicie w tym czasie 
hinduska partja rewolucyjna, a ataki wy- 
mierzone przeciw Rabindranathowi Tago- 
re miały jedynie ną celu wmięczanie jego 
osoby w ów ruch, skierowany przeciw 
panowaniu brytyjskiemu w Indjach. 

A tymczasem — jak wyznaje Tagore 
— partja hinduska w San Francisko, nie 
miała z nim nic wspólnego, a nawet czy- 
hała na jero życie. Tagore nadesłał spro- 
stow?nie. Sensacyjna prasa przemilczała 
je. Prywatni ludzie szkalowali w dalszym 
ciągu imię idealisty. Każdodzienna po- 
czta wyrzucała na biurko poety indyj- 
skiego stek wyrzutów i oskarżeń o nad- 
użycie gościnności „kraju wolności“. 

Przejęty do głębi duszy bezpodstaw- 
nemi oskarżeniami, wysłał Tagore kablo- 
gram do prezydenta Wilsona z prośbą o 
ochronę, o opiekę. 

Kablogram pozostał bez odpowiedzi... 

A poeta i marzyciel wierzył w Ame- 
rykę, wierzył w ideały ojczyzny Wa- 
szyngtona i sądził, że apel iego pojedna- 
nia ras, zbudowania pomostu ze Wschodu 
na Zachód, znajdzie gorący poklask w 
kraju, który ową wschodnią i zachodnią 
pałacią dotyka dwu wielkich oceanów, 
ponad któremi wstaje słońce, by przy- 
świecać dwu kontynentom: Europie i 
Azji | 


Wspomnienia z odczytów. 
Opinja wielkiego mistyka U.S.A. 


-KURJER ŁÓDZKI”. — Wtorek. 14 czerwca 1927 roku. 


Mistycjim rozczarowany W zelknięchi 7 m anergia realizmem. 


Błędny „marzyciel Wschodu” o Ameryce. 


Duchowy narkotyk. 


W gigantycznym świecie finansów 
prysły marzenia idealisty indyiskiego, jak 
bańka mydlana. Ku swemu przerażeniu 
ujrzał, że słowa jego, nauka o świecie- 
duchowym, o duchowem  posłannictwie 
człowieka, o łączności ludzkości poprzez 
miłość Boga natrafia na pustkę. 

Potężna propaganda pracowała prze- 
ciw niemu. 
padł ofiarą insynuacji... Zrobiono zeń, z 
apostoła pokoju w imię ideałów ogólno- 
ludzkich, agenta propagandy wywroto- 
wej... 

Zamykając swą opinię o „kraju wol- 
ności“, rzuca Tagore takie, gryzącą ironią 
przepełnione zdanie: „Ideał wolności, ia- 
kiej ludzkość w tym kraju (U. S. A.) za- 
żywa, to wyimaginowana wolność muchy, 


o Ld D 
Wiadomości z 
WALKA Z NAW SZOFE- 


w) Na posiedzeniu amerykańskiego 
związku lekarskiego zademonstrowany zo 
stał nowy aparat, używany przez policję, 
a pozwalający dokładnie skontrolować 
stan podniecenia alkoholem szoferów, za- 
aresztowanych za zbyt szybką jazdę. De- 
likwent obowiązany jest napełnić wła- 
snym oddechem pęcherz gumowy, poczem 
zawartość powietrzną tego balonu wy- 
stawia się ma działanie bichromatu pota- 
su. Pod wpływem alkoholowych oparów 
związek ten chemiczny zmienia zabarwie- 
nie z jasno żółtego na ciemno zielony. 

Reakcja ta nie zawodzi nigdy í stano- 
wi przeto nieodparty dowód winy szofe- 
Ta. 
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ZAŚWIADCZONA NATURALNOŚĆ 
UŚMIECHU. 

w) 'Jednem ze źródeł sławy i popular- 
ności Oskara Shawa, tulubionego aktora 
amerykańskiego, jesť czar jego uśmiechu. 
To też mury nowojorskie pokryte są afi- 
szami, w miljonach egzemplarzy reprodu- 
kującemi tę wesołą, tryskającą życiem 
twarz o szeroko otwartych ustach, ozdo- 
bionych dwoma nzędami. przepysznych 
zębów. Zawistni rywale poczęlf rozpu- 
szcząć słuchy, że właściwie Shaw bluffu- 
je, gdyż posiada on wszystkie zęby sztu- 
czme. Słuchy te poczęły rozpowszech- 
niać się coraz więcej, szkodząc wziętości 
aktora, który wobec temo 1 by położyć 
kres niestusznym twierdzeniom, zwrócił 
się do znanego dentysty z prośbą o zbada- 
nie jego uzębienia i zaświadozenie, iż jest 
ono naturalne, 

Dziś, na wszystkich afiszach naklejona 
jest iacsimilowa reprodukcja tego doku- 
mentu i nikt już nie wątpi, że uśmiech 
Shawa nie ma w sobie nic sztucznego... 


PRODUKCJA GENJUSZÓW, 

w) Eugeniści pouczają, że najzdrow- 
sze i najbardziej pod względem intelektu- 
ałlnym rozwinięte dzieci rodza się wów- 
czas, gdy rodzice są młodzi, w pełni sił 
żywotnych. Innego zupelnie zdania jest 
angielski uczony Havelock Ellis, autor wy 
danego przed paru tygodniami dzieła pod 
wymownym tytułem: „A study of bri- 
tisch genius". Wykazane w niem iest przy 
pomocy tablic porównawczych, że niemal 
wszyscy genialni ludzie Amglii zrodzeni 
zostali z rodziców, którzy przekroczyli 
byli... czferdziestkę! Szczegół interesują- 
cy, p. Ellis twierdzi, że związki pomiędzy 
Anglikami a Niemcami dają w dziewięcu 
wypadkach na dziesięć głupie ABE) 
potomstwo. 


ŚMIERĆ MUCHOM! 

Niemcy postanowiły zorganizować w 
drugiej połowie czerwca bezpardonową 
walkę z muchami, przyczem w tej wojnie 
higienicznej wziąć mą udział cała lud- 
ość, która mobilizuje się przy pomocy na 
Szeroką skalę prowadzonej propagandy. 
Tworzą się specjalne komitety okręgo- 
we, zajmujące się rozpowszechnianiem u- 
lotek, urządzaniem prelekcyj, pokazów 
fiimowych, wykładów radjowych etc. 

Akcja ta spotkała się z wielkiem uzna- 
niem w kraju, co pózwała mieć nadzieję, 
że olbrzymie ilości niebezpiecznych owa- 
dów padną ofiarą tej pożytecznej krucja- 


m 


Niewczesny pacyfizm. 


Spostrzegł po niewczasie, iż 


zamkniętej w szklannym kloszu, którego 
ściany są niewidoczne... 

A do przyjaciela w Indjach, pisał w 
tym czasie z New Yorku: Przygnębia 
mnie i tamże monstrualność życia wokół 
mnie. Siedzę przy oknie drapacza chmur 
i myślę.. Myśle, iż najwyższe z drzew 
nie śmie swym szeptem ukoić mej duszy. 
Lecz oto cicho nadchodzi miłość i szepce 
do ucha: kiedy zejdziesz na zieloną po- 
lankę, pod rozłożyste liście, gdzie znaj- 
dziesz lazurowe niebo, uśmiechnięte słoń- 
ce i prostotę życia? 

Oto, dlaczego Rabindranath Tagore 
nie przyjął zaproszenia do U. S. A, do 
kraju wolności... muchy w  szklannym 
kloszu. | 

Albion. 


całego świata. 
ZANIK OKLASKÓW. 


w) Od paru miesięcy intrygował akto 


rów londyńskich, naibardziej nawet ulu- 
bionych przez publiczność, zupełny pra- 
wie zanik oklasków. Na farsach sala ba- 
wiła się doskonałe, co chwila rozlegały 
się wybuchy śmiechu, ale nawet po opu- 
szczeniu kurtyny nie słychać było braw. 
Podczas dramatów wszyscy płakali — do 
wód, że wrażenie było głębokie, a jednak 
po skończeniu panowało niepokojące 
wprost milczenie. Dopiero przeprowadzo 
na przez dyrektorów teatralnych ankieta 

wśród słuchaczy wyjaśniła te zagadkę. 
Okazało się bowiem, że bicie oklasków 
wpływa ujemnie ma mechanizm zegar- 
ków, noszonych. obecnie zazwyczaj na rę- 
kach. Naprawa zegarków kosztuje zbyt 
drogo — taki jest wzgląd, który powścią- 
ga entuzjazm publiczności teatralnej. 


NAJWYŻSZY DOM NA ŚWIECIE. 

Donoszą ż Nowego Jorku. że władze, 
sprawujące nadzór nad technika budowla 
ną, zatwierdziły plan budowy gmachu 
Larkin Tower. Gmach ten wysokośc! 1200 
stóp. posiadający 110 pięter, będzie naj- 
wyższym budynkiem na świecie. Stanie 
on w pobliżu Time Square. 


Sensacyjne rewelacje. 


Trzeci teraz z rzędu lotnik àme ykai p 
komandor Byrd przygotowuje lot tr 
atlantycki, Zamierza on jednak star 
wać dopiero A powrocie Lindbegy 
BP i 


OŚMIOGODZINNY DZIEŃ RÓ , 

w) Zasada ta, w obronie której | 
szewicy występują tak energicznie p 
keżdej sposobności... zagranicą nie 
przestrzegana w dzisiejszej "Rosji 
ży się na ten rażący brak ko 
uje kto inny, jak organ prolet 
wieckiego, gazeta „T 4 ; 
w Moskwie. „Wystarczy zbadać m 
nie, w jaki sposób regestrowane są 3 
datkowe godziny pracy, by przekona 

o wiele ich liczba RER BEIN normę: 

nowioną w pracodawstwie sowiecki 
należy bezwzględnie pnzeprowa: 
dziedzinie ścisłą kontrolę ì dom 
OSA a zwłaszcza regul 
płaty . 

Daleka jest teorja socjalis "Cze 
praktyki kapitalistycznej w S 
Rosil... i 


WYNALAZEK RADJOKIEROJ ( 
w) Profesor Sophus Shelder, wy 

dający optykę 1 fotochemię na imiwę 
tecie w Virginii skonstruował nowy 
mikroskopu, przewyższający 
sze ze znanych dziś últ 
Uczany ten zastosował. „ałtrafioteto 
mienie o krótkich falach, sh 
mienie „gamma“. RI 
djum, dzięki którym możliwe jes 
nie powiększeń w stosunku 1-go dc 
na. Wynalazek ten będzie mial. ies 
te znaczenie, gdyż pozwoli uczonyi 
dać nowe a nieznane donasa 
mikroskopiine. 


Najgłupsza rasa na kuli ziemskie 
Rasą tą są papuasi, mieszkańcy Nowej Gwin 


w) Jeden z antropologów. amerykań- 
skich Mattew Sterling z Waszyngtonu, 
zbadawszy Nową Gwineę, oświadcza w 
dziele o tym kraju, że mieszkańcy tej wiel 
kiej wyspy znajdują się obecnie na niż- 


szym poziomie rozwoju, aniżeli byli biali 


w epoce kamiennei. Ten niski ich poziom 
wynikł — zdaniem uczonego — z tego, iż 
papuasi żyją od dawien dawna zamknięci 
w bagnach i nie mają sposobności stykać 
się z innymi ludźmi. 

„Wśród bagien Nowej Gwinei znajdują 
się setki wiosek papuasów — opowiada 
uczony. — Odwiedziliśmy wiele z nich. 
Były one opuszczone przez mieszkańców, 
kiedyśmy się do nich zbliżali. Gdyśmy 
jednakowoż opuszczali te wioski, byłiśmy 
przez papuasów napadani“. 

Papuasi żyją nieustannie jedni z drugi- 
mi na stopie wojennej. Wieś wojuje ze 
wsią, osada z osadą, każdy, kto nie nale- 
ży do najbliższej grupy, jest nieprzyjacie- 
lem zasługującym na Śmierć. Nie walczą 
dla zdobyczy, tylko dla chwały. Najwięk 
szą chwałą mężczyzny, iest zdobycie jak 
największej ilości uciętych głów, które 
się następnie suszy i ozdabia mieszkania. 
Przypomina to podobny zwyczaj Indjan 
amerykańskich, którzy kolekcjonowali 


` skalpy swoich wrogów. W każdym ra- 


zie przy wielkiej bitwie transport takich 
skalpów jest wygodniejszy, aniżeli trans- 
port głów. 

Papuasi mieszkają w przymitywnych 
chatach Z drzewa, nakrytych liśćmi pal- 
mowemi. Ubrania zupełnie nie używają. 
Wbrew powszechnie pr zyjętym wśród lu- 
dzi zwyczajóm, nie stroją się u papuasów 
kobiety, tylko męż żczyźŹni. Do ozdoby u- 
żywają nasion, kości i piór ptaków, zwa- 
nych kazurami. 

Gdy mężczyżna pojawia się na placu 
publicznym, ozdabia się długim ogonem z 


piór, przyczepionym na sposób zi 
cy. Jest to najwspaniajsza ozdob 
pitasa. s 
Pożywieniem papuasów jest sagt 
nące obficie w tych okolicach. Qdy 
sago z jednej okolicy, przeno 
następnej i tak prowadzą swe nędzie 
cie koczowników. ES > 


KINO Dom Ludov 


ul. Przejazd - 34, 
panami E 
Dziś! - Dzi 


„Hartowne dusze” 
Przepiękny film erotyczny A d 
W rolash głównych owad kad 
Paulina Starke, 
worth, Teodor E 
€ fejsc: 
wszystkie Ge: R -S ni 


i pap a po po 
JI m.60 z e m, 3 _20 


W soboty. niedziele 
po poł. I m. 80 gr. i 40 gr. ii m. 


Miejski Kinematograf Oś 
Wodny Rynek R. 
Od wtorku, dnia 14 do posted 
czerwca I 
Dla dorosłych. 


TAJEMNICA PRZYSTANKU TRANWALNNAŚ 


Dramat w 8 aktach | | 
wf. scenarjusza Józefa Relidsyśskie ó 


W rolach głównych - 
Jadwiga Pace Śaximierz Ja p 
Stępowski i Józef Węgrzym 
Dla młodzieży: 


ROGATY SKARB Obraz + 
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Co dzień > Kin moi w żalu gin. Maty kity 


Poświęcenie nowowzniesionego gmachu. 


niesie? 
| Gzapwie! | 
wt 


Dziś: Bazylego Wielk. 
JUTRO: Wita Modesta 
—— 

Wschód słońca 3 15. 
Zachód słońca 19.57, 
"Wschód księż. 19,56. 
Zachód księt. 3.17. 


Wtorek Długość dnia 17.43. 
| Przybyło dnia 8.33, 
——— 
OSOBISTE. 


Dyrektor Zarządu Miejskiego, p. Józef 
Zalewski, w dniu wczorajszym rozpoczął 
4-tygodniowy doroczny urlop wypoczyn- 
kowy. 

Ww sprawach urzędowych zastępować 
go będzie wicedyrektor Zarządu Miejskie 
go, p. M. Kalinowski. 


W ROCZNICĘ ZGONU ADAMA 
ASNYKA. 


Jak wiadomo dn. 2 sierpnia r. b. upły- 
nie 30 lat od zgonu wielkiego poety Ada- 
ma Asnyka w Krakowie. 

W związku z tem odbędzie się wmiu- 
rowanie tablicy nad Morskiem Okiem ku 
czci poety „w hołdzie poezji polskiej:: 
pięć sonetów poświęconych jezioru*. (u 


Z KOMISJI TEATRALNEJ. 

Ww środę. dnia 15 czerwca r. b. o go- 
dzinie 7 wiecz. w lokalu Wydziału Oświa 
ty i Kultury (Piramowicza 3, II pietro), od 
będzie się posiedzenie Komisji Teatralmej. 


ROZSTRZYGNIĘCIE KONKURSU NA 
BUDOWĘ LECZNICY KASY CHORYCH 

Na onegdajszem posiedzeniu Zarządu 
Kasy Chorych poddane zostały szczegó- 
łowemu rozpatrzeniu oferty na budowę 
iowej lecznicy kasowej przy ul. Łegiew- 
 nickiej. 

Po zaznajomieniu się z wszystkiemi 
oiertami okazało się, że oferta przedsię- 
“biorstwa Tyller jest najtańsza. 

. | Ezodnie z warimkami konkursit oferent 
zobowiązał się wykończyć gmach nowej 
lecznicy w ciągu 4 i pół miesięcy. Obię- 
tość gmachu wyniesie 36.000 mtr. sześcien 
nych. Ostateczna decyzja w sprawie 
przyjęcja tej oferty zapadnie na ponow- 
1em posiedzeniu Zarządu Kasy Chorych, 
które odbędzie się dzisiaj. (1) 


W sprawie uregulowania 
granic miasta. 


~ Sprawa uregulowania granic miasta 
Łodzi została w ostatnich dniach defini- 
tywnie przesądzona. 

Mianowicie w „Dzienniku Ustaw“ Nr. 
51 z dnia 10 czerwca 1927 r. ukazało się 
Rozporządzenie Prezydenta Rzeczypospo 
litej z dnia 1 czerwca 1927 roku w spra- 
wie granic gmin na terenie b. Królestwa 
Kongresowego, zmienionych przez b. wła 
dze okupacyjne niemieckie i austrjacko- 
| węgierskie. 

Rozporządzenie to głosi, iż rozporzą- 
dzenia i zarządzenia władz okupacyjnych 
włączające całe gminy wiejskie lub ich 
części do obszarów miejskich, bez wzglę- 
du na formę ich ogłoszenia oraz zarządze- 
nia Ministra Spraw Wewnętrznych, Wy- 
dane na podstawie rozporządzenia z dnia 
29 marca 1919 roku — mają moc prawną 
od chwil ich wydania. 

Stwierdzenie i ustalanie granic gmin 
1a podstawie powyższego rozporządzenia 
powierzone zostało Ministrowi Spraw 
Wewnętrznych. ` 

Ponieważ zarzuty co do prawomocno- 
ci zarządzenia władz okupacyjnych w 
sprawie wcielenia przedmieść do obszaru 
m. Łodzi opierały się jedynie na nieczgod- 
mości formy ogłoszenia z obowiązującemi 
wówczas przepisami — przeto wsponmia 
ne rozporządzenie Prezydenta Rzeczypo 
spolitej, iznające moc prawną takich za- 
rządzeń „bez względu na formę ich ogło- 
szenia” — sprawę tę reguluje niedwuzna- 
cznie w sensie uznania obecnych granic 
miasta. 


PRZENIESIENIE AGEND RADJOFO- 
NICZNYCH. 

Jak wiadomo, dotychczas sprawami 
radjowemi i rejestracią aparatów odbior- 
czych zajmowa! się urząd telegraficzny, 

Obecnie na skutek zarządzenia władz 
madzorczych, funkcje te przejął w Łodzi 
urząd pocztowy i załatwia je przy okien- 
ku Nr. 23. (b) 


W ubiegłą niedzielę łódzka młodzież 
katolicka przeżywała podniosła chwilę z 
okazji poświęcenia i otwarcia podwoi wła 
snej siedziby. zdobytej staraniem i zabie- 
gami duchowieństwa katolickiego z J. E. 
ks. biskupem Tymienieckim na czele 0- 
raz ofiarności społeczeństwa. 

Na uroczystość powyższą przybyły 
delegacię Młodzieży z całego woiewódz- 
twa łódzkiego, gościnnie przyłmowane 
przez Radę Związkową i miasto. 

O godz. 10 rano przed kościołem Mat 
ki Boskiej Zwycięskiej J. E. ks, biskup Ty 
mieniecki odprawił uroczyste polowe-na 
bożeństwo w otoczeniu księży kanoni- 
ków i prałatów kapituły miejscowej, po- 
czem przemówił do zebraneł młodzieży 

Po nabożeństwie młodzież w liczbie 0- 
koło dwóch tysięcy w pochodzie podąży- 
ła do swego domu przy ul. Gdańskiej 111 
na akt poświęcenia. 

O godz. 11 do gmachu Stowarzyszenia 
przybyły delegacje młodzieży i zaprosze 
ni goście, wśród których przedstawiciele 
tutejszych władz miejscowych i cywil- 
nych oraz wiele osób z pośród inteligen- 
cji. sympatyzujących z ideą patriotyczno- 
religiinego wychowania młodzieży. 

Wkrótce przybyli: J. E. ks. biskup Ty 

mieniecki w towarzystwie ks. biskupa- 
sufragana Tomczaka i licznego duchowień 
stwa. Dostoiników kościoła powitała or- 
kiestra i chóry. 
J. E. ks. biskup podziękował serdecznie 
wszystkim. którzy przyczynili sie do fum- 
dacjj Domu Młodzieży,-a następnie doko 
nał poświęcenia siedziby. poczem udzielił 
zebranym pasterskiego błogosławieństwa 
Po ceremonji tej, na mównicę wszedł 
dziekan tomaszowski, ks. kan. Szymański, 
który w pięknej | treściwej przemowie wi 
ta! młodzież w nowej, własnej siedzibie. 

Z kolei zabrał głos wiceprezes Rady 
Związkowej Młodzieży Kat., p. Chwalbiń 
ski, który zdał sprawozdanie z pracy do 
tychczasowej. 

Stowarzyszenie liczy 336 członków Pa 
tromatu, około 4000 czymnych członków z 
młodzieży, w czem 60 proc. chłopców i 
40 proc. dziewcząt, postada 26 bibljotek, 
4790 tomów książek, na prowincii istnieje 
przeszło 180 oddziałów czynnych. rozwi- 
ialących energicnzą działalność. Mówca 
dziękował ks. biskupowi Tymienieckiemu 
duchowieństwu. władzóm szkolnym. woj 
skowym, miejskim i ofiarmemu społeczeń- 
stwa za wydatna pomoc dla Stowarzy- 
szenia Młodz. Katolickiej. poczem wzuiósł 
okrzyk na cześć Rznplitej. 

Kolejno przemawiali pp. dyr. Toma- 
szewski ; prof. Pawłowski w im. Młodzie 
ży Rzemieślniczej, kurator Owiński — im. 
władz szkolnych, pułk. Vogel — im, D. O. 
K. miejscowego, poczem wielce patrioty- 
czna mowę wygłosił prof. Golab w im. 
Centrali Zjedn. Młodzieży Kat. w Pozna- 


miu, który przemówięnie swe zakończy? 


RENTES 


MIEJSKI TEATR LETNI. 


Polega Teklany. 


Zdarzenie komiczne w 3-ch aktach. Na- 
pisali: Roi Cooper Megue i Walter Hac- 
kett. 

Ogromnie mity wieczór: Prawie po- 
goda, prawie lato. Peryferie miasta. Gana 
zapachów, przeważnie dalekich od woni 
świeżo oskoszonych łąk. Chłodna tajemni- 
ca parku. Przewiewny pawilon, trochę 
świałeł: obietnica komicznego zdarzenia 
w 3-0h aktach. I ten nastrój, który nie- 
wiadomo skąd się przybłaąkał.. Taki zna- 
nv... Już wiem. Nastrój wakacyjny. Q- 
czywiście. Jestem dziś wieczór na wa- 
kacjach, na letnisku, wraz z teatrem, at- 
torami. Publiczność także. Przedewszy- 
stkiem publiczność. Prawda, jak przy- 
jemmie odrzucić więzy, krępuiace nas w 
szarzyźnie roboczego dnia? Wpadamy 
w beztroski, przekorny nastrój. X 

Początek widowiska o ósmej trzydzie- 
ści? Gadai zdrów! Ósma trzydzieści — 
pustki. Za pietnaście dziewiąta — prawie 
pustki. Gong? Na to nas nie weźmięcie ! 
Orkiestra... Nie szkodzi, można posłuchać 
zćaleka. Dziewiąta — jeszcze nic. Po 
dziewiątej u wejścia roino. Na widowni 
gasną Światła... Poczekają. Jeszczeby 
też... za nasze pieniądze! 

Cofam się wspomnieniami kilkanaście 
lat wsteaz, do krakowskiego teatru z cza- 
sów dyrekcii Solskiego. Wtedy o trzy 
minuty spóźnionemu widzowi zamykano 
przed nosem drzwi. Oburzające! Co pra- 


powitaniem  organizacyjnem: „Sprawie 
służ | zawsze gotów badź''! 

Szereg przemówień zakończyli pp. wi 
cewojewoda Lewicki i starosta Rżewski, 
poczem w imieniu młodzieży podzięko- 
wał druh Kuzan, a wkońcu delegatka wie 
śniaczek p. Zdzitowiecka ze Skoszew. 

Zauważyliśmy również składających 
życzenia delegatów Sokolstwa miejscowe 
go. Koła Akademików i fnnych. 

Na wniosek prof. Gołębia wysłano de- 
pesze hołdownicze do Nunciusza Laurie- 
go i do Prezydenta Państwa. 

Po odegraniu hymnu narodowego ze- 
brani przeszli do sali wystawy prac mło- 
dzieży, gdzie po przecięciu wstęgi przez 
J. E. ks. biskupa Tymienieckiego ogląda- 
no wystawione eksponaty. Wystawa 
przedstawła się b. ładnie. Za najlepsze 0- 
kazy poszczególnych grup robót będą 
przyznane nagrody: Trylogia Sienkiewi- 


= 


czą, dzieła Mickiewicza. plakieta z wize- 
runkarni prezydentów Polskí. dzieła Rey- 
monta, ozdobny kałamarz it. p. Wystawa 
urządzona staraniem młodzieży. pod kie- 
rownictwem pań z p. llnicką na czele. — 
Dekoracją osobiście kierował p. Łuczak. 

Po zwiedzeniu wystawy młodzież uda 
ła się do parku Sienkiewicza na wspól- 
ny obiad. wydany w stołowni dla inteli- 
gencji przez miasto. 

Po południu odbyło się w sali partero- 


wej zebranie delegowanych Stow. Mło-. 


dzieży Diecezji Łódzkiej, które zagaił se- 
kretarz generalny Związku ks. St. Nowic- 
ki, Przewodniczył p. Chwalbiński. pióro 
trzymał prof. Kluska, 

Sprawozdanie z całorocznej działalno 
ści zreferował ks. sekr. Nowicki. poczem 
— po uzitpełniających wyjaśnieniach prze 
wodniczącego zebrani uchwalili dla władź 
Stowarzyszenia zupełne absolutorium. 

Wkońcu przez aklamacje wybrano sze 
reg nowych członków Rady Związkowej 
na miejsce ustępujących. a po referacie 
prof. Gołębia przyjęto cały szereg rezoln 
cyj. Odśpiewaniem hymnu młodzieży za- 
kończono podniosłą uroczystość. 


Jak Łódź obchodzić będzie uroczystość 


sprowadzenie zwłok Juljusza Słowackiego do Polski. 


W związku ze zbliżającym się termi- 
neni uroczystości sprowadzenia zwłok 
Juliusza Słowackiego do kraju — podię- 
te zostały przygotowania do zorganizo- 
wania tej uroczystości w Łodzi oraz u- 
działu miasta w ogólno-państwowych i 
społecznych uroczystościach. W dniu 
złożenia zwłok wielkiego poety w pod- 
ziemiach Katedry Wawelskiej wyjedzie 
specjalna delegacja samorządu łódzkiego, 
która brać będzie udział jako reprezenta- 
cja miasta w tych uroczystościach. Po- 
zatem odbędzie się specjalna akedemja u- 


roczysta ku czci Juljusza Słowackiego. 
Również i Kuratorium Szkolne podjęło 
przygotowania w sprawie zorganizowa- 
nia specjalnych obchodów dla młodzieży. 
W uroczystym dniu odbędzie się w szko- 
łach powszechnych i średnich szereg ob- 
chodów. a niezależnie od tego poczynio- 
ne zostaną wszelkie ułatwienia, by grupy 
uczniów i uczenić klas wyższych mogły 
wyjechać w wycieczkach zbiorowych da 
Krakowa na te uroczystości. Miasto u- 
rządzi pozatem w porozumieniu z wojsko 
wością specialne obchody dla żołnierzy. 


P. P. S. w Łodzi gotuje się do wyborów. 
Referat polityczny posła Barlickiego. 


W sobotę odbyła się konferencja okrę- 
gowa PPS. Na konferencję tę przybył 
specialnie z Warszawy, jako reprezen- 
tant Centr. Komit. Wykonawczego poseł 
Norbert Barlicki, który wygłosił referat 
o sytuacji politycznej i gospodarczei Pań- 
stwa oraz stosunku PPS do tych zagad- 
nień. W referacie swym poseł Barlicki 
wskazał m. in., że stronnictwo to przeszło 
do opozycji wobec Rządu, za rzekome po- 
pieranie interesów klas posiadających, 
ograniczenia pomocy dla bezrobotnych, 
za niewłaściwą politykę w dziedzinie płac 
robotniczych oraz za bierność wobec za- 
gadnień walki z drożyzną, która ciężkiem 
brzemieniem spada na barki rzesz pracu- 
jących. Te gospodarczo-socjalne momen- 
ty opozycii PPS uzupełniają niektóre ak- 
ty polityczne Rządu: przedłużanie kaden- 
cit sejmowej, zamiast rozpisania nowych 


RADNYCH WE a 
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wda, tu niema ani drzwi, ani nawet ścian. 
Ale w teatrze zimowym..? 
IB * = 


Potęga reklamy! 

Reklamować ja, to wyważać wybite 
drzwi. Chociaż, czy naprawdę zdajemy 
sobie sprawę z potegi reklamy? W dzie- 

zinie przemysłu. handlu, lecznictwa na- 
wet — może. Ale w polityce np.? Albo 
ominja, czyż nie jest tylko reklamą fin 
plus, wzglednie in minus? A jakie olbrzy- 
mie nakłady reklamy utajone są w t. zw. 
historii powszechnej i w historiach lite- 
ratur! Pokolenia całe reklamują dalej do- 
brze zareklamowane osoby i fakty i tyta- 
nicznej trzeba kontr- reklamy, aby odczy- 
mić czar wiekowego wmawiania. Czło- 
wiek łatwo ulega sugestji, za to jednak jest 
konserwatywny. 

Ale naipoteżnieisza reklama nie potra- 
fi przekonać nas o talencie panów Roi'a 
Coopera Megue i Waltera Hacketta. Ich 
„Potęga Reklamy“ nie jest bynaimniej 
„zdarzeniem komicznem. Wyrób to 
zgoła niewesoły. powiedzmy otwarcie — 
„Sasus paskudeus*. Ale pewnie pisali to 
na letnisku. A że dziś wieczór wszyscy 
jesteśmy na wilegiaturze. więc poco psić 
sobie humor. Tembardziej, że ani dyrek- 
cja. ani reżyser, aní artyści mie traktują 
byrajmniej dzisiejszej imprezy sub specie 
aeternitatis. Reżyseria np. zupełnie szczę 
śliwie uimuie inscenizacie w ramy pól- 
eroteski. pół-operetki. Wsadzki tanecz- 
ne, aryiki, cały styl zresztą, Kto wie, 
sam temat, jako operetka. wyszedłby mo- 
że nienaigorzei. Ale to nie nasza rzecz. 
Tak jak jest: dużo inwencji, dobre pomy- 
sły. 


tasz (Plac Kościelny 10). 


wyborów i rozwiązania Sejmu, rozpisanh 
wyborów do samorządów w Małopolsce 
według ordynacji austriackiej, represje 
przeciwko organizacjom politycznym itd 
Te względy skłoniły PPS do wystąpienia 
przeciwko Rządowi obecnemu. Po tym 
referacie rozwinęła się ożywiona dysku- 
sia, w której omawiano również sprawę 
wyborów do Rady Miejskiej oraz stano: 
wisko PPS wobec innych ugrupowań To: 
botniczych na terenie Łodzi i ewentnal: 
nych bloków przedwyborczych. (e 


DYŻURY W APTEKACH. 

Dziś w nocy dyżurują następujące apte 
ki: L, Pawłowski (Piotrkowska 307), S. 
Hamburg (Główna 50), B. Głuchowski 
(Narutowicza 4), J. Sitkiewicz (Koperni- 
ka 26), A Charemza (Pomorska 10), A. Ai 


A 


Przy tak wytrawnym zespole arty- 
stów zbyteczne rozwodzić się nad swo- 
boda, nawet miłą nonszalancją sceniczną, 
inwencja i lekką szarżą, celową w stosun- 
ku do całokształtu tego ogródkowego głup 
stewka scenicznego. 

Treści nie żądajcie, Państwo, odemnie. 
Wyobraźcie sobie: Papa Cyrus Martim, 
król mydła, martwi się bardzo swym sy- 
natkiem, Rodney'em. Dryblas nie chce 
zabrać się do żadnej pracy. Więc ukar- 
towuje ze swą sprytną sekretarką piekiel- 
cie chytry podstęp. Rodney ma zakochać 
się w Marv, oświadczyć ojcu swój za- 
miar poślubienia jej. Papa zgniewa się 
bardzo i przepędzi syna. Syn pod wpły- 
wem miłości obudzi się do czynu. T bu- 
dzi się fstotnie, ale po to, aby pod kierow- 
nietwem znakomitego specjalisty od re- 
klamy, przez cały drugi akt popełniać 
rzeczy, będące humbugiem w zasadzie, 
szwindlem wogóle, a przestępstwem kry- 
ninalnem w poszczególnych wypadkach. 
A to wszystko w tym celu, aby _zmisić 
papę do wykupienia swej fikcyjnej firmy. 
mie wyrabiającej wcale reklamowanego 
mydła „trzynastka“. I pocóż opowiadać 
dalei? Ubogie pomysły, nieprawdonodo- 
bne komplikacje. ciężko wypocone libret- 
to lichej operetki. 

Publiczność, dzieki grze i inscenizacji, 
naogół bawi się. Łódź łaknie operetki. 

Jestem dziś wieczór szozęśliwy. Rov- 
owskiem „szczęściem negatywnem'*: do- 
brze. że to nie ja napisałem to „komiczne 
zdarzenie”, dobrze, że mie musiałem W 
niem grać i że już nigdy, nigdy „Poter 
reklamy nie zobaczę, ` 

i Zastępca. 


Letniska pod Łodzią 
otrzymają elektryczne 
oświetlenie. 


Elektrownia łódzka przystąpiła juź do 
realizacji szeregu planów elektryiikacyj- 
nych, przeznaczając na te inwestycje w 
Łodzi oraz całem województwie łódz- 
kiem poważniejsze kapitały. M, in. elek- 
trownia zamierza przeprowadzić elektry- 
fikacje szeregu miejscowości letnisko- 
wych pod Łodzią, gdzie w pewnych miej- 
scach urządzoneby zostały specjalne małe 
stacje, zasilające w prąd poszczególne do 
my i wille. Projekt elektryfikacji letnisk 
podmiejskich w okolicach Łodzi realizo- 
wany będzie w porozumieniu z szeregiem 
gmin oraz w ten sposób, by naipóźniej w 
roku przyszłym cały szereg miejscowo- 
ści posiadał już prąd elektryczny. — (e) 


ZJAZD REJONOWY STRAŻY OGNIO- 
WYCH W KONSTANTYNOWIE. 


W dniu 19 b. m. odbędzie się w Konstan 
tynowie ziazd rejonowy ochotniczych 
straży pożarnych. Program ziazdu przed- 
sławia się następująco: Godzina 11 zbiór 
ka i raport. godzina 11.20 odmarsz do koś 
cioła na nabożeństwo, godzina 13 losowa 
mie koleiności ćwiczeń 1 ćwiczenia. Po 0- 
głoszeniu wyników konkursu odbędą się 
wybory naczelnika rejonu, poczem nastą- 
pią ćwiczenia taktyczne i zakończenie 
zjazdu. 2 drużyny, które zdobęda pierw- 
sze 2 miejsca zostaną nagrodzone. Nagro 
dy wyznaczone zostały przez seimik po 
wiatowy. W zieździe wezmą miedzy in- 
nymi udział: p. starosta Rżewski. wicepre 
zes okregowego związku straży pożar- 
nych p. Bruno Tobiazelli. (r) 


OTWARCIE PLAŻY LIGI MORSKIEJ I 
RZECZNEJ. 


W czwartek, dnia 16 b. m. odbędzie 
się o godz. 4 po poł. otwarcie kapieli i pla 
ży Ligi Morskiej | Rzecznej na stawie Ste 
fańskiego w Rudzie Pabianfckiei. Jedno- 
cześnie rozpocznie się tamże letni kurs 
istniejącej przy Lidze szkoły pływania f 
wiosłowania pod kierownictwem p. M. 
Szenberza. 

W dzień otwarcia odbędą się m. in. za 
wody pływackie z 4 nagrodami: dla se- 
niorów na 300 í 500 metrów oraz dla ju- 
ujorów na 100 i 200 metrów. 

Zapisy do zawodów przyjmuje oraz 
wszelkich informacyj udziela sekretariat 
w lokalu Ligi Morskiej i Rzecznej przy ul. 
Moniuszki 11, I piętro (tel. 43-99) codzien 
nie w godz. od 5 do 7 po poł. 


BANKI ŁÓDZKIE POSIADAJA DOBRĄ 
ORGANIZACJĘ. 


* W ostatnim czasie Min. Skarbu dele- 
vowało do Łodzi specialnych inspektorów 
komisarjatu bankowego przy tem mimi- 
sterstwie, którzy przeprowadzili kiłka za 
sadniczych rewizyj i lustracyj w bankach 
łódzkich. Rewizie te obięty również ban- 
ki, posfadające w Łodzi swe oddziały, a 
centrale w innych miastach krain i zagra 
nicy. Po przeprowadzeniu rewizvi wi: ban- 
kach łódzkich przedłożone zostało Min. 
Skarbu sprawozdanie, z tkórego wynika, 
że żadne wnioski w sprawej Hkrwidacfi 
banków na terenie Łodzi nie bedą wysu- 
nięte, a to z uwagi na dobra orzanizacje 
tych banków i znaczne usprawnienie ich 
działałności w ostatnich. miesiącach. (e) 


KTO STANIE DZIŚ PRZED KOMISJA 
POBOROWA? 

W dniu dzisiejszym winni sie stawić 
przed komisię poborową nr. 1 przy ulicy 
Traugutta 10 poborowi rocznika 1906, za 
mieszkali w obrębie 4 komisariatu policji 
o nazwiskach na litery N, O, P. R, S, do 
So 


Jutro przed tą komisją poborową sta- 
ła poborowi tegoż rocznika na litery S, od 
go, T, U, W. Z, Ź. 

Dziś przed komisją poborowa nr, 2 
przy ulicy Zakątnej 82 stają poborowi, za 
mieszkali w obrębie 13 komisariatu o naz 
wiskach na litery M. N. O. P. R. i 

Jutro przed: tą komisia stają poborowi 
na litery S, T. W, U, Z, Ż, zamieszkali w 
obrębie 13 komisariatu. (i) 


ODCZYT PROF. SŁONIMSKIEGO. 


Towarzystwo Przyrodnicze im. St. 
Staszica w Łodzi zawiadamia, że we wto 
rek dn. 14 b. m. o godz. 8-ej wieczorem w 
lokalu Towarzystwa Krajoznawczego Al. 
Kościuszki 17, odbędzie się odczyt proi. 
Słonimskiego z Warszawy p. t. „Muzeum 
przyrodnicze, jego zadania i organizacje . 
Wstęp dła członków Tow. Przyrodnicze- 
go i Krajoznawczego 50 gT. dla nieczłon- 
ków L-zd, 


KURIER ŁÓDZKI”. — Wtoref. 14 czerwca 1927 rok. 


Kongres „Pax Romana” 
w Polsce. ; 


__ Wśród szergu kongresów międzynaro= 
dowych organizowanych w tym roku w 
"Polsce jednym z tych, który budzi zrozu- 
miałe zainteresowanie i sympatie wśród 
katolicko myślącego społeczeństwa jest 
Kongres „Pax Romana“, Międzynarodo- 
wej Organizacji Studentów Katolików. 
Znana to już dzisaj w Polsce organiza- 
cja, mająca na celu współżycie i współ- 
pracę młodej inteligencji katolickiej pô- 
szczególnych krajów, związanych wspól- 
nemi zasadami wiary i umiłowaniem Ko- 


ścioła, uczy i przyprawia młodzież w tak 


ważnej w czasach dzisiejszych dziedzinie 
współżycia miedzy narodami, opierając 
swą działalność nie na zgubnych i niere- 
alnych zasadach internacionalizmu, lecz 
na sprawiedliwei współpracy i emulacji 
kulturalnej. 

Pax Romana jedyna, dziś międzynaro- 
dowa organizacja studentów, świado- 
mych swych obowiązków i celów katoli- 
cko-spolecznych i jako taka uznana przez 
czynniki w życiu międzynarodowem ofi- 
cialne, z powodzeniem reprezentuje pra- 
wa i interesy młodzieży katolickiej za- 
równo. w stosunki do Ligi Narodów, jak 
i Instytutu Współpr.cy Umysłowej w Pa 
ryżu. 

Wybór Polski na sierpniowy kongres te 
goroczny jest faktem bardzo dodatnim. 
Zasługa to wytrwałej pracy Stow. Mto- 
dzieży Akademickiej „Odrodzenie“ na 
gruncie „Pax Romana*, które umiało na 
terenie międzynarodowym zdobyć zauia- 
nie dla młodzieży polskiej i wpoić wśród 
przedstawicieli kilkudziesięciu narodowo- 
Ści zrozumienie dla znaczenia Polski w 
międzynarodowym ruchu katolickim. Do- 
wodem znaczenia i wpływów Polski na 
terenie „Pax Romana“ jest przeszłorocz- 


„młodą inteligencją katolicką 


ny wybór Polaka, członka „Odrodzenia“ 
na prezesa tej organizacji, a następnie wy 
znaczenie kongresu międzynarodowego 
w Polsce na sierpień r. b. — mimo trud- 
ności*stawianych przez reprezentacje nie= 
miecką, To też kongres ten i jego znacze- 
nie winno być należycie ocenione przez 
nasze społeczeństwo, a zwłaszcza SZEro- 
kie sfery naszej inteligencji katolickiej. 
Zależy nam przecież na tem, aby zagrani- 
ca zdawała sobie sprawę z doniosłej roli 
Polski, jako przedmurza cywilizacji, w 
walce z wrogą iej i Kościołowi nawałą 
bolszewizmu, a także, jako zdrowego 
trwałego i poważnego czynnika w rodzi- 
nie narodów cywilizowanych. 

Oprócz swoich celów specyficznych, 
tak doniosłych dla myśli i akcji katolickiej 
posiada kongres ten dla nas zrozumiałe 
znaczenie państwowe i narodowe. Ta 
łączność, która będzie nawiązana i to bez 
pośrednie zetknięcie, które nastąpi mię- 
dzy Stolicą i innemi miastami Polski, a 
kilkudzesię- 
ciu krajów świata cywilizowanego — 
przyczyni się niewątpliwie do wzajemne- 
ga nawiązania sympatji i współpracy i 
będzie poważnym krokiem na drodze na- 
szej propagandy międzynarodowej. 

Nie ulega więc wątpliwości, że Szer- _ 
szy ogół, a przedewszystkiem nasze sfe- 
ry zę | zainteresuja się bliżej sierp- 
niowym zjazdem „Pax Romana“ i przyj- 
da w miarę sił i możności — z pomocą Ko 
mitetowi Organfzacyjnemu, który mieści 
się w lokalu Stow. Młodzieży Akademi- 
ckiei „Odrodzenie* — Krakowskie Przed- 
mieście 7 m. 15 a. tel. 86 - 21 i urzęduje co 
dziennie, oprócz niedziel i świąt w godzi- 
nach 11 — 14. 

20: 


Walka z drożyzną mięsa. 
Będziemy sprowadzali rumuńskie bydło. 


W ostatnim czasie na rynku łódzkim 
zaobserwować się dała zwyżka cen mię- 
sa, które pociągnęło nawet zatwierdzenie 
przez Magistrat wyższych cen maksymal 
nych na mięso i wyroby. W związku z 
tem szereg hurtowników poczynił stara- 
nia w celu sprowadzenia za przykładem 


szeregu większych miast polskich poważ- 
niejszych transportów bydła z Rumunii. 
Transporty te mają nadejść już w dniach 
najbliższych, co wpłynie na powstrzyma- 
nie dalszej zwyżki sen mięsa, a nawet na 
ich obniżenie na rynku łódzkim. (e) 


Prod strajkiem w łódzkim przemyśle dzianym. 


Pracodawcy nie dali pozytywnej odpowiedzi. 


Robotnicy, zatrudnieni w fabrykach 
przemysłu dzianego oraz wyrobów try- 
kotażowych w Łodzi wystąpili do praco- 
dawców z żądaniami podwyżkowemi. Do 
magali się oni podwyższenia płac zarob- 
kowych o 50 proc. Stanowisko to moty- 
wowane było tem, że podczas szeregu ak 
cyj podwyżkowych w przemyśle włókien 
niczym przemysł dziany stale już od roku 
1924 udzielał podwyżek znacznie mniej- 
szych niż ogólne podwyżki dla wszyst- 
kich innych kategorył robotników. W ten 
sposób wytworzyła się różnica pomiędzy 
płacami w przemyśle włókienniczym f ro 
botników przemysłu dzianego. która to 
różnica wymosi 50 proc. Drugim motywem 
który skłania robotników: do wvstąpiema 


z żądaniami podwyżkowemi jest niezwy- 
kle pomyślne kształtowanie sie koniunk= 
tury w tej gałęzi przemysłu oraz bardzo 
miska stopa życiowa robotników. Jako ©- 
statni termin udzielenia odpowiedzi przez 
pracodawców ustałono 11 b. m. W termi- 
nie tym jednak przemysłowcy nie udzie 
li pozytywnej odpowiedzi. Wobec tego 
na odbytem walnem zebraniu robotników 
postanowiono raz jeszcze podiać wysiłki 
u przemysłu w tej sprawie, a gdyby nie 
udało się osiągnąć na tei drodze realiza- 
cii swych postulatów — robotnicy prze- 
mysłu dzianego podejmą strajk we wszy- 
stkich fabrykach przemysłu dzianego i 
trykotażowego. (e) 


0 ——— 


Pożar w dtegte Tow. At. €. Bozendlań w kadzi 


Palił się skład z chemikaljami. 


W dniu wczorajszym około godz. 6.30 
wieczorem Łódzka Straż Ogniowa za- 
wezwana została do pożaru, który Wy- 
bucht w fabryce wyrobów  włókienni- 
czych Tow. Akc. S. Rozenblatt przy ul. 
Karola 36. Na miejsce wypadku przybyli 
natychmiast kierownik X kom. policji pod 
komisarz Walman oraz kierownik I bry- 
gady śledczej aspirant Lutostański. W 
kilka chwil potem przybyły miejscowy od 
dział XII straży ogniowej, XV oddział fa- 
bryczny Fizerta, skoszarowani na prze- 
ciwko płonącej fabryki oraz oddział |, IL, 
II, IV, V z komendantem dr. Grohmanem 
na czele. Przy wjeździe wozów straży 
ogniowej przez bramę fabryki miał miejsc 
na samym wstępie tragiczny wypadek, 
którego ofiarą padł strażak XV oddziału 
fabrycznego Eizerta, 32 letni Czesław Ce 
drowski. Listyszawszy, że fabryka Rozen 


blatta płonie, Cędrowski niezwłocznie u- 


dał się w kierunku pożaru. Gdy się zna- 
lazł już na podwórzu fabryki usiłował 
wskoczyć na wieżdżające auto strażackie, 
na którem mieściła się bczka z wodą. 
Uczyni! to jednak tak niezręcznie, że do- 
stał się pod koła pędzącego auta, które 
przygniotło go swym ciężarem. Na krzyk 
Cedrowskiego zatrzymano auto i wydo- 
byto z pod kół broczącego krwią straża- 
ka. Lekarz, zawezwanego pogotowia ra- 
tunkowego, odwiózł nieszczęśliwego do 
szpitala w stanie ciężkim. . 

Oddziały straży ogniowej zajechały w 
głąb dziedzińca fabrycznego, gdzie w pło 
mieniach stał drewniany budynek maga- 
zynu imaterjałów chemicznych. Akcja rá- 
townicza była utrudniona, albowiem w 
magazynie paliły się kwasy, których gry- 
zące wyziewy roznosiły się wokół, po- 
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Dierwszy Polski kongres 
i wystawa drogowa. 


Z inicjatywy Związku Inżynierów Dro- 
gowych powstał komitet zorganizowania 
Pierwszego Polskiego Kongresu Drogo- 
wego, złożony z przedstawicieli rządu, 
samorządu, wyższych uczelni, wzrzeszeń 
technicznych, woiskowości, rolnictwa. 
przemysłu i handlu. 

Komitet opracował statut „Stowarzy: 
szenia Członków Polskich Kongresów 
Drogowych* i wyłonił tymczasowy za: 
rząd z pp.: dr. M. Jaroszyńskim, wice = 
ministrem spraw wewnętrznych, inż. Ne- 
storowiczem, dyr. departamentu drogo- 
wego M. R. P. i nż. Słomińskim. naczej 
nym inżynierem m. stoł, Warszawy na 
czele. | 

Pierwszy Polski Kongres Drogowy 
ma odbyć się we wrześniu b. r. w War: 
szawie. Prace Kongresu obejmą: sprawy 
gospodarcze, finansowe 1 orzanizacyjne 
dróg w Polsce. sprawy techniki drogowej 
i referaty z zakresu budowy t utrzymania 
dróg oraz z zakresu ruchu na drogach. 

Jednocześnie z Kongresem ma odby 
sie wystawa drorowa, obejmująca cało- 
kształt spraw drogowych w Polsce. Pa: 
mieści ona sie w kilku salach rysunko= 
wych Politechniki Warszawskiej. a pe 
dzielona będzie na trzy działy: 1) admini 
stracja drogowa, państwowa i samórzą* 
dowa: 2) uczelnie techniczne wyższe 
średnie, oraz 3) przemysł drogowy, 

Termin ściślejszy zarówno wystawy 
jak i Kongresu będzie niebawem ustalo 
ny. 


MIEJSKI ZAKŁAD KAPIELOWY. 


Ponieważ wielu mfeszkańców Łodzi 
sądzi, że Miejski Zakład Kąpielowy (uk 
Wodna 25) służy wyłącznie dla przymi= 
sowych kąpieli osób nięchluinych oraz dla 
dziatwy. uczęszczającej do publicznych 
szkół powszechnych — Oddział Sanitarny 
Wydziału Zdrowotności Publicznej Wy: 
działu Zdrowotności Publicznej wyjaśnia, 
iż zakład ten ma za zadanie nietylko waj 
kę z niechlujstwem. lecz i danie możliwoś 
ci niezamożnej sierze pracującej korzysta: 
nia za niską opłatą z wygodnego. urządza 
nego według wszelkich ostatnich wyma 
gań higjeny zakładu kąpielowego - | 

Miejski Zakład Kąpielowy przy uli 
Wodnej otwarty jest dla publiczności co 
dziennie (prócz świąt) od godziny, 8 rand 
do 9,80 wiecz.. a w dni przedświątecz 


| 


"do godz. 10,30 wiecz. 


Łaźnie rzymskie i parowe czynne sá 
dla kobiet w środy i czwartki od godz. 8 
do 9,30 wiecz.. dla mężczyzn zaś w piatki 
i soboty od godz. 8,30 rano do 10 wieczi 

Ceny za kąpiele wynosza: wanna f 
kl. — zł. 130, II kl. — zł. 1,10, wanna ul 
gowa II kl. dła pracowników mieiskich 4 
pauczycielstwa szkół powszechnych 739 
gr. aŁŹźnie z natryskiem—70 gr., same mają 
tryski — 35 gr. 

Związki. stowarzyszenia i t. p. otrzy 
mują pewne zniżki od powyższych cemi 


—— 


ZACHOROWANIA NA CHOROBY ZA% 
KAŻNE W ŁODZI. 


W ciągu ubiegłego tygodnia, ti. od 3 
do 11 czerwca r. b. włącznie. do Wydzial 
łu Zdrowotności Publicznej zgłoszond 
następujące wypadki chorób zakaźnych: 
dur „plamisty — wyp. (w ub. tyg. 
dur brzuszny 6 
płonica 
błonica 
drętwica karku 
odra 
róża 
krztusiec 
gorączka połog. "8. 
jaglica 1) ) 
84 wyp. (w ub. tyg. 84) 

E . 


"| 
wodując silne łzawienie. Jednak dzięki 
energicznemu kierownictwu komendantki 
Grohmana udało się pożar częściowo i 
miejscowić, poczem strażacy  rozbiwszy 
toporami palącą się drewnianą Ścianę niż 
gazyimu, przedostali się do wnętrza, skái 


s 
rych 
mieściły się opakowane słomą balony * 
płynami. JE 
Po 1 i pół godzinnej akcji udało się PO 
żar ugasić. Jak wykazało przeprowadza 
ne na miejscu dochodzenie przez KIeróW= 
nika I brygady urzędu śledczego, pożal 
wybuchł z powodu pęknięcia balonów, 
wypełnionych kwasami, które wskutek 
ciepła zapaliły się. (r) 


powynosili dymiące się kosze, w któ 
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PODANIA O PRZERACHOWANIE 
WKŁADEK W P. K. O. 

Jak już donosifiśmy, przerachowanie 
wkładek oszczednościowych, złożonych 
w walutach pełnowartościowych w PKO 
qstalone zostało w ten sposób, że nastąpi 
waloryzacja 100 proc. w złocie z dolicze- 
niem 3 proc. odsetek rocznie od 1 maja 
1924 roku. 

Jak się dowiadujemy petenci winni 
wnosić podania do dyrekcji P.K.O. w 
Warszawie do dnia 8 czerwca 1928 r. 
= Do podań tych należy dołączyć ksią- 
żeczkę wkładkową PKO oraz dowody, 
stwierdzające wpłatę waluty pełnowar- 
łościowej, a mianowicie, bądź pokwito- 
wanie banku, bądź potwierdzenie konsu- 
Jatu z odbioru gotówki, lub też zaświad- 
zę fnstytucji państwowej czy też P. 


Po dokonanłu przerachowańia wydane 
będą posiadaczom ksfążeczki oszczędno- 
ściowe według 3 serji. Spłata tych ksią- 
żeczek będzie stę odbvwała drogą loso- 
wania począwszy od 1 maja 1928 roku do 
1 listopada 1940 roku. (b) 


KOŁONJA ODPOCZYNKOWA W YMCA 
~ Polska YMCA urządza w czasie od 16 
do 29 czerwca i od 1 — 15 września b. r. 
kolonię odpoczyrrkową dla mężczyzn nad 
Lindą w pobliżu Lućmierza. Urządzenie 
specjalnych obozów dla mężczyzn w wie- 
ku ponad lat 18, jest nowością w Polsce, 
ale zagranicą jest bardzo rozpowszech- 
nione. 

` Uczestnicy opłacają za dwutygodnio- 
wy pobyt zł. 50 za utrzymanie, mieszka- 
nie, kąpiele w jeziorze, kąpiele słoneczne 

płaże. | 

Bliższe informacje udziela i zapisy 
przyimuje się w biurze YMCA., Piotrkow- 
sak 89, od 5 do 9 wiecz. 


WYSTAWA MOTYLI. 
Staraniem komitetu miesiaca książki 


watnych p. Głowfńskiego. Kolekcja mo~- 
tyli przedstawia się wprost imponująco: 
liczy około dwóch tysięcy różnych gatum- 
ków. między któremi znajdują się okazy 
Wartości kilkuset złotych. 

Otwarcie wystawy nastąpi w dniu 14 
czerwca o godz. 9 rano, w sali gimnasty- 
kznej Szk. Powsz. im. A. Mickiewicza, ul. 
Nowotargowa 24; wstęp dla uczniów po 
l0 gr. dia dorosłych po 20 gr. Wystawa 
firwać będzie do 19 czerwca r. b., poczem 

przeriesłona będzie na ul. Drewnowską 
ir. 88 í z kolei na ul. Piotrkowską 293, ce- 
bm umożliwienia zwiedzania tej ciekawej 
y jp przez młodzież szkół powszech- 
ych 
1 50 procent dochodu z wystawy prze- 
imaczono na bibljoteki szkolne. 


BEZOWOCNA KONFERENCJA. 

© W dniu wczorajszym odbyła się w in- 
|pektoracie pracy pod przewodnictwem 
hspektora Wojtkiewicza konferencja w 
sprawie żądań podwyżkowych pracowni- 
ków zakładów kamieniarskich i pomniko- 
ych- 

Pracownicy domagali się podwyższe- 
fla dotychczasowych zarobków o 
Iroc. podczas gdy pracodawcy po dłuż- 
$zych debatach zgodzili się podwyższyć 
tarobki o 17 proc. 

W rezultacie, pomimo energicznej in- 
ierwencji inspektora pracy do porozumie- 
fa nie doszło i konferencję przerwano. (b 
KARTOTEKI W KOMISARJATACH PO- 
s LICJI PAŃSTWOWEJ. 

' Obecnie w myśl zarządzenia Komisa- 
Natu Rządu, powstały we wszystkich ko- 
misariatach policji na terenie Łodzi spe- 
alne kartoteki kontrolne, obejmujące 
szystkich mężczyzn w wieku wojsko- 
wym. — ; 
Kartoteki te ułożone alfabetycznie i 
według roczników, dopomagają do utrzy- 
mania w aktualnym stanie ewidencji męż- 
izyzn, podlegających obowiązkowi służ- 
hy wojskowej, w czasie pokoju lub na wy 
dek mobilizacji. (u) 


WYSTAWA „KROPLI MLEKA“ W 
WARSZAW: 


„Kropla Mleka“ na wystawie Między- 
krodowei Sanitarno-Higienicznej w War 
wawie wzbudza ogólny podziw i została 

pierwszym tygodniu zwiedzona przez 
b dyr. Urzędu Zdrowia d-ra Wroczyń- 
skiego, by. ministra Chodźkę, prof. Mi- 
chałowicza, p. Babicką, miss Bridge | 
wiele innych osób znanych z działalności 
la niwie społecznej. 

Wszystkim  łodzianom, przybywają- 
tym do Warszawy, polecamy zwiedzenie 

| kiosku „Kropli Mleka“ na wystawie, mie 
Sczącej się m gmachu B wiPodchorążów 
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Echa krwawej zbrodni przy uł. Rzgowskiej. 


Moralni sprawcy ohydnego mordu 
-Ciszek I Wieczorkowska zostali ujęci. 


Ohydny mord dokonany w dniu oneg 
dajszym na osobie Amalii Ciszkowej, wła 
ścicielce sklepu z instrumentami muzycz= 
nemi przy ulicy Rzgowskiej 46 wywołał 
w całej tamtejszej okolicy przygnębiają- 
ce wrażenie, zwłaszcza jeżeli wziąć pod 
uwagę, że w wymienionym domu, zamie- 
szkiwanyn li tylko przez sfery robotnicze 
morderstwo obecne jest trzeciem z rzędu. 

Przed 4 laty w domu tym ukruta zo- 
stała również zbrodnia na niejaką Kowal- 
ską przez jej męża i wymajętych zbirów. 
Kowalska została wówczas zamordowa- 
na. Druga tragedja w domu przy ulicy 
Rzęowskiej 46 miała miejsce w listopa- 
dzie ubiegłego roku, kiedy to 26-letnia Ma 
ria Zygmanowska zamordowana została 
siekierą przez sublokatora Kowalskiego, 
który po dokonaniu straszliwezo czynu 
dania samobójstwo, wyskakując przez 
OBO. 

Onegdajszy mord, niemniej ohydny od 
poprzednich, obmyślany i planowany był 
oddawna przez męża Ciszkowei 47-letnie- 
go Feliksa, posiadającego jak najgorszą o- 
pinię. Feliks Ciszek, będąc za czasów oku 
pacji niemieckim „szpiegiem“, dawał się 
porządnie we znaki mieszkańcom Chojen, 
niszcząc ich mienie przez wymuszanie ła- 
pówek, denumcjacje i £ p. 

Ciszek z żoną swą mieszkał! przez 25 
lat i dopiero w ubiegłym roku nawiązał 
romans z 44-letnią Józefa Wieczorkow- 
ską, żoną właściciela posesii i handlu win 
i wódek przy ulicy Rzgowskiej 46, po- 
czem przeniósłszy się na wieś wespół z 
Wieczorkowską uplanował ohydna zbrod 
nie, za narzędzie zaś jej wziął notoryczne 
go ztodzieła 27-letniego Stefana Starczew 
skiego. 

W dniu wczorajszym współpracowni 
kowi naszemu udało się zaczerpnąć garść 
nowych szczegółów tei ponurej zbrodni. 
Między innemi współpracownik nasz udał 
się do mieszkanfa męża „przyjaciółki“ Ci 
szka, p. Albina Wieczorkowskiego. 


CO MÓWI P. WIECZORKOWSKI? 


P. Wieczorkowskiego zastaliśmy W 
sklepie. Interpelowany przez nas chętnie 
opowiada o swej byłej połowicy. Była O- 
na jak najlepsza żoną i matka (trzech sy- 
nów. z których najmłodszy liczy około 
lat 12) í dopiero w początkach ubieglego 
roku źaszła niewytłumaczona zmiana w 
iei postępowaniu. 

Wieczorkowska zdradzała meża 1 przy 
gotowywała się do ucieczki. Kradła pienią 
dze „za które, w połączeniu z sumą ze 
sprzedaży domu w sieradzkiem. kupiła 
wę wsi Jasienma, gminy Gruszczyce, po- 
wiału Sieradzkiego, młyn wodny i 6-cio 
morgową gospodarkę. Nieruchomość ta 
przedstawia wartość około 20 tysięcy zł. 

Wieczorkowska zbiegła w dniu 5 czerw 
ca roku ub. Krytycznego dnia spakowała 
kilka sukien { bielizny i wyszła. mówiąc, 
że idzie do krawcowej. Nie powróciła wię 
cej. Następnego dnia dopiero p. W. do- 
wiedzłał się, że zamieszkała w Jasiennej 
z awanttrnikiem Ciszkiem. 

W ciagu ub. roku Wieczorkowska 2 ra 
zy „wstąpiła* do dzieci, będąc przejaz- 
dem w Łodzi, lecz była obojętna i nie zdra 
dzała chęci powrotu do domu i dzieci. wo 
góle zerwała z rodzina. 

Z kolei współpracownik nasz udał się 
do mieszkania rodziców sprawcy mor- 
derstwa 27-letniego Stefana Starczewskie 
g0. i 


RODZINA MORDERCY. 

Rodzice Starczewskeigo, zamieszkują 
w domu przy ul. Odyńca 30 (na Chojnach) 
Pokoik z kuchnią na pierwszem piętrze, 
schludny i czysty robi dodatnie wrażenie, 
które powiększa się jeszcze podczas roz 
mowy z ojcem, bratem i siostra Starczew 
skiego. i 

Wszyscy oni to ludzie pracy. ist, spo 
kojni £ © nieposzlakowanej opinii. 

Stefan był zakałą całej rodziny. Bę- 
dąc szewcem z zawodu. pracować nie 
chciał, pit tylko i hulat. W domu sprawo- 
wał sie jak maigorzel. Kradł, co się tylko 
dało; pościel, bieliznę, garderobe. Pewne 
go razu — mówi siostra — to skradł na- 
wet obrus ze stołu. 

Od czterech lat u rodziców nie miesz 
kał. Przeszłość kryminalna Stefana Star- 
czewskiego jest bardzo bogata. Ods;ady- 
wał więzienie trzykrotnie. Poraz pierw- 


szy, skazano £0- za kradzież -na 2 miesią 


ce więzienia, drugi raz — 9 miesięcy, a 
ostatnio na 2 lata więzienia. Z więzienia 
wypuszczony został w początkach maja 
roku bież 

W tym też czasie Starczewskiego-of- 
ca zaweżwano do 14-g0 komisariatu poli- 


cj. 

Zarząd więzienia w Sieradzu zapyty* 
wał, czy godzi się przyjąć syna do domu. 
Starczewski odmówił. Stefan po odzyska 
miu wolności zamieszkał u jakiegoś czelad 
mika szewckiego przy ulicy Słowiańskiej. 
Rodzfna zerwała z nim zupełnie i dopiero 
na wieść o zbrodniczym czynie dowiedzia 
ła się o istnieniu Stefana na wolmości. 


UJĘCIE MORALNYCH SPRAWCÓW 
ZABÓJSTWA. 


Stefan Starczewski. uięty w czasie 1 
cfeczki z miejsca ohydnego morderstwa, 
osadzony został w areszcie przy Urzę- 
dzie Śledczym. 

Badany, przyzmał się do zbrodni, opo 
wiadając sam sposób jej dokonania oraz 
podał motywy, które go do tego skłoniły. 


„ Rzecz całą ukartowa!ł z meżem Cisz- 
kowej, a swoim znajomym. Za zamordo= 
wanie miał otrzymać 1000 złotych. Zbrod 
ni dokonał, lecz zapłaty wziać nie zdążył. 
Uijęto go w: dzień morderstwa, a Ciszka fí 


jego „przyjaciółkę' (Wieczorkowską na- 


zajutrz. | 

Aresztowanie Ciszka 1 Wieczorkow- 
skiej nastąpiło w następujących okoliczno 
ściach: ma skutek telefonogramu miejsco 
we władze bezpieczeństwa udały się wie 
czorem do wspomnianego młyna we wsi 
Jasienna.. Zbudzory Kkołataniem Ciszek, 
spodziewając sie wieści od Starczewskie 
go, otworzył. Ujrzawszy policię, chciał 
drzwi zatrzasnąć, lecz mu się to nfe uda 
ło. Ciszka okuto w kajdany i razem z Wie 
czorkowską odstawiono do Urzędu Śled- 
czego w Łodzi. 

Starczewski oraz moralmi sprawcy mor 
derstwa Ciszek f Wieczorkowska już w 
dniach najbliższych przesłani zostaną wła 
dzom sądowym. 

Starczewski stanie przed sądem doraż- 
nym. (M 


Echa lokautu w fabryce Barcińskiego. 


Robotnicy żądają orzeczenia inspektora pracy. 


W lokalu polskich zwiazków zawodo- 
wych odbyło się zebranie robotników: zlo 
kautowanej fabryki Barcińskiego. 

Z referatu wymika., że firma chciała 
przyjąć innych robotników, a gdy to się 
nie udało, inni przemysłowcy postanowili 
wykonywać zamówienia otrzymane przez 
p. Barcińskiego, aby w ten sbosób pod- 
trzymać akcję zwalczania angielskiej so- 
boty, ponieważ z powodu większych za- 
mówień nie chcą prowadzić wojny z rO- 
botnikami. 

Następnie stwierdzono. że niektóre 
ekspozytury Funduszu Bezrobocia wypła 
cają robotnikom fabryki Barcińskiego za 
siłki, wobec czego postanowiono zwrócić 


się do zarządu Funduszu Bezrobocia, by 
zasiłki te wypłacane były we wszystkich 
bez wyiątku ekspozyturach. 
Postanowiono rówmież zwrócić się do 
okręgowego inspektoratu pracy z katego 
rycznem żądaniem orzeczenia, czy w fa- 
bryce Barcińskiego zastosowany iest lo- 
kaut czy też nie. 
Następnie wypłacono wszystkim robot 
nikom zasiłki w wysokości 15 zl. na os0- 
bę, a ponieważ pracownicy Magistratu 
już opodatkowali się na ten cel, postano- 
wiono zwrócić się jeszcze do pracowni- 
ków obwodowego Funduszu Bezrobocja 
oraz Kasy Chorych. (b) 


:0—— 


Najwieksza „nadzieja amezytańskiego girant. 


Karjera filmowa Mary Philbin. 


W roku 1924 na wielkim plebiscycie 
„gwiazd filmowych“ w Ameryce Mary 
Philbin została uznana jako największa 
„nadzieja“ amerykańskiego ekranu. Sze- 
roka publiczność, która w owym czasie 
przyznała-Mary Philbin wielką przyszłość 
nie omyliła się: dowiodły tego ostatnie a 
tak świetne kreacje młodej artystki. Uro- 
dzona w Chicago 16 lipca 1904 roku, Ma- 
ry Philbin była sobie z początku ot taką 
sobie małą dziewczynką, jak tysiące in- 
nych, może lepiej tylko wychowaną, gdyż 
miała matkę dobrą, ale surową. Po ukoń- 
czeniu nauk wstąpiła do szkoły tańców 
klasycznych. Pewnego dnia posłała foto- 
grafie na konkurs piękności, zorganizowa- 
ny przez wielki dziennik chicagoski, 
wkrótce o tem zapomniawszy. A pewne- 
go dnia, przyszedłszy do szkoły, była 
przywitana hałaśliwym entuzjazmem kole 
żanek, powiewających wielką gazetą: oto 
mała Mary otrzymała pierwszą nagrodę 
na konkursie piękności. Wkrótce potem 
Eric von Stroheim, przejeżdżając przez 
Chicago, zapragnął poznać laureatkę kon- 


_ kursu. Zachwycony jej wdziękiem i nie- 


winnym wyrazem dziewczęcej twarzy- 
czki, zapropońował Mary wstąpienie na 
ekran. Pani Philbin i Mary wahały się 
troszkę. Ale propozycja Stroheima była 
zbyt pociągająca (dwuletni kontrakt z 
wytwórnią Universal Pictures Corpora- 
tion), to też została przyjęta i w kilka dni 
później obie panie udały się do Holtywood. 
Młodziutka dziewczyna, wyrwana z ro- 
dzitnego ogniska, w zupełnie obcem dla 
niej otoczeniu, źle się czuła. Tem bardziej, 
że słyszała wokół siebie złośliwe uwagi, 
Że zaangażowanie jej było fantazją won 
Stroheima, który zajęty przygotowaniami 
do swych monumentalnych filmów, nie 
miał czasu bardziej się nią zajmować. 
Tymczasem, po pewnem wahania, poczę- 
to jej tu i owdżie powierzać niewielkie 
rólki w obrazach „The blasing Trail“, 
„Danger Ahead* i wreszcie nieco po- 
ważniejszą rolę w obrazie „La coeur 
humain* w realizacji King Baggota, 


Wreszcie w. r..1923 —Erie von. Sśrohęim 


przystępuje do kręcenia „Dziewczęcia z 
karuzeli* i powierza Mary rolę główną i 
to pierwszorzędną, którą rzeczywiście 
mogła się wybić. Po „Dziewczęciu z ka- 
ruzeli* Mary Philbin najbardziej porwała 
publiczność w rozgłośnym „Upiorze z 
Opery". Najnowszemi jeji filmami są: 
„Tajemnica dworu królewskiego* i wielki 
film reżyserski Eropejczyka E. A. Duponta 
p. t „Kochaj mnie, a świat będzie 
moim!..“, gdzie Mary Philbin występuje 
wraz z Betty Compson i Normanem 
Kerry. St. 

:0: 


Co dziś usłyszymy z gło- 
śnicy radjo-aparatu ? 


Program warszawskiej stacji 
nadawczej. 


Wtorek, 14-g0 czerwca. 

| Warszawa, 1111 m. — 12.00 Komunikat lotnicza 
meteorologiczny, komunikaty PAT, nad program; 
15.00 Komunikat gospodarczy i lotniczo<metcorolo- 
giczny, nad program; 15.20 Przerwa; 16.35 Od- 
czyt p. t. „Krzemieniec — kolebka Słowackiego 
z działu „Krajoznawstwo, wygłosi prof. AL Ja- 
nowski; 17.00 Nad program, komunikaty; 17.15 
Koncert popołudniowy. Muzyka lekka. Wyko- 
ńawcy orkiestra P. R. pod dyr. Jana Dworakow- 
skiego oraz Adam Rapalski (śpiew) i Stan. Na- 
wrocki (akompanjament); 18.35 Rozmaitości, Wy- 
głosi p. Lawiński; 18.55 Komunikaty PAT; 19.10 
Odczyt p. t. „Kordjan i Emir Rzewuski w historji 
i poezji”, wygłosi prof. H, Mościcki; 19.35 „Nasz 
stosnnek do Niemłec w świotłe ostatnich wypad- 
ków", wygłosi konsul jenerałry Karol Rose; 20.00 
Komunikat rolniczy; 20.30 Transmisja z Krakowa. 
W przerwie biuletyn „Messager Polonals'* w języ 
ku francuskim; 22.00 Komunikat lotniczo=meteoro= 
logiczny, sygnał czasu, nad program; 22.30 Trans 
misja muzyki tanecznej z restauracji „Rydz“: 


D EE y S u EN GAE E A SENE E SEEDA 
Pamiętajcie o inwalidach 
wojennych! 


im i Mk. 


S 


Elektryfikacja Pabjanic. 


Wczoraj została podpisana umowa po 
między magistratem m. Pabianic a biurem 
elektrotechnicznem Jana Pacera, Piotr- 
kowska 104 w sprawie elektryfikacji m. 
Pabianice. 

Zaznaczyć należy, iż o przeprowadze 
nie tei rozgałęzionej instalacii. obejmują- 
cej całe miasto ubiegało się kilka firm za- 
oranicznych. m. in. niemieckich. W kon- 
kursie zarówno niskością cenv. jak i pre- 
cyzią projektu instalacyjnego zwyciężyła 
młoda, lecz sprężyście prowadzona firma 
lódzka. co należy podkreślić z uznaniem, 
życząc tej placówce polskiej dalszego po 
myślnego rozwoju na przyszłość. 


Z komitetu kolonij letnich. 


Niemal wszystkie dzieci, uczęszczają 
ce do szkół powszechnych w Łodzi po 1t- 
ciążliwej i mozolnej pracy umysłowej w 
ciągu roku szkolnego przepędzają czas 
wakacyjny w murach miasta wśród ku- 
rzu | zaduchu, nie mając możności ode- 
tchnięcia świeżem powietrzem i przywró 
cenia równowagi pomiędzy rozwojem 
ciała I umysłu. Więdną więc ci przyszli 0- 
bywatele kraju, nadzieja rodziców i społe 
czeństwa, w czasie wakacyjnym bez słoń 
ca. bez powietrza, bez jasnej zieleni pól i 
łak w martwocie letniej wielkiego miasta. 
Nic tedy dziwnego. że sa to dzieciny bla- 
def watte f chorowite, niezdolne do żad- 
nej poważniejszej pracy, iaka je czeka w 
przyszłości, że wiele z nich stanie się kie 
dyvś może ciężarem gminy i społeczeńs- 
twa, które będzie zmuszone umieszczać 
je w domach dobroczynnych i szmitalach, 
zamiast korzystać z ich enercii i pracy. 

Mając to na uwadze Komitet kolonij lef 
nich, który co roku wysyła po 1000 dzieci 
zamierza również i w tym roku wysłać 
przynajmniej 3000 dzieci, Kolonie letnie 
będą urządzone w lokalach szkolnych w 
następujących miejscowościach Wojew. 
Łódzkiego: w Sulejowie. Głownie, Wol- 
borzu, Jeżowie, Będkowie. Dłutowie, 
Szadku, Grabowie, Galkowie. Koluszkach 
Poddębicach, Ujeździe, Złoczowie. War- 
cie, Klonowej. Koniecpolu, Zagórowie, 
Grodźcu, Częstkowie, Widawie. Chechłe, 
Tuszynie. Dzieżąznie, Bolesławcu. 

Ze względu na doniosłe znaczenie oT- 
sanizowania kolonii letnich. Komitet liczy 
że społeczeństwo łódzkie, które niejedno 
krotnie dało dowody żywiołowej ofiarno- 
ści na cele humanitarne | tym razem usiło 
wania Komitetu poprze. 

Ofiary przyjmuje Komitet Kolonij Let- 
nich przy ul. Gdańskiej 111 lub Bank Spó- 
łek Zarobkowych w Łodzi. 


Za Komitet Kolonij Letnich 
Kurator Okręgu Szkolnego Łódzkiego 
Jan Owiński. 


Na srebrnym ekranie. 


KINO-TEATR „SPLENDID* 
„NIEWINNE GRZESZNICE*. 


Kino-teatr „Splendłd* obdarzył bywalców 
swoich jednym z. tych nowoczesnych filmów euro- 
pejskich, które stoją na najwyższym poziomie sztu 
ki kinematograficznej. 

„Niewinne grzesznice* wykonane zostały z du- 
żym nakładem starań, z wielkim rozmachem w 
reżyserii i całą starannością w doborze efektów. 
Film ten pokazuje nam, jak kulturalny reżyser z 
tematu dość banalnego potrafi stworzyć arcydzie- 
ło prawdziwe, ładny i wartościowy film. 

Całość zręcznie ułożona, przepleciona dosko- 
nale skomponowanemi i wyreżyserowanemi Sce- 
nami, należy do niezwykle efektownych. 
Stronę zewnętrzną potraktowano z całą 
subtelnością i artyzmem. Dekoracyjnie obraz iest 
nadzwyczaj ładny, a śliczne zdięcia dopełniają 
wspaniałego wrażenia całości. 

Werner. Krauss przykuwa uwagę widza swą 
kreacją, której nic absolutnie nie można zarzucić: 
każdy gest obmyślany, świadczy o długiej i nie- 
zmiennej pracy, która to praca jest jedyną drogą 
do szczytu doskonałości w grze aktora filmowego. 

Kobiecą rolę gra Vivian Gibson. Gra miękko, 
subtelnie, a mimo to wyraźiście. Doborową stro- 
ną iej gry jest powściągliwość gestów i mimiki 
Vivian Gibson gra oczyma, spojrzeniem, uśmie- 
chem. Łatwo przechodzi z jednego nastroju w 
drugi, lecz bynajmniej nie zatraca granicy, dłate- 
go zra iej jest przejrzysta. 

„Niewinne grzesznice* — to jeden z najbardziej 
atrakcyjnych obrazów, jakie kiedykolwiek pojawi- 
ły się na ekranie. Steep. 


[rE DA OE IO SZ LANE T GA EA AT 


Popierajcie 
przemysł krajowy. 


~ „KURIER ŁÓDZKI”. — Wtorek. 14 czerwca_1927_roktt. 


rtydzieła Hlgratnry na srebrnym granie 


Realizacja „Człowieka Śmiechu” i „Romea i Julji”. 


W Universal City wre gorączkowa 
praca nad realizacia wielkiego filmu, opar= 
tego na arcydziele Victora Hugo p. t. 
„Człowiek śmiechu. Rolę „człowieka, 
który się wiecznie śmieje* odtwarza Con- 
rad Veidt. Partnerką jego jest Mary 
Philbin. Reżyseruje Paweł Leni. Po- 
mocnikiem reżysera jest znakomity literat 
i publicysta węgierski Bela Sekely. 

Norman Kerry i Mary Philbin od- 
tworzą role tytułowe w filmie Universalu, 
opartym na arcydziele szekspirowskien 
SO i Julja*. Reżyserować ma Paweł 

eni. 

George Lewis, b. bohater filmów 
„Ojcowie i dzieci”, „Baletnica“ i inn. po 
ukończeniu filmu „Krążownik śmierci“, 
przystąpi do kreowania roli w nowym fil- 


mie Universalu p. t. 
Maeterlincha. 

George Siegmann, kapitalny „czarny 
charakter“, znany naszej publiczności z 
filmów „Białe noce* i „Kochaj mnie, a 
świat będzie moim“, kreuje jedną z po- 
ważniejszych ról w wielkim filmie reży- 
serji Harry Pollarda p. t. „Chata wuja 
Toma“. 

Universal wytresował pięknego poli- 
cyjnego psa belgiiskiego, imieniem Lyna- 
mit. Pies ten wystąpi w r. 1927 w 12 obra 
zach. Reżyseria Francisa Forda. 

Po pokazie prasowym w Los Angeles 
filmu „Chata wuja Toma“ wyrażono ie- 
dnogłośną opinię, iż film ten jest naj- 
wspanialszym ze wszystkich wyproduko- 
wanych dotąd w Ameryce. St. 


„Niebieski Ptak“ 


(= Teatr, Muzyka í Sztuka. "NĄ 


TEATR MIEJSKI 

Dziś, wtorek, po cenach najniższych i w dal- 
szym ciągu w czwartek i piątek ostatnie powtórze 
nia sensacyjnej sztuki amerykańskiej „Kobieta któ 
ra zabita" z Izą Kozłowską w roli tytułowej. 

Jutro, środa, ostatnie w sezonie przedstawie- 
nie „W rajskim ogrodzie" z Stefanią Jarkowską. 
Ceny najniższe. 


WYSTĘPY KAZIMIERZA JUNOSZY-STĘ- 
POWSKIEGO. 


Od soboty rozpoczyna na scenie Teatru Zimo- 
wego występy znakomity artysta Teatru Pol- 
skiego w Warszawie Kazimierz Junosza-Stępow- 
ski nie występujący dotychczas w obecnym sezo- 
nie teatralnym. 

Świetny artysta ukaże się w popisowei roli hr. 
Starowieckiego w wybornej komediji Stefana Kie- 
drzyńskiego „Nie trzeba się niczemu dziwić”, gra- 
nej ostatnio w Warszawie przez 80 wieczorów 
zrzędu. 

Partnerką artysty będzie utalentowana aktor- 
ka Teatru Polskiego p. Romanówna. 

Kasa rozpoczyna sprzedaż biletów od jutra. 


TEATR LETNI W OGRODZIE STA-- 
SZICA 


Dziś i dni następnych o godz. 8.30 bardzo za- 
bawna komedjo-farsa amerykańska w 3 aktach 
„Potęga reklamy“ w groteskowem opracowaniu 
reżyserskiem Wł. Ryszkowskiego, w dekoraciach 
K. Mackiewicza. Ceny od 1 do 5 zł. 


TEATR POPULARNY. 


Dziś i jutro dwa ostatnie przedstawienia „Trę- 
dowatej*, która po 35 przedstawieniach granych 
przy wypełnionej widowni przejdzie od czwartku 
dnia 16 b. m. na scenę w Sali Geyera przy ul. 
Piotrkowskiej Nr. 295. 

W czwartek wznowienie wesołego wodewilu 
ze śpiewami I tańcami „Nitouche“ z p. Niemirzan- 
ką w roli tytułowej. Bilety wcześniej nabywać 
można od 11 do 2 i od 4-ej do 7 wiecz. w cukierni 
p. Gostomskiego oraz w kasie Teatru przy ul. 
Ogrodowej 18, Ceny zniżone. 


TEATR W SALI GEYERA. 

W czwartek, dnia 16 b. m. wchodzi na afisz 
„Trędowata'”, która grana będzie przez sześć ra- 
zy z rzędu t. i. w czwartek dwa razy, w piątek, 
sobotę i niedzielę dwa razy. Rolę tytułową ode- 
gra p. Bronisława Bronowska. Reżyseria J. Pilar 
skiego. 


RECITAL ŚPIEWACZY UMBERTO MACNEZA. 


Jak już podaliśmy w czwartek dnia 16 b. m. 
odbędzie się o godz. 8.30 wiecz. w Sali Filharmonii 
jedyny  reccital Śpiewaczy Umberto Macneza, 
słynnego tenora opery „La Scala“ w Mediolanie, 
„Metropolitan Opera“ w New Yorku, „Grand 
Opera* w Paryżu, „Królewskiej Opery“ w Lon- 
dynie. Cała prasa Krajowa i zagraniczna wyra- 
ża się z wielkiem uznaniem o tym słynnym śpie- 
waku, to też watpić nie należy, że i w Łodzi ar- 
tysta cieszyć się będzie zasłużonem powodze- 
niem. Bilety nabywać można w kasie Filharmonii, 


DWA WYSTĘPY 6-łetnieji CUDOWNEJ TAN- 
CERKI. 

W Warszawie niedawno występowało z nad- 
zwyczajnem powodzeniem 6-cio letnie cudowne 
dziecko. Występy tego dziecka miały w Filbar- 
monii Warszawskiej tók wielki sukces artystycz- 
ny, że p. marszałek Piłsudski zaprosił tę młodo- 
ciana artystkę-tancerkę do występu na rZecz ofiar 
katastrofy pod Krakowem, który odbył się w u- 
biegłą sobotę. Obecnie cudowne to dziecko 6-cio 
letnia Musia Daiches przyjeżdża do Łodzi, aby dać 
się poznać łódzkiej publiczności, Występy jei od- 


będą się w Sali Filharmonii w czwartek, dnia 16 
oraz w niedzielę dnia 19 czerwca o godz, 4-€j po 
południu. Udział w koncertach bierze artysta 
Teatru Miejskiego Jan Mroziński, a przy forte- 
pianie zasiądzie prof. Jakób Hirszteld. Szczegóło- 
wy program podamy jutro. 


a) AANA OJ Me areo | h w PERS Taayi igh 


KOMUNIKATY. 


W niedzielę podczas poświęcenia gma 
chu P. A. S. T-v w Łodzi zabrał głos p. 
Bernard Neugoldberg, właściciel agencji 
prasowej „Bip“, nazywając siebie „„przed- 
stawicielem prasy“. 

Syndykat dziennikarzy polskich w Ło 
dzi komunikuje, iż nikt nie upoważnił p. 
Neugoldbrga ani do przemawiania, ani do 
reprezentowania prasy, ani na poświęce- 
niu gmachu P. A. S. T-y, ani gdziekol- 
wiekbądź indziej. Zaznaczamy, że cały 
szereg istniejących w Łodzi biur reporter 
skich trudni się jedynie zbieraniem lokal- 
nych wiadomości do dowolnego użytku 
pism, a pozatem nic wspólnego z prasą 
nie- ma. 

Ostrzegamy przed występami rzeko- 
mych „przedstawicieli prasy“, którzy pod 
szywajac się pod niewłaściwy sobie cha- 
rakter, mają cele, nie posiadające nic z 
prasą wspólnego. 

"Syndykat Dziennikarzy 
Polskich w Łodzi. 


KOMUNIKAT URZĘDU WOJEWÓDZ- 
KIEGO. 


W związku z wiadomościaś * ‚podané 
mi przez wczorajsze dzienniki f tjiscowe 
w sprawie rzekomego wypadku z samo- 
chodem. którym jechał z Pabianic p. wo- 
jewoda Jaszczołt wraz ze swym sekreta- 
rzem p. Rosickim komimikuje sie, że wia 
domość ta jest niczgodna z prawdą i że 
żaden wypadek z wymienionym samocho 
dem nie miał miejsca. Natomiast omal nie 
uległ ewentualnemu wypadkowi samo- 
chód, jadący w pewnej odległości przed 
samochodem p. wojewody. a wiozący sta 
rostę laskiego, prezydenta m. Pabianic o- 
raz Komendanta P. P. w Łasku i Kierow 
nika Kom. P. P. w Pabianicach. 


OBÓZ POLSKIEJ Y. M. C. A. 


Lato w całej pełni. Barometr wska- 
zuje na pogodę. Dlatego też już za 2 ty- 
godnie zostaje otwarty obóz letni Ogniska 
Łódzkiego Polskiej YMCA nad Lindą. 

Przepiękne okolice. Lasy sosnowe i 
zagajniki wokoło. Rzeczka Linda tuż 
przy obozie. Do tej pory rodzice głowili 
się gdzie wysłać swych synów na wypo- 
czynek dla nabrania nowych sił do cało- 
rocznej pracy szkolnej. — Oto prędko 
znajdują w tym roku odpowiedź — do o- 
bozu Polskiej YMCA. 

I faktycznie lepszych wywczasów 
dziecko ich gdzieindziej nie będzie miało, 
dzięki samej organizacii obozu, systemo- 
wi wypoczynku, zajęciom rozrywkowym 
(ze szczególnem uwzględnieniem wycho- 
wania fizycznego) i dobrem odżywianiu. 
Wszystko to daje zupełną gwarancję uzy- 
skania dla każdego maximum korzyści. _ 

Zapisy jeszcze trwają. Miejsc coraz 
mniej. Główne Biuro Polskiej YMCA, 
Piotrkowska 89 od godz. 10 — 1i 5—9 
więcz 
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Skrzynka do listów. 


Zarząd Stowarzyszenia b. Więźniów 
Politycznych, Oddział w Łodzi składa m 
rące podziękowanie pp. mec, ob, Piotrowi 
Konowi, «ob. Dr. Bolesławowi Fichnię_ 
oraz pp. mec. R. Kempnerowi i J. Stypył:. 
kowskiemu za obywatelskie i ideowe sta. 
nowiska jak również za obronę nietylko 
b. więźniów politycznych ale słusznej | 
sprawiedliwej sprawy polskiej racji stą. 
nu oraz sprawy martyrologii polskiej | 
bojowników -Niepodległości Polskiej i 

Zarząd | 

l Stow. b. Więźniów Politycznych 
Oddział w Łodzi | 

Prezes: (—) S. Nowakowski 
Sekretarz; (—) J. Lipsii 


:0 


RUCH WYDAWNICZY. 


WARUNKI I KOSZTY PRODUKCJI 

Świeżo opuściła prasę drukarską pra 
ca B, Rzepeckiego p. t. „Komisja Ankiet 
towa badania warunków i kosztów pros 
dukcji oraz wymiany“: wydana staraniem 
wspomnianej w tytule Komisji Ankieta 
wej. 

Komisje ankietowe od początku XIX 
wieku powoływane były w różnych kras 
jach celem oświetlenia przyczyn kryzy: 
sów gospodarczych. Wojenny f powojen 
ny wstrząs, który dotkną? niemal całą god 
spodarkę światową, wywołał motrzebę 
częstszych i gruntowniejszych niż dotąć 
badań w tej dziedzinie — stąd tak liczn 
powojenne komisie ankietowe w różnyć 
krajach Zachodu Europy i w Ameryce, 

Pierwsze rozdziały książki p. Rzepac 
kiego poświęcone są powojennym komi 
siom ankietowym w Anglii, w Niemczecł 
w Stanach Zjednoczonych oraz ankieq 
Międzynarodowego Biura Pracy. Auto 
przedstawia w zwięzły í Ściśle rzeczowi 
sposób okoliczności, w jakich poszczegól 
ne komisje były powoływane, ich uprad 
wmienia, zakres í metody pracy. W prac 
uwzględnione są również pewne badani 
o charakterze amnkietowym, przeprowś 
ER w Polsce między rokiem 1919 | 
1026. 

Dopiero na tle krótkiej historji dofych 
czasowych ankiet uwypukla się w całe 
pełni potrzeba przeprowadzenia w Polsat 
daleko idących badań naszego gospodar 
stwa narodowego, celem postawienia dfa 


r 


gnozy naszych trudności w zakresie pra 
dukcji oraz oświetlenia przyczym jej dro 
żyzny. s Í 4 

Ostatni rozdział książki omawia: pa 
wołanie, podstawy organizacyjne í zakre 
badań obecnej Komisji Amkfetowej. dzie 
łającej od trzech miesięcy przy Pre 
dium. Rady Ministrów. 

W załącznikach znajdujemy rozporz 
dzenia i regulamin, stanowłące podstawi 
prawną Komisji, dalej jej skład osobowy 
podział na podkomisje, z zakresem dziak 
nia każdej z nich, oraz plan prac Komis 
Ankietowej. i 

Zapoznanie się z omówioną pokrófe 
ksłążeczką interesującemu się mooczyna 
niami na dalszą metę w zakresie nasz 
polityki gospodarczej ogółowi da moż 
ność urobienia sobie objektywnego sąd 
o celowości i istocie badań, prowadze 
nych obecnie przez Komisję Arikietową 


Część artykułowa „Samorządu Miejski z 
poświęcona jest czołrwemu z pośród zag 
miejskich — sprawie rązbudowy” miast w Pol 
szczególnie w tej chwili aktualnej w związku 4 
pełnią sezonu budowlanego. 1 

Nestor działaczów | teoretyków samorządy 
miejskiego, prof. dr. A. Suligowski przedstawiał 
całokształt zagadnienia w obszernej pracy p. © 
„Rozbudowa miast w Polsce”, Praca ujęta K 
w cztery następujące rozdziały: 1) miasta nowęł 
czesne i ich rozwój, 2) polityka Lubeckiego i Sta 
szica w stosunku do miast, 3) polityka wewnętre 
na naszych rządów z obecnej epoki, 4) droi 
wyjścia. W konkluzji autor zaleca planowe i hak 
Mmonijne współdziałanie różnych czynników. Di 
rządu — wnioskuje autor — wint obecnie nalei 
żeć pomoc kredytowa oraz działalność w | 
ku zniesienia wysokiej stopy procentowej, W 
runku przerachowania dolarówek, w kierunk 
dla produkcji i przewozu materiałów budo 
nych: z pomocą rządowi przyjść muszą techn 
o ile chodzi o rewizję ustawy budowlanej I 0 i 
stosowanie ulepszeń technicznych przy budoge | 
współdziałać powinny w tych wszystkich Kier 
kach z rządem samorządy miejskie, zwkiszem 
gdy chodzi o plany rozbudowy i 0 związki | 
wa, dalej współdziałać powinny ciała prawodaw 
cze, Seim i Senat, w kierunku zmian W ko 
wach o ochronie lokatorów, oraz w kierunku 
dania nowego prawa o związkach celowych. 
szcie współdziałać powinno całe społeczeństwe 
głównie w kierunku zakładania nowych i 
przez spółdzielnie. j 
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Wspaniały sukces miedzynarodowych zawodów Iekkoatietycznych. 


Zagraniczna i Polska ekstraklasa na starcie. 


Kostrzewski ustanawia nowy 


rekord polski, przegrywając o dłoń do Trossbacha. Słaby występ Somfai. 


‘` Pierwszy dzień międzynarodowych za- 
wodów  lekkoatletycznych wypadł na- 
prawdę imponująco. 

Szereg doborowych rekordzistów za- 
granicznych walczył o lepsze z naszymi 
asami i... nie mieliśmy najmniejszego po- 
wodu się wstydzić, 

Organizacja zawodów, pod spręży- 
stem kierownictwem d-ra Polakiewicza, 
wypadła bardzo dobrze. 

Poszczególne wyniki zawodów ogła- 
szano gigantofonami, Prasa dostawała 
już na zawodach gotowe komunikaty z 
wynikami. Sędziowie w zupełności od- 
powiedzieli swemu zadaniu. Jednem sło- 
„wem Lwów stanął na wysokości zadania 
ijeszcze raz wykazał, że pod względem 
sportowym jest naprawdę jednem z pierw 

„szych miast Polski. > U > 
` Publiczność znalazła się (prawdopo- 
dobnie z powodu deszczu) w stosunkowo 


„ małej ilości na boisku, Niech jednak żału- 


ią ci, którzy nie przybyli, tak prędko nie 


będzie Lwów świadkiem tak udanych za- _ 


wodów lekkoatletycznych. 

Wracając do szczegółowego opisu, 
wspomnieć należy o wspaniałym sukcesie 
Kostrzewskiego, który ustanowił nowy 
rekord Polski w biegu 200 metrów przez 
płotki w czasie 26.05 (stary rekord Ko- 


= strzewskiego wynosi 27.2) i tylko o dłoń 
w tyle przybył za rekordzistą niemieckim 


*Trossbachem. 

w W innych konkurencjach pierwsze 
miejsce, z wyjątkiem skoku w dal, obsa- 
dzili goście zagraniczni, z których na 
pierwszy plan wysunął się mistrz Węgier 
w pchnięciu kulą, Daranyi (M. A. C.), da- 
lej mistrz Czechosłowacji na 1500 metrów 
Strniste (K. S. Zidenice). Dalej biegacze 
na 100 metrów Fluck (B. B. T. E. Węgry) 
i Schlósske (Berliner S. C.). 


Szczegółowe wyniki są następujące: 


- Przebiegi na 100 metrów. I. przed- 
bieg: 1) Fluck (B. B. T. E. Węgry 11 se- 


 kund. 2) Sikorski (Polonja—Warszawa) 


i pół metra za pierwszym. 3) Trossbach 
(Berliner S. C. (11.6), 4) Formanek (S$. K. 
Lidenice). Prowadzi bieg Sikorski, je- 
dnak na parę metrów przed metą mija go 
Fluck i przychodzi pierwszy. I. przed- 
bieg: 1) Schlósske (Berliner S. ©.) 11.1. 
2) Szenajch (Warszawianka) 1 metr w 
tyle. 3) Kasperkiewicz (A. Z. S. Warsza- 
wa) 11.4, 4) Poza konkursem Pawłowski. 

-Bieg od startu prowadzi Schlósske, któ 
ry, nie natężając się, przychodzi pierw- 
szy.do mety. kz 

` Do finału dochodzą Fluck, Schlósske, 
Szenajch, Sikorski, Kasperkiewicz, ponie- 
waż miał lepszy czas od Trossbacha. 

Pchnięcie kulą: 1) Daranyi (M.A.C. 
Węgry) 14.45 m. 2) Baran (Pogoń— 
Lwów) 12.45 m. 3) Kesmarky (B. B. T.E. 
Węgry) 11.32 i pół m. 

Daranyi, posiadacz rekordu węgier- 
skiego w pchnięciu kulą 14.72, już za 
pierwszem pchnięciem usadowił się na 
pierwszem miejscu. 

Baran widocznie niedyspońowany z 
powodu przemęczenia (o 3-ciej wyszedł 
z biura) poprawia swój pierwszy rzut o 
15 cm. i zajmuje drugie miejsce. 

Kesmarky rozczarował. Mistrz Estonii 
Klumberg spóźnił się na pociąg w War- 
szawie i dopiero jutro weźmie udział w 
zawodach. 

Skok w dal: 1) Sikorski (Polonja— 
Warszawa) 6.63 i pół. 2) Kasperkiewicz 
"(A. Z. S. Warszawa) 6.44 m. 3) Nowosiel- 
ski (Cracovia) 6.40 i pół. Rekodsman wę- 
ięierski 723 cm. Somfai (M. A. C.) wypadł 
z konkurencji, Poza konkursem skoczył 
16.55: 7 

Z naszych zawodników Sikorski ska- 
teze bez stylu. Posiada tylko dobry roz- 
bieg i odbicie, zupełnie jednak nie widać 
u tego zawodnika pracy nóg. Sikorski po 
poprawieniu stylu osiągnie napewno 
lepsze wyniki. 

Bardzo dóbrze na przyszłość zapowia- 
da się Kasperkiewicz i Nowosielski. 


Bieg na 200 metrów przez płotki: 
1) Trossbach (Berliner S. ©.) 26.5 sek. 
2) Kostrzewski o dłoń w tym samym cza- 
sie, ustanowia rekord Polski. 3) Korolkie 
wicz (Polonja) 26.8. 

Somfai odpadł. Wspaniały czas uzy- 
skał Kostrzewski. Przez cały czas biegu 
prowadzi Trossbach na prostej przed me- 
tą dogania go Kostrzewski i z trybuny 
zdaje się, źe przychodzi pierwszy. Tym- 
czasem komisja przyznała mistrzowi Nie- 
miec pierwsze miejsce. 

Kostrzewski ustanowił nowy rekord 
polski w czasie 26.05, również trzeci za- 
wodnik Korolkiewicz uzyskał czas lepszy 
o 0.4 sekund od dawnego rekordu. 

Mistrz Polski wspaniale finiszuje i wal 
czy ambitnie do końca. Jesteśrmy prze- 
konani, że to nie „ostatnie słowo” Ko- 
strzewskiego, 

Bieg na 1500 metrów: 1) Strniste (S. 
K. Ziełenice) 4 min. 6.4. 2) Szerb (M. A. 


C.) 4 minuty 8.5 sekundy. 3) Friebe (G. 
A. S. Graz) 4 min. 10.8 sek. 4) Malanow- 


ski (A. L. $« Warszawa) 4 min. 12.8 sek. . 


5) Vohralik (Czechosłowacja). 

Prowadzi bieg Strniste naprzemian z 
Vohralkiem, po drugiem okrążeniu wysu- 
wa się Szerb. Vohralik słabnie. Mala- 
nowski biegnie przez cały czas z Friebem. 
Dopingowany przez publiczność za pręd- 
ko finiszuje. Mija Friebego i Szerla, jê- 
dnakoważ wyczerpany nie może przetrzy 
wać i daje się wyprzedzić. Zwycięzca 


biegu Strniste pięknie finiszuje. Foryś i 
Sannecki odpadli. 
Bieg rozstawny 4X400 m. startują 


dwie drużyny: 1) kombinowana drużyna 
O CIOSY BIZ 3.29.30. 2) polska 
„35. 

Skład drużyny kombinowanej: Barsyi, 
Sindler, Szepes, Somfiaryi. Drużyna pol- 
ska: Kostrzewski, Meyro, Krolkiewicz, 
Rothert. 


Zmiany w tabeli mistrzow- 
skiej 
Ł. K. S. na drugiem miejscu. 

Każda niedziela przynosi nąda]l szereg 
sensacyj w rozgrywkach ligowych o mi- 
strzostwo Polski. 

Największą niespodziankę sprawia 
wszystkim Legja warszawska; zakasaw- 
szy rękawy. odbija sobie pierwsze niepo- 
wodzenia i nadspodziewanie kroczy na- 
przód, przechodząc z siódmego miejsca 
ną czwarte. ŁKS po zwycięstwie nad Ju- 
trzenką utrzymuje się nadal na drugiem 
miejscu, a Turyści, uzyskując dwa cenne 
pumkty z Polonią, przesunęli się zaledwie 
o jedno miejsce z dwunastego na jedena- 
ste. Gorzej wiedzie się Warcie poznań- 
skiej, która co niedziele znajduje się w in 
nej formie, a przez to i na różnych miej 
scach. Z szóstego miejsca spadłi warcia- 
rze na ósme. 

Naimniej porażek posiadają: Wisła, 
ŁKS f Legja, za nimi idzie IFC z trzema 
porażkami oraz Ruch, FKS i Pogoń. 


Najwięcej porażek posiadają: War- 
szawianka i Jutrzenka po 6. ° 
Co do ilości utraconych bramek na 


pierwszem miejscu utrzymuje sie ŁKS z 
8-oma bramkami, później idzie Wisła z 
10-ma, IFC z 12-oma i t. d. 

Najwięcej uzyskanych bramek ma Wi 
sta i TKS, a naiwięcej straconych TKS i 
Warszawianka. - 

Wykaz dotychczasoweso stanu roz- 
grywek przedstawia poniższa‘ tehelka: 
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Polonja— Ł.K.S. 


W czwartek zawita do Łodzi Polonja 
Warszawska dla rozegrania zawodów li- 
gowych z ŁKS-em. 

Z dotychczasowego zestawienia Polo 
nii warszawskiej nieszczególnie się wie- 
dzie w tych rozgrywkach, a to z powodu 


dość nieiednostajncgo 
gdyż na każdym meczu coraz to ini gra 
cze występują. 

Mecz powyższy zapowiada sie jednak 
ciekawie choćby z tego względu, że Po- 
lonja bardzo rządko spotyka się z ŁKS na 
murawie, a następnie, jak już wiadomo 0- 
gólnie z doświadczenia w rozgrywkach lì 
gowych różne niespodzianki sa modne i 
mile widziane. Słabo grająca Polonia w 
Warszawie. napewno okaże sie zupełnie 
inną w Łodzi z ŁKS-em, z którym wszy 
stkie drużyny umieją dobrze grać. « 


ŁÓDZCY MOTOCYKLIŚCI WYJEŻDŻA 
JA W CZWARTEK DO ŁOWICZA. 


Union organizuje na nadchodzący 
czwartek (święto — Boże Ciało) wycie- 
czkę motocyklową do Łowicza na prze- 
strzeni 119 klm. Zbiórka zawodników 
nastąpi o godz. 6-ei rano. Spodziewany 
jest masowy start motocyklistów. (e) 


Komunikat Nr. 3. 


Zarządu Kolegjum Sędziów 
Łódzkiego Okręgowego Związ- 
ku Lekkoatletycznego 


z dnia 11-go czerwca 1927 r. 


W dnfu 18 czerwca r. b., o godz. 15,30 
i w dniu 19 czerwca o godzinie 9,30 na 
boisku Wojskowego Klubu Sportowego 
Lodzi przy placu gen. Hallera ódbędą się 
zawody lekkoatletyczne dla panów i pań 
o mistrzostwo okręgu łódzkiego. 

Na zawody powyższe wyznaczono ko 
misję sędziowską w składzie następują- 
cym: 

P. Lindner Antoni, sędzia główny, p. 
Bajer Edward — kierownik biegów, p. 
Sziumiewski — starter, p. Gierłowski i p. 


. Szumlewska — celowniczy, pp.: Kordasz 


A. Lindner A., Pilarski J. i Bajer E. — 
mierzący czas, pp.: Kun i Samarzewski— 
torowe $ 

P. Stark Paweł — kierownik skoków, 
pp.: Rogacki, Nowierski i Będkowski — 
celowniczy, 

P. Loba Stanisław — kierownik rat 
tów. pp.: Gruszczyński i Zaorski — celow 
niczy. : ; 
P. Wiankowski H. — sekretarz. p. Mer 
le Zygmunt — gospodarz, p. Kałuża Jan 
— wywoływacz, p. dr. Kuryluk — lekarz. 

prawozdawca prasowy — przedsta- 
wiciel organu oficjalnego Łódzkiego Okrę 
gowego Związku Lekkoatletycznego „Ku 
rjiera Łódzkiego”. 

Wyznaczent sędziowie winni zgłosić 
się punktualnie w określonym powyżej 
czasie u sędziego głównego na boisku naj 
póżniej o godzinie 15. 


F 


składu drużyny, ` 


KOMUNIKAT No 14 


Łódz. Okr. Zw. Lekkoatletycznego 
z dnia 11 czerwca 1927 r. 


1) Uzupełnia się program zawodów 
lekkoatletycznych o „Mistrzostwo Okrę: 
gu“ w dn. 18i 19 b. m. a mianowicie: dru- 
giego dnia zawodów odbędzie się konku: 
rencja „pchnięcia kulą“ do której można 
zgłaszać dodatkowo zawodników. 

2) Przyjęto w poczet członków Ł. O. 
Z. L. A. Harcerski Klub Sportowy w Eo- 
dzi z składką roczną zł. 25.— 

3) Wzywa się kluby i T-stwa Sporto- 
we do zgłoszenia zawodników do P. Z. L. 
A. na rok 1927 (listy imienne) oraz do ure 
gulowania skłądki członkowskiej za rok 
1927. 

4) Zakazuje. się surowo członkom O- 
kręgowych Związków  Lekkoatletycz- 
nych, Komisyj Sędziowskich lub klubów, 
znajdującym się w czasie ząwodów na 
boisku, dopingowania w jaki bądź sposób 
startujących zawodników. Poleca się O- 
kręgom ścisłe przestrzeganie powyższego 
zakazu. 

5) P. Z. L. A. ogłasza Program Minu- 
towy zawodów głównych o Mistrzostwi 
Polski dla mężczyzn, które odbędą się dn 
8—9— 10 lipca r. b. w Warszawie: 

dn. 8/VII 

godz. 17.00 przedbiegi 100 m., godz. 17.00 
rzut kulą dow. ręką, godz. 17.00 rzut kulą 
oburącz, godz. 17.20 przedbiegi 
godz. 17.30 skok w wyż, godz. 18.10 skok 
w wyż, g. 17.45 bieg 1500 m. g. 18.10 mię- 
dzybiegi 100 m., g. 18.10 skok o tyczce, g. 
18.25 przedbiegi 400 m. płotki, g. 18.55 
przedbiegi 4 x 100 m. 

„ dn. 9/VII 
godz. 17.00 finał 100 m, g. 17.00 rzut dy- 
skiem dowolną ręką, g. 17.00 rzut dy- 
skiem oburącz, g. 17.15 przedbiegi 110 
płotki, g. 17.30 skok wdal, g. 18.10 skok 
wdal, g. 18.10 finał 400 m., g. 18,20 bieg 
5000 m. g. 18.40 przedbiegi 200 m. & 
18.55 finał 400 m. płotki. 

dn. 10/VII 
godz. 17.00 finał 200 m. g. 17.00 rzut 0< 
szczepem dow. ręką, g. 17.00 rzut obu- 
rącz, g. 17.10 finał 110 płotki, g. 17.30 
trójskok, g. 17.45 bieg 800 m., 17.45 rzut 
młotkiem, 18.05 finał 4 x 100 m, g, 18.15 
bieg 10 klm., g. 18.55 finał 4 x 400 m. 
+0: 
Jeźdzcy polscy na konkur- 
sach hippicznych w Lon. 

dynie. 


Dowiadujemy się, że na konkursy hp- 
piczne w Londynie, mające się odbyć Ww 
drugiej połowie czerwca została zaproszo 
na również ekipa polska, której brawuro- 
we zwycięstwa w roku ubiegłym, pamię! 
ne są w Anglii. Ze względu na brak fau- 
duszów, skład naszej ekipy iezdzieckiel 
uledz musi pewnemu zeszczupleniu. Mini 
sterstwo Spraw Zagranicznych wysyła 
zaledwie, czterech zawodników a miano- 
wicie: rtm. Królikiewicza, por. Szoslan- 
da, por. Starnawskiego i płk. Rómmla, ja- 
ko kierownika ekspedycji. Zawodnicy 
wyjeżdżają do Londynu w pierwszych 
dniach przyszłego tygodnia. Jak się dalei 
dowiadujemy, konkurencja na Konkur- 
sach w Londynie będzie bardzo wielka. 

+0; 


POLSKA NA MIĘDZYNARODOWYCH 


ZAWODACH BALONOWYCH W PRA: 


DZE CZESKIEJ. 


W Pradze Czeskiej odbędą się czwar- 
te międzynarodowe zawody balonów wo! 
nych, zorganizowąne przez Aeroklub cze- 
chostowacki. W zawodach tych wezmą 
udział najwybitniejsi piloci balonów kuli- 
stych wielu państw europejskich. Liga 
Obrony Powietrznej Państwa wysyła na 
wspomniane zawody dwa balony kuliste 
ll-ej kategorji o pojemności 750 mtr. Sze- 
ściennych każdy; w porównaniu z balo- 
nami innych Państw, biorących udział w 
zawodach, balony polskie są znacznie 
mniejsze i nieobliczone na przeloty dalsze 
Polska staje do zawodów poza konkur- 
sem. Polska staje do konkurencji po ra? 
pierwszy. 6) 
0: 
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„Kurjer Łódzki”. 


Wtorek, 14 czerwca 1927 r. 


Pogląd na naszą sytuacje gospodarczą. 


Co mówi o tem p. Andrzej Wierzbicki naczelny dyrektor „Lewjatana”. 


ex) Przedstawiciel nasz w Warszawie 
zwrócił się do posła Andrzeja Wierzbickie 
go, naczelnego dyrektora Centr. Związku 
Polskiego Przemysłu, Górnictwa, Handlu 
i Finansów, z prośbą o wyrażenie po- 
gladu na naszą obecną sytuację gospodar- 
czą. P. Andrzej Wierzbicki oświadcza co 
następuje: 

— Dobra stroną sytuacji obecnej jest 
ustabilizowanie polityki gospodarczej, co 
trwa od roku — zwłaszcza w dziedzinie 
podatkowej. Zaniechanie retormatorstwa 
w tei dziedzinie pozwoliło przyzwyczaić 
się do istniejącego systemu podatkowego 
tak płatnikom iak i aparatowi skarbowe- 
miu. Wynikła stąd większa sprawność 
płatników i poborców, co w sumie Sspowo- 
dowało wzrost wpływów z danin publi- 
cznych bez zwiększenia stawek podatko- 
wych i bez zwiększenia dotkliwości po- 
datków dla płatników. 

Drugim plusem obecnej sytuacji jest od 
prężenie rynku pieniężnego — wzrost po- 
daży gotówki, spadek stopy procentowej, 
wzrest kredytów udzielanych przez ban- 
ki, przyczem specialnie silnie wzrost ten 
ujawnił się w bankach prywatnych. 

Trzecim — najistotniejszym może 
czynnikiem poprawy — był wzrost siły 
nabywczej rolnictwa, wynikły wskutek 
wolnego eksportu zboża. Za ożywieniern 
popytu na wytwory przemysłowe ze stro- 
ny rolnictwa nastąpiło ożywienie prze- 
mysłu, zmalała liczba bezrobotnych i 
zwiększyły się zarobki pracujących w 
przemyśle wskutek  pełnieiszego wy- 
korzystania tygodnia roboczego. Te 
skutki są tak istotne i tak dodatnie, że na- 
wet, jeśli obecnie przywozimy zboże po 
cenach nieco wyższych, niżeśmy je wy- 
wozili KE nie powinniśmy tego żałować, 
bo nie odbierze to nam doniosłej zdoby» 
czy, jaką jest wzrost dochodu społecznego 
trwający iuż od 10 miesięcy. 

Ten wzrost dochodu społecznego, to 
ożywieńie produkcji odbiło się i na ną- 
szym bilansie handlowym, W ciagu czte- 
rech miesięcy roku bieżącego wartość na- 
szego wywozu wyniosła 480 mili. zł. w 
złocie, czyli o 25 proc. więcej niż w tych- 
‘že miesiącach r. 1926. Lecz równocześnie 
— ito w większym o wiele stopniu — 
wzrosła wartość przywozu. W okresie 
styczeńkwiecień 1927 r. wartość przy- 
wozu wynosi 496 mili. zł, w złocie, czyli 
© 1i9 proc. wyższa niż w tymże okresie 
r. 1926. Cześć tego wzrostu przywozu 
jest świadectwem ożywienia przemysłu i 
zwiększonego iego popytu na zagraniczne 
surowce i instalacje, część (artykuły spo- 
żywcze) — jest objawem smutnym, lecz 
koniecznym wobec zeszłorocznego niedo- 
bori plonów rolniczych; część wreszcie 
jest wynikiem zwiększonej siły nabyw- 
czej ludności, co się wyraziło w zwiększo 
nent zapotrzebowaniu wszelkich towarów 
zagranicznych, przeznaczonych do celów 
spożycia (owoce, kakao, tkaniny, kon- 
iekcla, papier, szkło, galanterja, instrumen 
ty muzyczne, samochody i t. p, i t. p.) 

W rezultacie nasz bilans handlowy już 
się zachwiał i w kwietniu mamy saldo 
bierne w sumie 29 mili. zł. w złocie. Je- 
Cnomiesięczny bierny bilans jeszcze nie- 
szczęścia nie stanowi. Lecz czuinie mu- 
simy badać tendencie dalszych miesięcy i 
w czas zapobiec takiemu deficytowi, któ- 
rvby był już rzeczywistym załamaniem 
się bilansu, produkcii krajowej i waluty. 

Droga dalszego zwiększenia wywozu 
równowagi bilansu handlowego w tym 
roku nie osiagniemy. Koniunktura nasze- 
go przemysłu jeszcze jest niezła — re- 
dukcji pracy w fabrykach ieszcze się nie 
przewiduje, chociaż już tu i ówdzie (włó- 
kiennictwo, garbarstwo) pracuje się w 
pewnym stopniu na zapas, ażeby wykorzy 
stać dogodne warunki kredytu. Lecz per- 


spektywy eksportowe przemysłu nie po- 
prawiają się, a nawet dla tak podstawo- 
wych artykułów, jak węgiel, żelazo, drze- 
wo, raczej się pogarszają wskutek inten- 
sywniejszei konkurencji zagranicznej. W 
reztiltacie — cieszyć się powinniśmy, jeśli 
się uda nasz całoroczny wywóz utrzy= 
mać na poziomie okresu styczeń—kwie- 
cień b. r. 

Natomiast przywóz będzie dalej wzra- 
stał. Przyczyni się do tego przedewszyst 
kiem bliska realizacia państwowej po- 
życzki zagranicznej. Jest ona dlą prze- 
mysłu i dła całego życia gospodarczego 
niezmiernie pożądana — gdyż wzmocni 
nasze rezerwy walutowe, zabezpieczy sta 
łość złotego, pozwoli na większą skalę 
prowadzić inwestycie kolejowe, portowe, 
melioracie rolne i na te cele przedewszyst 
kiem powinna być zużyta. W rezultacie 
pożyczka ta bedzie bodźcem dla dalszego 
ożywienia przemysłu —.lecz przez to sa- 
mo zwiększy się jego przywóz produkcyi- 
ny (surowce i instalacje). Równocześnie 
pożyczka amerykańska otworzy nam no- 
we źródła kredytów prywafych — a 
więc ułatwi przywóz wszelkiego rodzaju 
wytworów gotowych, na które popyt w 
kraju zwiększy się wskutek większej 
łatwości zakupywania ich na kredyt i 
wskutek ogólnego podniesienia stopy ży- 
ciowej. 


Wniosek stąd jest prosty. Skoro nie 
możemy liczyć na wydatniejszy wzrost 
wywozu, a wszelkie dane przemawiają za 
tem, że wzrastać będzie dalej przywóz — 
przeto musimy przywóz ten ograniczyć. 
Nie należy ograniczać przywozu instala- 
cyi i surowców, bo ten przywóz to konie- 
czny warunek pracy przemysłu, nie mo- 
żna ograniczać przywozu najniezbędniei- 
szych środków żywności przy niedoborze 
ich w kraju, lecz można i trzeba ograni- 
czyć przywóz towarów zbędnych i tych 
towarów, które w dostatecznej ilości wy- 
twarza przemysł krajowy. 

Wzrost Siły nabywczej ludności jest 
jak najzdrowszym i najbardziej pożąda- 
nym obiawem. Lecz czynnik ten, na któ- 
rym głównie opiera i musi opierać swoje 
rachuby przemysł krajowy — powinien 
być skierowany ku temu przemysłowi. 
I byłoby rzeczywiście nieszczęściem, gdy 
by ten wzrost siły nabywczej, zamiast 
być czynnikiem ożywienia przemysłu i 
potanienia przez to jego kosztów produk- 
cii — stał się przyczyną załamania się 
bilansu handlowego, wałuty i produkcji 
krajowej. 

Produkcja krajowa musi mieć dosta- 
teczną ochronę celną, a dzisiejsza ochrona 
taką nie jest. Wartość realna obecnych 
stawek celnych zmniejszyła się wskutek 
spadku złotęgo i wzrostu cen krajowych. 


"ny. 
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Stawki te dziś nie wystarczają — i naj. 


lepszem tego Świadectwem jest wzrost 
przywozu artykułów wytwarzanych w 


kraju oraz wszelkiego rodzajn luksusu. 

Trzeba więc przywrócić taryfie celnej 
to znaczenie ochronne, jakie miała ona w' 
chwili jej wprowadzenia w życie. Trzeba 
stawki celne zwałoryzować. Nawet Mie- 
dzynarodowa Konferencja Ekonomiczna w 
Genewie — przy całym jej wolno-hkandlo- 
wym kiertitnku — uznała potrzebę perio« 
dycznego dostosowywania stawek cel. 
nych do wskaźnika cen hurtowych lub też 
pobierania ceł w złocie w krajach, gdzie 
waluta nie jest jeszcze ostatecznie ustabi- 
lizowana. 

Waloryzacja taryty jest koniecznym 
środkiem zaradczym przeciw załamaniu 
się bilarsu handlowego w najbliższych 
miesiacach. Lecz naszą politykę handlo- 
wą musimy prowadzić na dalszą metę. 
Kraji, który chce się rozwijać gospodar- 
czo, musi wzmagać swoje obroty towaro+. 
we z zagranicą. W miarę rozwoju prze- 
mysłu, w miarę wzrostu ludności, jej do- 
brobytu, siłą rzeczy musi wzrastać przy- 
wóz — tak produkcyjny, jak konsumcyl- 
Sztuczne kurczenie przywozu (inny= 
mi środkami niż właściwa ochrona celna): 
byłoby polityką niezdrową. Trzeba więc. 
kultywować siły, któremi możemy zapła- 
cić za przywóż t. i. trzeba rozwijać i kul- 
tywować zdolność wywozową rolnictwa 
i przemysłu — przez wytrwałe podnosze- 
nie ogólnej organizacii techmicznej kraju, 
jego środków komunikacyjnych, przeź 
udoskonalenie organizacji produkcji. 
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0 dobór sił do pracy w przemyśle i rzemiosłach. 
Poradnictwo zawodowe — uzupełnieniem naukowej organizacji pracy. 


Dzieje warszawskiego Instytutu Psychotechnicznego. M 
W Łodzi winna powstać poradnia psychotechniczna. 


cx) Hasło uaukowej organizacji pro- 
dukcji i pracy, rzucone światu po wosn1c- 
miu przez Złarw Zjednoczone, poJięce zo» 
stało f skierowane na drogę real'zacji tak- 
że przez sierv gospodarcze polskie, Przę 
burze Cenira ego Związku -Polskiego 


Górnictwa, Przemysłu i Finansów po- 
wstał specjalny „Wydział porad w za- 
kresie organizacji pnzedsiębiorstw prze- 


mysłowych i handlowych“, który udzie- 
la zgłaszającym się jednostkom gospo- 
darczym porad, wskazówek í iuformacyj 
a także na ich żądanie podejmuje analizę 
organizmu przedsiębiorstwa i równocze- 
śnie wprowadza w życie projektowane u- 
lepszenia organizacyjie; w Warszawie 
istnieje Instytut Naukowej Organizacji 
Pracy, wydający właskie pismo i prowa- 
dzący grimtowne studia nad całością za- 
cadnienfa; zjawili się już w Warszawie, w 
Łodzi i na Śląsku specjaliści zawodowcy. 
przeprowadzający tayloryzacię przedsię- 
biorstw. Słowem, życie gospodarcze pol- 
skie weszło na właściwą drogę í czuwać 
należy tylko, aby nawfązany z Zachodem 
w zakresie racjonalizacji produk(ji kon- 
takt trwał, aby wszystkie zdobycze i t- 
zupełnienia Zachodu wyzysktwane były 
przez nasz organizm gospodarczy z mi- 
nimalnem opóźnieniem. , 

Tego rodzaju doniosłem uzupełnieniem 
aaukowej organizacii pracy jest zastoso- 
wanie psychoteciniki w przemyśle, inne- 
mi słowy poradnictwo zawodowe, polega- 
jące na wymfierzaniu z możliwą dąkład- 
nościa uzdolnienia jednostek do poszcze- 
gólnych zawodów 1 kierowaniu dopływu 
sił do pracy gospodarczej w jakimś za- 
wodzie według rodzaju i stopnia uzdolnie- 
nia do tego zawodu: Nie trzeba chvba 
długo i szeroko dowodzić, że bez/podob- 
nej selekcji sił bezskuteczna byłaby se- 
lekcia wysiłków, na której polega prze- 


cież tayloryzacja. Poradnictwo zawodo- 
we dopiero umożliwia pełne zastosowanie 
zasady „właściwy człowiek na właści- 
wem miejscu. 

Szerokie sfery społeczeństwa z radoś- 
cią też chyba dowiedzą się, że ta praca zo 
stała | u mas podięta, narazie tylko w War- 
szawie i Poznaniu. Dzieje wysiłków tych 
na terenie Warszawy skreślił niedawno 
na łamach „Kuriera Warszawskiego” la- 
urcat konkursu łódzkiego — Aleksander 
Świętochowski. „Utworzone w roku 1915 
biuro porady — pisze świetny publicy- 
Sta w artykule, słusznie zatytułowanym 
„Foza bagnem** — ograniczało się począt- 
kowo do wypytywania chłopców o ích 
zdolności í upodobania. Wkrótce prze- 
konano się, żę te wywiady kancelaryjne 
vie dawały ścisłych wskazówek, bo ich 
wynik często zależał od chwilowego ukta- 
du warunków życiowych. -Tak np, w 
czasie głodu i braku chleba najwięcej kan- 
dydatów obiawiało chęć do piekarstwa. 
Głównie dzięki energii i pomysłowości 
inż. Hauszylda ustanowiono komisję eg- 
zaminacyjną, sprawiono najpotrzebniejsze 
do badań przyrządy, wreszcie utworzono 
Polskie Towarzystwo Psychotechniczne, 
które powoli urządziłopracownię, niedość 
jeszcze zaopatrzoną w środki í aparaty, 
ale już osiągajacą poważne wyniki. Za- 
czeto wydawać kwartalnik p. t: „Psycho- 
technika“. Badania psychotechniczne w 
obecnym początkowym ich okresie muszą 
się odbywać rw mniejszych grupach, po- 
weli rozszerzać się będą na coraz więk- 
sze koła — terytorialne, szeregowe, doida 
wreszcie do międzynarodowych. Obec- 
tie trzeba jeszcze dobierać materjał mo- 
żiiwie jednorodny. Tak np. byłoby za- 
wodnem łączenie w badaniu żydów, któ- 
rzy wykazują brak wyobraźni plastycz- 
nej ze Słowianami. Najwięcej obiecują- 


cym w ścisłe wyniki żywiołem jest mło- 
dzież szkolna. Jest ona i teraz przedmio- 
tem oceny, wyrażanej w stopniąch igen- 
zurach (tak przez bezmyślne nowatorstwo 
potępfanych), ale są to miary mieścisłe, 
które będą zastąpione przez mdukowe tëk- 
sty i wykresy. W Niemczech wykonano 
badania o wielkiej skali — ra. 30,000 pfa- 
cowników kolejowych. Bądź -co bądź, 
przestajemy być tłumem ciemnych pro- 
staków, przyglądających się ze dwom 
przez okno pańskim biesiadom i zaczyłła: 
ny frządzać sobie własne. A jeżeli ma- 
sze życie obecne nazwano; „bagnem”:%0 
nie należy wyłącznie wpatrywać się /w 
błoto, lecz oczyszczając je zarazem Wi. 
dzieć i oświetlać to, co poza niem Ss 
tworzy, co stanowi siłę i chwałę nafo* 
du“. ke 
Nie dziwimy. się entuzjazmowi wielk 
kiego pisarza, przypisującego tak wielką 
doniosłość badaniom psychotechnicznym 
i opartemu aa nich poradnictwu za 
wemu. Warszawski Instytut  Psycholo= 
ciczny zwrócił się niedawno do sad 
kich zakładów, do których poradnia skie- 
rowała młodzież, z prośbą o dokładna 0 
cenę pracy í uzdolnień skierowanych praj 
cowników. Z nadesłanych odpov 
wynika, iż ocena i rada Poradni w 1007 
okazała się trafną! ł 
Inicjatorzy akcii istotnie moga być de 
mni z osiągniętych wyników. Nie 82 
dziwnego, Że warszawski przemysł metá 
lurgiczny nie. przyjmuje pracowników, 
którzy nie wykażą się opinią poradik 
f przemysł łódzki będący w stadium lug 
w przededniu modernizacji techniczne; 
weidzie niezawodnie na tę sama droge: 
Pierwszym zaś krokiem winno: bye DO- 
wołanie do życia w Łodzi poradni zawo- 
dowej. dysponującej należycie WYPOSA: 
żoną pracownią  psychołęgłu4czną. U- 


t 


ater 


ząd Wojewódzk: podjał iuż podobno fni- 
ciatywę. fundusze państwowe też przypu- 
szczalnie się znajdą, chodzi jednak o to, 
eby nowa instytucja była. w całem tego 
słowa znaczeniu płacówką społeczną, aby 


powstała. przy najżywszym współudziale 3 


sfer gospodarczych i w Stałym kontakcie 
z nimi pozostawała. Bo też powodzenie 
przcy POR zależeć będzie w  pierw- 
szym rzędzie gd stanowiska, jakie zaimą 
przemysłowcy wielcy f mniejsi, rzemieśl- 
nicy i kupcy; oni wszak dysponują war- 
 sztatami pracy, oni tylko skłonić mogą 
mtodzież do poddania się badaniu w po- 
radni. Sądzimy, że sfery gospodarcze 
łódzkie dadzą dowód zrozumieniu swych 
własnych interesów i interesu spoleczne- 
go i w utworzeniu poradni psychotechni- 
c'uei wezmą żywy udział. LK 


Nawozy sztuczne. 


Sezon wiosenny skończony. Konsum- 
cia w tym sezonie była o 30 do 40 proc. 
większa, aniżeli w r. 1926-ym i osiągnęła 
blisko 70 proc. konsumcii przedwojennej, 
Wielka ilość włościam, która do niedaw- 
na nie tzywała nawozów sztucznych, za 
ezela je teraz stosować i przekonała się 
o ich wielkiej wartości. Sprzedaż odby- 
wała się wyłącznie na kredyt. Bank 
Rolny sprzedawał na t. zw. skrypty dłuż 
ne, Chorzów częściowo na skrypty, czę- 
ściowo na weksle. Kredyt udzielany był 
na 12 do 16 miesięcy na 9 proc. w stosum- 
_ ku rocznym. Największy popyt zaznaczył 
F się w dziale azotu. Konsumcja azotnia- 

ku chorzowskiego wzrosła do tego stop- 
nia, że fabryka nie mogła wykonać wieł 
kiej ilości zamówień, wobec czego konie- 
czne było sprowadzanie, azotniakit z za- 
granicy, kalkulującego się od krajowego 
od 15 do 17 zł. na 100 kg. drożej. Słabiej 
szła saletra chilijska. jednak konsumcja 
jej wzrosła w porównaniu z poprzednim 
sezonem o 13.000 fonn. Sole potasowe 
musieliśmy sprowadzić w wielkiej ilości 
'z'Niemiec. Import ke Aena 


| oz l 


„„KURJER_ ŁÓDZKI". — Wtorek. 


soli potasowych z Niemiec zwiekszył się 
w porównaniu z rokiem poprzednim bli- 
sko pięciokrotnie. Superfosiaty, żużle 
Thomasa i *kainity <ieszyły się również 
silnym popytem, ogólem przywieziono od 
1 stycznia do l-go maja b. r. 74,112 tonm 
fosforytów- wartości .1.831.000 zł. w zło- 
cie, a-saletry chiliiskiej 30.732 tonn warto 
sci 8,944.000 zł. w: złocie, Fabryki super- 
fosiatu uchwaliły obniżyć ceny ma sezon 
jesienny przeciętnie o 12 do 18 proc. O- 
becnie notują między innemi w hurcie za 
100 kg. loco skład: saletta chiltiska 71 zł., 
superfosfat mineralny 18 proc. — 18 zł. 
siarczan amonu 21 proc. — 50 zł., żużle 
Thomasa krajowe i zagraniczne 18 proc., 
— 18 zł, sól pótasowa zagraniczna 40 
proc. — 24 zł., krajowa 30 proc. — 14 zt., 
wapno. rolnicze za 1 tonnę loco fabryka 
— 100 zł, W kwietniu*b..r. wywieziono 
zagranicę 4.928 ton nawozów: sztucz- 
nych wartości 472.000 zł. w złocie, w. 
pierwszych zaś czterech miesiącach b. r. 
20.186 tonn, wartości 1.975.000 zł. w zło- 
cie 


RYBY. 


ex) Ceny ryb kształtowały się w ty- 
godniu ubieglym następująco: w hurcie 
za 1 kg.: karpie żywe 6.25 do 6.50: w de- 
talu za 1 kg.: karpie żywe 7.50, lin żywy 
4—6, śnięty 3—4, karaś żywy 3—6, śnięty 
2—4, jesiotr 10—12, łosoś 11—12, węgorz 
5—6. szczupak żywy 6, śnięty 3—4, leszcz 
3—4, ślizy 5—5.50, sum krajowy 4—5, Śre 
dnica 1.50—2.50, drobnica 0.80—1.20 zł. 
Ruch słaby. Karpie wskutek małej po 
daży droższe. 


WKŁADY OSZCZĘDNÓŚCIOWE 
W BANKU GOSP. KRAJ. 


ex) Wkłady i lokaty w Banku Gosp. 
Kraj. wzrosły, w ciągu maja b. r. o 
13,800,000 zł. do -530,400,000 zł, w tem 
wkłady złotowe wynosiły 425,200, 000 zł., 
wkłady w walutach obcych 90,700,000. zt., 
a wkłady oszczędnościowe oraz asygnaty 
kasowe U lowcyjh o 14,500,000 zł. 


EW 


14 czerwca 1927 rokte" 


NOTOWANIA ZŁOTEGO 
w dniu 13 czerwca 1927 r. 
Za 100 złotych: Zurych 58.10, Berlin 


46.9025 — -47.325, wypłaty na Warszawę i 


Katowice 47.01 — 47.21, na Poznań 47.05 
— 47.25, Gdańsk. 57.838 — 57.97, wypłaty 
na Warszawę 57.70 —— 57.84, Wiedeń cze- 


ki 79.30 — 79.58, Praga 376:75, Londyn 


43.50 za funt szt. ` 


"NOTOWANIA GIEŁD ZBOŻOWYCH. 

Poznań, 13 czerwca (A. W.) 

Żyto 51.00—52:00: 

Pszenica 58.00—56.0% 

Jęczmień 43.00—45.00 

Owies 42.50—43.50 

Maka żytnia 65-proc. 74.50 

Mąka żytnia 70-proc. 73.00 

Mąka pszenna 65*proc. 81.50—84.50 

Otręby żytnie 35.00—36.00 | 

Otręby pszenne 31.50 

Usposobienie spokojne. 


DOLAR W ŁODZI. 
Na wczorajszym rynku prywatnym w 
Łodzi w godzinach wieczorowych dolar 
kształtował h po kursie 8.92 w żądaniu 


i 8.91 w placeni I 
Tendencija bez ziiianv, Obroty śred- 


nie. 
GIEŁDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, 13 czerwca (Pat.) 
Notowania oficjalne. 
Gotówka: 
Dolary 8.91,5 — 8.04 — 8.89 
Czeki. 
Belgja 124.35 
Holandja 358.30 


Pożyczka dolarowa 85.—, 85.25 = 
Pożyczka kolejowa 102.50, 103.— 
5-proc. pożyczka konwersyina 65.—« 
8-proc. listy zastawne ziemskie B-kt 
Gospodarstwa Krajowego i Rolnego po 


o 


8-proc. obl. komunalne Bañku Gospo- 


darstwa Krajowego 93.— 


4 i pół proc, listy zastawne ziemskie 
zł. 61.—, 60.50 
5- “proc. obl. Tow. Kred. m. Warszawy 
zł. —— 
4 i pół proc. obl. Tow. Kred, m. War: 
szawy zł. 61.75 
AKCJE. 


Nożowauno w złetycih. 
Bank Handlowy 7.30 À 
Bank Zarobkowy 85.—, 83.— 
Bank Polski 144.—, 144.75 
Gosławice 72.—, 72. 50 
Firley 58.—, 60.— . 
Węgiel 100.—, 101.75 
Cegielski 40.— 
Modrzejów 9.10, 9.25 
Ostrowieckie 77.—, 79—, 78— 
Rudzki 2.40, 2.43, 2.42 
Ursus 1.85 
Żyrardów 18.50, 18. 25 
Czersk 1.— 
Cukier 5— 
Łazy 0.42, 0.44 
Nobel 51.75, 50.75, 51—— 
Lilpop 29— 
Norblin 188— 
Parowozy 0.73 
Starachowice 60.50, 59.—, 59. 50 
Zawiercie 36.— R 


GIEŁDA LONDYŃSKA. 


Londyn 43,45 
- N. York 8.93 
Paryż 35.03 
„ Praga 26.50, , 
Szwajcaria 172.02 
Wiedeń 125.825 
Włochy 49.40 


_PAPIERY PAŃSTWOWE | LISTY 


ZASTAWNE. 
Dolarówka 56.— —, 55. 80, 55.90 


Londyn, 13 czerwca (PAT). 
Notowania końcowe. 


New-Jork 4,5858 Holandja 12,1212 
Francja -124,02 Belgja 34,961/g 
Włochy 88,10 Niemcy 20,401/4 
SxwfAjoarja 26,251/$ Hiszpanja 28,17 
Portugalja 2,46 Danja 18,16%/4 
Szwecja 18,18 Norwógia 18,77 
Praga 163,93 Helsingtora 192,80 

` Wiedeń 34,25 Warszawa 43,50 


OGŁOSZENIE. 


miasta, pragancych nabyć place pod 
'wę, że przed na byciem- 
dzeniem materjałów do 


Łódź, dnia 30 maja 1927 roku. 


„ZA SZ” 
w * ge” 


Dr 


we i brukarskie 


CENY KONKURENGYJNE, 


Dyrekcja Gimnazjum Męskiego 


Aleksego Zimowskiego 

w Łodzi ul. Boczna Nr. 5. 

podaje do wiadomości, że egzaminy wstępne 
odbywać się będą dnia 14 i 15 czerwca b. r 

Zapisy do kl. przygotowawczej Ai risive 

przyjmuje kancelarja gimnazjum. 


Poszukuje się dla nowoczesnych maszyn 


biurowych 


kilku dzielnych. zadępców. 


Kandydaci z gruntowną znojomością buchalterji możliwie z 
| dłuższą praktyką w tej dziedzinie, zechcą złożyć oferty 
. 474 do Tow. Reki. 


Międz. j.r. Rudolf Mosse, Warszawa. Marszałkowska 124, 


wraz z curriculum vitae pod: u 


W związku z planami regulacyjnemi mia- 
'sła Magistrat m, Łodzi uprzedza ohrwatak 
udo- 
| rad lub groma-. 
dowy na własnym 

placu, należy się zwrócić piśmiennie do 
„działu Budownictwa Magistratu m. Ł Z, 
zapytaniem, czy projektowane do sRbych i 
place pozostaną placami budowlanemi, czy 
też przewidziane są pod regulację ulic. ` 


: 'MAGISTRAT m. Łodzi. 


Wykonywa 
Roboty dekar- 
skie, asfaltowe, 
blacharskie, betono- 


Sprzedam 


1 i pół lub_ 3 morgi. razem 1 
| placów pod pór taa letniska 
| w pięknym położeniu, za drzewio- 
ne, na trzecim szwy od Ło- 
dzi 5 minut o e maia, 
Pabjanickich. 
kowska 225 l-e p. Kołaczkowski. 


DOM 


PZLA oficyna' murowana nowo- 
wybudowane, plac 100 È długości 16 
drzewek owocowych nadaje się na 
letnisko. Front nadaje się do budowy 
SPRZEDANIA. 

Cena 8.000 zł. 
| Tomaszów Mazowiecki, ul. Ma- 
jowa 6, od stron ia Polskiego, 

JABŁOŃSK 


Wykwalifikowani robotnicy 


na ideaimaszyny 


są poszukiwani. 


Pończoszarnia, ul. Południowa 60. 


Wy- 


zi z: 


NAJUPORCZ we cy 
BÓL GŁ LOWY G 


JĄ Ky p 
Ma BRYGINALNE PROSZAL RUA 


+ KOGUTKIEM: 


Przyjmę do dworu 


na pensjonat gości z całodziennem 
utrzymaniem od 6 zł. dziennie, 


letnisko pierwszorzędne 


otoczone lasami sosnowemi, Ką- 

piele rzeczne, Wiadomośc: Łódź, 

Przejazd 32, Jaroszewska, front 
ZOK | piętro. 


Poszukuje się 


kilku wykwalifiiowanych mechaników, 


Kandydaci powinni być możliwie 
obeznani z maszynami biurowe- 


PAN 
„ma sts 


mi; 

Oferty z adpisami świadectw 

kierować sub: „WPE. “ do 

Tow. Reśsl. Międz. j. r. Rudolf 

| Mosse, Warszawa, Marszałko- 
wska M 124 


BE 


tramw. 
iadomość: Piotr- 


m Im 


Brzoza pod Bydgoszczą. 
ekoa stacja CHMIELNI- 
KI jedyne tego rodzaju w Wiel- 
kopolsce, 50 umebl. pokoi, świa- 
tło elektryczne, kuchnia pierw- 
szorzędna. Letnisko Brzoza po" 
siada własne 650 mórg jeziora, 


ogrody warzywne, okolica pia- 
sczysta, zdrowa, własna plaża. 
Ceny umiarkowane, Prospekty 
odwrotnie się blat Dyrekcja, 


Wojażerów 
do działu sprzedaży książek na raty, pū- 
szukujemy na poszczególne powiaty Kon- 
gresówki i Galicji. 

Dla energicznych i uezetwych jedno- 
stek otwiera się duże póle pracy gwa- 
rantujące przy pewnaj inicjatywie i przed- 
siębiorczości zupełnie dostateczne do» 
chody, 

efiektujemy tylko na kandydatów 
mogących wykazać się pierwszorzędne- 
mi świadectwami i referencjami. 

Reflektanci zechcą nadsyłać swe o- 
ferty z dołączeniem sepr świadectw. í 
referencji do „Pols KaT bez dy - 
mir wad Kolejowych „ 

dział w Poznaniu ul. Fr, Petale Se 

Oferty bez dołączenia odpisów świa 
dectw i referencyj nie będą brane pod 
uwagę. 


2 pokoj 
suche, słoneczne do odstąpie"” 
nia na biuro przy ul. Piotr- 


kowskiej I-sze piętro. Oferty 
„Reklama Polska", Nawrot 1-a 


Ciechocinek 


Pensjonat „Pomorzanka 


za kościołem, Świrakiej 
Ceny niskie. — — Ceny niskie. 


Pragnę umieścić 
syna swego, 
ucznia 8-ej klasy gimnazjum, na 


czas ferji letnich u inteligentnej 
bony Elah możliwie nau- 
s 


czycielskiej, w Zakopanem lub 
Gdyni. Łask, zgłoszenia proszę 
skierować pod „J. B. 8* do Ad- 


ministracji nin. pisma, 


Ognie bengaiskie 


rakiety, fontanny, młynki, 

lampjony konfetti, 

ny poleca w wielkim wyborze 
‘po tanich cenach 


1 l Ostrowski Piotrkowska 55, 


serpenty- 


DR. MED. 


PRIDULAI 


choroby skórne 
włosów wene- 
ryczne i moczo* 
płciowe. 

Leczenie światłem 
(Lampa kwarcowa) 
promieniami Roent- 
gena od 9—2 i od 
4—8, 4—5 dła pań 
oddz. poczekalnia. 

Zawadzka nr. 1. 


Dr. 
RÓŻANE! 
Choroby skór- 
ne, weneryczne 

moczopłciowe 
Leczenie sztucz 
mem 
górskiem. 
NARUTOWICZA 9 
(Dzielna) tel. 28-98 
indre t air 8-10 
od 


Dia ań riistoa 
poczekalnia, _ 


Dr. med, 


LACHER 


Nonstantynowaka No 9 
Tel '49-66, 
Sfomafolog 


Chor. szczęk, dzią- 
set, podniebienia — 
zębodołów i t p. — 
Od 11/2—5. W nie- 
dałełę i święta 9-14. 


słońcem ' 


WoWSZELKI 


j 4 
GE * a 5 7% 
(usuwa GŁOWY 
BOLG BAU GOWY 


%, SOWA w MARKĄ 


Łóżka 


metalowe, mate- 
race drucinnę i 
wyściełane wór 
hl dziecinne, n- 
mywalki Najdo 
godnieji naj 
taniej w skła 
dzie fabrycz- 


nym 
„Dobropoł” 
Piotrkowska 
73 w podwórzu 


Place 


pozostało jeszcze 
kilka placów woko- 
ltcach Łodzi granl- 
czących z lasami 
państw. — Miejsco- 
wość sucha i zdro: 
wa. Od tramwaju 
dojazdowego 1/1 kl, 


Dr. i 
(. Lewkowit? 
Choroby skórne,we 
neryczne i płciowe” 


Ronstantynowska 12 
Tel; PFK 
prz iape, 3a g. 6 
SĄ od 6—8, dla 
pań ca © Az" 
Dla niezamożnych 
ceny lecznicze 


Dr. med. 


P BRAUN 


Południowa 23 
Specjalista 
Chorób. sk ó 
nych, wener 
rycznych i mo: 
czopłciowych. 
Leczenie światłem _ 
(Lampa kwarcowa). 
Przyjmuje 9 do 11 
i od 5—8 wiecz. 
Tel. 40-26 


r" 


Dr. med. 


icwidźgki 


Sienkiewicza 34 
Tel, 59-40. 
Choroby skórne | 

+. weneryczne. 
Naświetlanie 
lampą kwarco- 
wą. 
Przyjmuje od 5 dé 
8 popołudniu. 


Dr. mod. 


S. UMIEJ 


nl, Andrzeja 11 
Tel. 37-40 
Choroby skórne 
i weneryczna. 


Godziny przyjęć 
9— 11 g rano - 


q1/4—71/4 po potud 
niu oprócz świąt 
Panie 5+6 po poł 


Cena od 1,500 sł. REŻ) 


Oferty sub „Place“ 


KINO phiri == 


== Pracowników 
Państwowych == 


Sienkiewicza 40. 


„UFA” 


OGRÓD ZOOLOGICZNY w Poznaniu, jedyny w Polsce, po- 
siada przęszło 850 sztuk rozmaitych zwierząt ze wszystkich czę- 
ści świata i pozostałe sztuki żubra puszczy Białowieckiej, Stano- 
wi on dla przyjezdnych i'wycieczek do Poznania najpiękniejsze 
chwile pouczającej rozrywki i miłego wypoczynku. 
Poznański „ZOOLOG“ powinien zwiedzić każdy obywatel 
Rzeczypospolitej Polskiej, 


Obwieszczenie. 


Magistrat m. Łodzi — Wydział Podatkowy poda” 
je niniejszem do wiadomości, że imienne listy płatni- 
ków podatku przemysłowego za r. 1926, nadesłane 
przez II, III i VI Urząd Skarbowy w Łodzi, wyłożone 
będą od dnia 15 czerwca 1927 r. — w myśl art, 80 
ustawy o państw, podatku przemysłowym z dnia 
15.VII.25 r. (Dz. U. R. P. Nr. 79, poz. 550) — na prze- 
ciąg 4-ch tygodni w biurze N yarian Podatkowego, 
PL Wolności Nr. 2, pokój nr. 5. 

Osoby zainteresowane mogą przeglądać wspom- 
niane listy w powyżej podanym lokalu codziennie od 
godz, 10-12 i pół, 

Łódź, dnia 13 czerwca 1927 r, 


MAGISTRAT m. Łodzi. 
wlz Prezydent 
W. WOJEWÓDZKI 


Przewodniczący Wydziału 
Podatkowego 
(—) KULAMOWICZ. 


ope WRZE RUE SAEIA 


Odpis. Sprawa K. 112/1927 r. Potrzebny 
Wyrok buchalter rutynowany 
w Imieniu Rzeczypospolitej na kilka godzin tygodniowo. do 
Polskiej! zaprowadzenia księgowości, z 


dokładną znajomością obowiązu- 

jących ustaw podatkowych. 

Oferty do administracji pod 
„Biuro techniczne”, 


Dnia 8 lutego 1927 r. Sąd Po- 
koju dla spraw o lichwę woj. w 
Łodzi, Obecni; Sędzia Kopaczew- 
ski rozpoznawszy Sprawę prze- 
ciw oskarżonej Szajndli Wilf o 
przestępstwo określone w art. 19 
cz. Í ust. o lichwę i zważywszy, 
że wina oskarżonej udowodniona 
na mocy art, 119, 122, 123 U; P. 
„K,iart, 19 cz, 1 ust. o lichwę 


postanawia: 
Szajndle Wilf lat 51, za pobra- 
nie oczywiście nadmiernej ceny 
za jabłka w dn. 2 grudnia 1926 r. 
skazać na grzywnę dwustu zło- 
tych z zamianą w razie nieścią- 
śalności na karę aresztu przez 3 
tygodnie oraz na zapłacenie o- 
płaty sądowej 20 złotych. — 
Dnia 301IL27 roku Sąd Okrę- 
gowy w Łodzi, Wydział Karny- 
Odwoławczy postanowił: wyrok 


Rowery i części 


na dogodnych warunkach 


poieca B. BORYSEWICZ 
6-go Sierpnia L, 3. 


eaaa 


Cegle 


tegorocznej produkcji 
znanej dobroci poleca cegielnia 


niniejszy zatwierdzić t ska- L. WENSKE 

zać oskarżoną na zapłacenie 

10 złotych opłat sądowych za dru- Radogoszcz i 
śą instancję. przystanek tramwai Zgierskich 


przy ul. Jagiellońskiej, 
Mydło Ogórkowe 


IHNATOWICZ 


Lwów. 


Wyrok nieostateczny. Tryb i 
termin zaskarżenia ogłoszony. 


Sędzia Pokoju: 
(—) Kopaczewski. 


Za zgodność: Sekretarz Sądu: 
(—) S. Ostrowski. f 


Pedaktor Naczelny: 
Czesław Gumkow ski. 


UWAGA: Kino w ogrodzie. 
+3 wtorku 14-$o czerwca do poniedziałku 20 wł. 
KOBIETY, nie doprowadzajcie mężczyzn do 
MĘŻCZYŹNI, ufajcie kobietom, które kochacie. 


Te słowa są myślą przewodnią arcydzieła filmowego 
CZTERY POTĘGI: 


- KAROL GRUNE, 


Do akt. Nr. 844/27 


Ogłoszenie. 


Komornik przy 
Sądzie Okręgowym 
w Łodzi JAN RZY 
MOWSKI, xzamie= 
szkały w Łodzi przy 
ul. Sienkiewicza 67 
na zasadzie art.1030 
U.P, C. ogłasza że 
w dniu 28 czerwca 
1927 r. od godz. 10 
rano w Łodzi przy ul, 
Piotrkowskiej 87 od 
będzie się sprzedat 
z przetargu publicz= 
nego ruchomości, na 
leżących do Her- 
mana Teodora Ku- 
nerta i składają- 
cych sięz obrarów, 
oszacowanych na 
sumę zi, 600. 
Łódź,d. 16V. 1927 r. 
KOMORNIK 


Jan Rzymowski 


Do Akt, 485 1 490/27 


Komornik przy 
Sądzie Okrędowym 
w Łodzi, TEOFIL 
STANISZ, zamiesz, 
przy ul, Konstanty 
nowskiej nr 51, 
na zasadzie art. 1030 
U. P, C. ogłasza, że 
w dolu 23 czerwca 
1927 r. odgodziny 
10 rano w  Łodzl 
przy ul. Konstanty- 
nowskiej nr. 43, 
odbędzie się sprze- 
dat przez licyta 
cję ruchomości me 
bli, należących do 
Jady Moszka TI- 
berja, _ oszaeowa- 
nych na sumę 520 
1 560 st. 

Łódź, dn. 11/V-27 r. 
Komornik 


T. STANISZ. 


obmiesztzonie. 


Komornik przy 
Sądzie Okręgowym 
w Łodzi, na Staro- 
stwo Łaskie, Alof- 
sy Gałexyński, 
urzędujący w Łasku 
ogłasza, te dnia 27 
ćzerwca 1927 roku 
od goda. 10 r, w 
Pabjanicach przy ul. 
Piłsudskiego Nr. 15 
odbądzie salę 
sprzedaż, przex pu- 
bliczną licytację 
ruchomoścj pięć- 
dziesięciu sześciu 
sztuk towaru sztn- 
cznego jedwabiu w 
różnych kolorach, 

ogólnej długości 
1900 metrów, nale- 
żących do Firmy 
„Rotberś i Adler", 
oszacowanych na 
zł. 1900, 

Łask, d. 4/V1-1927r. 

Komornik 
Galcznyńacki 


Obwiesztzenie. 


Komorali przy 
Sądzie Okręgowym 
w Łodzi na staro- 
stwo Łaskie Alof- 
ay Gałczyński. 
urzędujący w Ła- 
sku, ogłasza, że dn, 
21 czerwca 1927 r, 
od godz. 10 rano 
w Pabjanicach przy 
ul. Narutowicza 37 
odbędzie się sprze 
dat przez publiczną 
licytację ruchomo- 
ści; mebli, piani- 
na, 50 par dam- 
skich pantofli płó- 
ciennych, motoru 
naftowemo i maszy 
ny słodlarki, nale- 
żących do Karola 
Kloześo, oszacowa 
nych na zł. 3993. 
Łask, dn, 10/VI-1927 * 

Komornik 


Gałczyński. 


A. 


ILYA de PUTTI, Werner Krauss sora 


Do akt, nr.2645-27r 


Dgtoszenie. 


Do akt, Nr.1997/27 r. 
Komornik przy 
Sądzie omik psy | 
w odz! S. ZAJ- 
KOWSKI, zamiesx- 
kały w Łodzi przy 
ul, Traugutta Ny. 10 
na zasadzie art, 1030 
Ust. Post, Cyw. o- 
głasza, że w dnin 
34 ozəerwea 1927 r. 
r. od godz, 10 rano 
w Łodzi przy ulloy 
Przejazd nr, 30, 
odbędzie się sprze- 
dat x przetargu pu- 
blieznego ruchomo- 
ści należących do 
Maksa Rotberga i 
składających się z 
mebli, oszacowa- 
nych na sumę xt. 
1.600. 
Łódź,d,11/VI 1927 r, 
Komornik 
S. ZAJKOWSKI. 


Rep.E. Nr. 947-27 r. 
Ogłoszenie 


Komornik przy 
Sądzie Okręgowym 
w Łodsi, Wacław 
Walter w Brzezi- 
nach zamieszkały, 
na zasadzie art, 
1030 U. P. C. ogła- 
sza że d. 22 czerwca 
1927 r. o gods. 10 r. 
w Tworzyjankach g. 
Gałkówek odbędzie 
się sprzedaż przez 
publiezną licytację 
ruchomości należą- 
cych do Jerzego 
Modrowa a młano- 
wicie: dwie krowy 
ocenionych na ZŁ 
560. 

Brzeziny d. 27 r. 
Komornik 
Wacław Walter 


« Doakt.Nr. 1013,26 r. 


Ogłoszenie 

Komornik przy 
Sądzie Okręgowym 
w Łodzi S. ZAJ- 
KOWSKI, zamiesa- 
kały w Łodzi przy, 
ul.Traugutta Nr. 10 
na zasadzie art, 1030 
U. P. C, ogłasza że 
w dniu 27 czerwca 
1927 r. od godz. 10 
rano w Bodri przy 
Nawrot pod Nr. 8 
Kilińskiego nr. 86, 
odbędzie się 
sprzedaż x przetar- 
gu publicznego ru- 
chomości,, należą- 
cych do Janasa 
Landau i składają- 
cych się x mebli, 
oszacowanych na 


sumę 1.100 zł. 


Łódź, dn. 11-VI-27r 
Komorni'« 


S. ZAJKOWSKI. 


Uzdrowisko 
Podkarpackie 


Felsztyn- 
Dwór 


Wysokość 310 m.u 
podnóża gór 700 m 
Daże sypialne i to 
warzyskie salony 
terasy werandowe, 
kąpielrzeczna,park 
20 mozgowy, wła- 
sna elektryka, eu- 
ropejski komfort, 
obfita dworska ku- 
chnia, Lekarz w 
miejscu. 


gama się pośred- 
nictwem placy, 
domów, mieszkań i 
małżeństw., Włado- 
mość: Rzgowska — 
Czerwony Rynek, 
Budka 7, 3964 


szaleństwa. 


„KURIER ŁÓDZKI”. —_ Wtorek. 14 czerwca 1927 rok, 


stworzonego przez 


ANONS: 


zz 


w Oba 


—,„ZAZDROŚĆ*—= 


Wielki dramat towarzyski w 10-ciu aktach, zaczerpnięty z kronikł nieporo- R 


zie p. t. 


zumień i tragedjł małżeńskich 


Następny 


program; 


Nr, 16t 


ANONSI 
=. „STUDENT z PRAGI == 


powszednie o $. 5 po poł. 


OGŁOSZENIA DROBNE. 
zako 10 a za wyraz. 
nacy 5 


ee e R 


Dla po- 
groszy 58 
ogloszenie 


50 groszy. 


Nauka Iwydhowanie 


dzielam korepe- 

tycji szybko dła- 
ga praktyka, wyni- 
ki dodatnie, ceny 
niskie, Proszę zgła- 
szać się ul. Andrze- 
ja 60, m. 11, od g. 
8—i, od 4—7 io 
10-tej wieca. tylko 
do środy. 4008 


iedmłoklasista u- 

dziela lekcyj na 
dogodnych warun- 
kach. Łaskawe o- 
ferty kierować do 
Kurjera Łódzkiego 
sub „Lekcje". 4050 


yno | sprzodał 
RIRN] MEBLE + 


Dywany, 
Łóżka metalowe, o- 
tomany, leżanki ma 
terace patentowa- 
ne i miękkie, krze” 
sła gięte, meble ku- 
chenne. biurowe, 
biurka. biblioteki. 
atażęrki, Wieszad” 
ła, białe saloniki- 
W dużym wyborze 
poleca na raty Ma- 
gaxyn Mebli WŁ 
Romiszowskiego — 
Piotrkowska 116 I 
p. front, tel. 2161. 


LU tA do pisa- 
nia prawie no- 
wą sprzedam oka- 
zyjnie. Kilińskiego 


93, m. 7 od 2—4 pp, 
jaa kredens, 
stół rozsuwany. 
stolik gabinetowy, 
duży wybór otoman, 
kozetek, krzeseł naj 
taniej w zakładzie 
tapicerskim Stani- 
sława Gabały, Ka- 
rola 1, Daje na spła 
ty. 
gprzedam dom mu- 
rowany, rogowy 
nowy w Koluszkach 
w dobrym punkcie 
przy rynku, odwóch 
mieszkaniach, skle- 
pie i korytarzu — 
wszystko wolne. — 


* Wiadomość Kolisz- 


ki, Rynek dom 
Gołębiowskiego, w 
sklepie, 3961 


klep nadający stę 
na każdy interes 
w dobrym punkcie 
do sprzedańla /na- 
tychmiast, Oferty 
do „Kurjera" sklep 
3995 


"e Ąą 
OZAWY 
w dobrym stanie 
za 1.500 zł, do 
sprzedania. Pabja- 
nice, Pusta 4, 3947 
fe sprzedania filja 
rześnicza istnie- 
jąca od kilkunastu 
lat, Oferty do „Kur- 

jera” sub „© S." 
3942 


predam do skle- 
pu kolonjalnego 
lodówkę niedrogo. 
Drawnówaka 39, m.1 


od gods. 10—1. 


$orzedzm powós, 
dwie bryczki na 
gumowych i telaz- 


nych kołach, Rad 
wańska Nr 10. 


fje sprzedania ta- 


„nio dwa. place 
w Rudzie Pabjani- 
ckłej, jeden 15,087 
łokci kw. — drugi 
12,334 łok. kw, — 
Wiadomość na mlej- 
scu; Ruda Babja- 
nicka. ul. Piotrkow- 
ška 12, sklep spo- 
żywczy. 4055 


Qdabitc we własnej drukarni ul. Zawadzka Nr. 1. 


i acia 2 sprzedam 
Franciszkańska 
60. Łodziński. 4062 


kazyjnie dosprze- 
dania kredens. 
Zawadzka 9, m. 35, 
godz. 7 do 9, 4048 


Bosady | prati 
Zaofiarowane. 


otrzebna złużąca 

do wazystkiego 
umiejąca gotować, 
na wyjazd na Po- 
morze. — Zgłaszać 
się Łódź, Lutomier 
ska 7 do gospoda- 
rza 4034 


pe zdolni 


mogą się zgłosić 
Zakłady  Przemy-* 
stowe B, Grabski, 


Łódź, Zakątna 59/61 
4016 


poreon chemi- 
czarka do pral- 
ni, ul, Wschodnia 53 
otrzebna praczka 
Pomorska L. 10, 
pralnia, 4067 


asatystka potrze- 
bna na dłuższy 
czas do jednedo 
pana. — Oferty do 
Administracj „Kur- 
jera Łódzkiego" sub 
"B2 4054 

p che micrarki po” 
trzebne do pral- 
ni przy ul. Luto- 
młerskiei 9. 4052 
fotzen natych- 
miast służąca do 
dwoiga dzłeci, Ra- 
da Pabjanteka, Ze- 
romskiego 9. 4050 
GT inteli- 
gentna panna do 
dzieci sszyciemna 
wyjazd; skromnych 
wymagań, Zgłaszać 
się: Konstantynow- 
ska 13, Muszyńska 
Sklep. 3034 


gas Informacyjne 
o zdolności kre- 
dytowej poszukuje 
od zaraz zdolnago 
(szej) redaktora-ko- 
respondenta (ki) z 
gruntowną znajo- 
mością języków pol 
skiego i niemieckie- 
ckiego. Oferty z po- 
„daniem dotychcza- 
sowej działalności 
i referencjami pod 
„Redaktor” do adm, 
Karfera Łódzkiego. 

4051 


| c= ucznło- 
wie mający po- 
czątki ślusarskie — 
oras ślifierzy na 
roboty rowerowe— 
Główna 36. 3111 


e- m Pa A MM 
Bzz służąca 

restauracji, 
Kostantynowska 13 
Jagusiowa 4072 


| uveri TT "wz za 
[oper na posył- 

ki znajdą pracę 
w Drukarni Pań- 
stwewaj Piotrkow- 
ska 85 3119 


Poszukiwane 


| ee x kilłenlet- 
nią praktyką — 
obznajmiona z bu- 
chalterją, władają- 
ca gruntownie języ- 
kiem polskim i nie- 
mieckim w mowie 
i piśmie poszukuje 
posady w banku 
lub większej insty- 
tucji w miejsęu lnb 
na wyjazd. Pierv- 
szorzędne śwlade- 


ctwa. Łask. oferty 
do adm. „Kuriera 
Łódzkiego” — pod 
„Kasjerka"  ' 4058 


Wydawca: 


i? wyjazd na let- 
nie miesiace (też 
na state) poszukuje 
posady towarzyszki 
lub do dzłeci wy- 
kształcona młoda 
osoba s dobrego,doe 
mu, władająca grun- 


townie językami. 


polskim 1 niemłec- 
kim, mogąca udzie- 
lać tekcji gimnasty= 
ki rytmicznej, Łask, 
oferty do administr, 
„Kurjera Lodzie- 

On spod MH s." 
4059 


porasi a 


prąd staty 4 
zmłenny, poszukuje 
posady. Oferty u- 
praszampod „Elek- 
trotechnik", 4047 


yjrisés zagranice 
lub do miejsco- 
wości leexniczej ja 
ko opiekunka dzie 
cka lub do towa- 
rzystwa damy, za 
koszty !'utrzymamia, 
przejazdu, Zgierz, 
Szkoła Rolnicza— 
leżewo 40 3115 


kokale í mieszkania, 


o wynajęcia dwa 
duże pokoje fron 
towe umeblowana 
dla solidnych pa- 
nów. Ceglelniann 85 
m. 7. 3845 


po. nieumeblo- 


wanego poszt- 
kuje, 
Oferty pod „Solid- 
ny” do adm. „Kur- 
jera Łódzkiego. 
peyim dwie 'pa- 
nie na mieszka- 
nłe. Zeromskiego 85 
m, 18, oficyna na 
lewo. 4065 
parine 2 intel- 
gentnych panów 
na mieszkanie. Ul 
Nawrot 42, m. 1, 
front. 4057 
po słoneczny do 
odstąpienia, UI, 
Wierzbowa 22, m. 
3, w pobliżu ramie 
zy tramwajowej. — 
gop duża natych= 
miast do wyna- 
jęcia. -Wiadomość 
Konstantynowska 8, 
KL 
Je odstąpienia 2 
pokoje z kuch- 
nią, przedpokó! — 
elektryczne oświet- 
lenie. Wiadomość 
w sklepie tytanio- 
wym, Zgierska 124. 
oby pokój u- 
meblowany z 
wygodami, telefo- 
nem, windą i t. d, 
przy ul. Narutowi- 
cza w pobliżu dwor- 
ea Łódź-Fabryczna 
xaraz do wynajęcia 
Oferty da admlnist- 
racji „Kurjera Ló- 
dzkiego" pod „Po- 
kój z telefonem”. 
possi częściowo u- 
meblowany, duży 
przy rodzinie dla 
małżeństwa lub 
dwóch pań Kon- 
atantynowska 37 m. 
31. 4069 


Letole mieszkania 
Oltów, zesta 


Hydropa- 
tyezny „GOPLA- 
NA" po gruntow- 
nym remoncie urn- 
chomiony został 
dn, 1-go azerwcą 
— pod kierownic- 
twem prof. d-ra L, 
Korczyńskiego. In- 
formacji udziela co 
doj zakładu I pen- 


sionatów Zarząd 
Uzdrowiska Ojsów 
S-ka Ake. w Oj- 
cowie, 


RZEZ PiE IZ TEZ Ta 
p zyjaajemy letni- 
ków z utrzyma- 
niem. Okolica su- 
cha, lesista. Wernie 
Kołuszki, Regny. 


Jan Stynutkowski. 


„cznych í 


w soboty, niedz, iświęta og. 3p. 


etnisko-Dwór od. 

legte od tramwa- 
ju o milę. Piękna 
miejscowość, cleni- 
sty park, kąpiel, 
las z piaskiem, apo: 
kój. Z całodzien- 
nym utrzymaniem 
6 zł. Konie na sta 
cję przyślę, Infor. 
macje u p. Mop. 
eztynkiewicza Na. 
wrot d4. m. 5. 4056. 

ensjonat chrześci: 
I jański w Karpie 
pach nad Prutem, 
w Jamate obok Ja- 
remcza, prześlicz 
nie położony i 
skość lasów szpile 
kowych) — poleca 
jeszcze kilka poko 
jów z pełnem wio 
twornem utrzyma. 
niem od 15 czerw 
ca, Słanistawa Zach, 
cikowa, Jamna, go 
Jaremcze; wojaw 
Staniaławowskie. 


rochły, $ 
nie Karpaty Pensi 


ronnie J 
bardzo pięknie ipi 
łożony, kuchnia 0 
fita i smaczna, W 


dociągi, piękne 6 
toczenie, sala, foi 
tepian, radio, wą 


cieczki, Wiadomp 
inż, Zofja Żarańsk 
Krynica willa , 
(Złoty Krzyż) od. 
czerwca na miels 
w Ta Tatarowi e. 
jeme jeszozě 

pokoje do wyn 
Jęcia, cena jednefł 
pokoju 75 zł, Przy 
stanek Męcka- 


TEAL 
kuszerka I.Ols 
ska — przyjmi 
zamów. dla nież 
możnych ustępstwe 
Piotrkowska L.: 1i 
m. 9, a 
kuszerka D 
małowa p 
muje zamówienia 
Piotrkowska L 


morgów pod 
zinami — 
Paprotnia 17 

szosą od Łodał, 


lagubione dokoni 
tefan Pietryke = | 
Pabjanice, j 
nyszewska L, 31= 
zgubił  dokumeniy 
wojskowa, wydan 
w pułku Radio Ben 
jamiszów. 


F: Szymański, 
Przędzalniana 88, 
zgubił zaświadęze 
nie z komisii po 
rowej, wydane 
Toruniu 40 | 
j 
teianja Podemskt 
8 Pemorska 70. zgi 
biła książeczkę kac 
sy chorych wa 
w Łodzi. 


Dr. med. 


I DUBI 


Cegielniana 
— tel. RY 


Specjalista chorób 
skórnych, wenery: 
mocz 
płciowych, Lecze 
nie szt, słońcem 
wyżynowemu: 
Przyjmuje od £ 
3—t0 1 5—8 


rp, =4 w mą a, 


z upoważnienia T-wa Drukarsko-Wydawuniczego Sp. z. ogi. odp 


